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Nr. 3. 


i Z A Z ZRK WYRAZA E POZA r z DZE 


Niedziela, 4. Stycznia 1908. 


Rok 93. 


_ Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą [8 hal. — Biura Redakeyi i Administracyi 
ulica Ozurnieckiego l. 12. — Ekspedyeya miejscowa 
w Asencyi dzienników St. Sokołowskiego. Paszż 
Kausmansa I. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redukcyi nr. 88. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półrocznie 16 K., kwartulnie 8K, 
miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K., półrocznie 12 Ks kwartalnie 6 K., mic- 
sięeznie 2 K. — Prenumerata zugraniezna: W Niemczech 3 K. 20 h. miesięcznie. We 
wszystkich innnych państwach 3 K. 80 I. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literacki", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają calo- i 
półroezni abonenci bezplatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 hal, drudzy 60 hal. 


„Przewednik* prenumcrowany osobno kosztuje 8 K. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal, 
kiikorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titowa, onłoszenia zaś tabglaryczne i liczbowe po 
20 hał. cd jednego wiersza miary pstitowej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskieg- 
wə Lwawie Paszż Hausmanna I. 9. i w biurze Lu- 
dwika Plebna ul. Karola Ludwika I. 9; we Francji 
w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue 
de Varenne. 


ZAPROŚ 


Przedpłata na »Gazetę Lwowską « 
wynosi rocznie (od í stycznia do koń- 
ca grudnia) w miejscu 24 K, pocztą 
52 K; półrocznie (od 1go stycznia do 
końca czerwca) w miejscu 12 K., po- 
cztą 16 K., ćwierćrocznie (od 1 sty- 
cznia do końca marca) w miejscu 6 K, 
poczta 8 K; miesięcznie (od 1 do koń- 
ca każdego miesiąca) w miejscu 2 K. 
pocztą 2 K. 70 h. 


0 RONA 


Prenumeralorowie roczni lub pół- 
roczni, (którzy prenumerują od 1 
stycznia do końca grudnia lub do koń- 
ca czerwca), otrzymają »Przewodnik 
naukowo literacki«, dodatek miesięczny 
do »Giazety Lwowskiej« bezpłatnie; 
ćwierćroczni zaś i miesięczni za do- 
płatą: pierwsi 1 K. 50 h, drudzy 60 
h. »Przewodnik* prenumerowany oso- 
bno, kosztuje rocznie 8 K, półrocznie 
3 K, ćwierćrocznie 2 K. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


Od Redakryi. 


Staranieni naszem będzie rozszerzyć w 
roku 1908 dział felietonowy. Zamierzamy u- 
mieszczać równocześnie dwie powieści orygi- 
nalne połskie i jedną tłómaczoną lub stre- 


szezoną z utworów najcełniejszych literatury 


ENIE DO PRZEDRAJY, "+ | 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Na czele pisarzy polskich, których zat 
szczytne współpracownictwo mamy zapewnio- 
ne, z radością i dumą wymienić możemy na- 
zwisko tego, którego sława obiega świat ca- 
ly a którego czci i kocha nasz naród, — 
nazwisko : 


HENRYKA SIENKIEWICZA. 


Powieść jego najnowszą p. t.: 


„NA POLU CHWALY: 


drukować będziemy niewątpliwie w roku 1908. 


£ Obwieszczenie 


e. k. Namiesjnietwa we Lwowie z dnia 3 
stycznia b. P. do l. 159.725/1902 w sprawie 
przywozu zwierząt z krajów reprezentowa- 


węgierskiej, — zamieszczone jest w „Dzien- 
niku urzędowym* dzisiejszego numeru Ga- 
acty Lwowskiej. 


Oprócz tego utworu autora „Krzyżaków“ 
zamieścimy w felietonie współczesną powieść 


HAJOTY 
p. t: „BŁĘKITNA KOPERTA“ 


3 


Iwów, 3 stycznia. 
Krótko przed upływem starego roku 
otrzymano w Warszawie urzędowe potwier- 
dzenie ważnej dla stosunków ziemiańskich 
w Królestwie Polskiem wiadomości. Wedle 
niej ma wreszcie być usnniętą szachownica 
gruntów, jedna z przyczyn złego gospodar- 
stwa włościan i główny powód ciągłych 
rozterek i cichej wojny gmin z dworami. 
Szachowniee gruntów włościańskich i dwor- 
skich stworzyli po roku 1868 Ozerkawska i 
Milutin, kiedy po zniesieniu pańszczyzny 
urządzali stosunki ziemiańskie w Królestwie 
w ten sposób, iżby dwory i gminy żyły z 
sobą w ciągłej niezgodzie. Razem z serwitu- 
tami miała ta szachownica wytworzyć i pod- 
trzymywać stałą wojnę między małą a wielką 
własnością. serwituty zaś potworzono takie, 
iż właściciel większej posiadłości stal się w 
najrozmaitszych kierunkach zależnym od po- 
siadaczy gruntów chłopskich. Wszechwładne 
wówczas stronnietwo Katkowa, pragnąć utrzy- 
mać jeżeli już nie na zawsze, to jak najdłużej 
podobny stan rzeczy i zagrodzić drogę do 
porozumienia dworu z gromadą, postarało się 


powieść historyczną 
TRODOŁA JESKE-CHGIŃSKIEGO 
p.t: „O MITRE HOSPODARSKĄ* 


a nadtu powieści i nowele Elizy ad 
szkowej, Gabtyeli Zapolskiej-Ja- 
nowsliei "Maryana Gawalewicza 
IWA. 


Nowo przybywający od 1 stycznia b. r. 
prenumeratorowie, mogą na żądanie otrzymać 
początek drukującej się obecnie w felietonie 


naszym powieści Kors'ancyi Ohkraszewskiej 


|. t. „KSIĄŻĘ SAVELLI. 


nych w Radzie państwa do krajów korony? 


| przedewszystkiem o ukaz, który postanawiał, 


że na zniesienie serwitutów 1 szachownicy 
konieczna jest w każdym wypądku zgoda 
wszystkich włościan co do jednego, ale po- 
nieważ i to nie dawało zupełnego zabezpie- 
czenia, więe dodano przepis, że zamianowany 
przez rząd komisarz włościański, a w drugim 
rzędzie gubernialny urząd dla spraw wło- 
śelańskich może nie zatwierdzić ugody. 

Z wytworzonego w ten sposób ze złą 
wiarą położenia wyrodziły się stosunki fa- 
talne zarówno dla włościan jak większej wła- 
sności i im to w wielkiej ezęści należy przy- 
pisać znaczne stosunkowo przechodzenie zie- 
mi polskiej w ręce kolonistów niemieckich. 
Tak było przez cały ciąg wielkorządztwa 
Hurki. Dopiero po wstąpieniu na tron Miko- 
łaja II. rozkazano ułatwiać zniesienia serwi- 
tutów, a generał-gubernator ks. Imeretyński 
powołał komisyę dla spraw ziemiańskich pod 
przewodnictwem pomocnika swego, radey taj- 
nego Podgorodnikowa. Ta komisya, złożona 
pierwotnie z samych urzędników, zaczęła z 
biegiem czasu wzywać do swego grona oby- 
wateli ziemskich, których w końcu zasiadło 
w niej ośmiu. Przed mniej więcej trzema 
miesiącami skończyła ona swą pracę, ułoży- 
ła projekt ustawy o zniesieniu szachownicy 
gruntów i wysłała go do Petersburga, gdzie 
znalazł życzliwe przyjęcie w sferach decydu- 
jących. Komisya ta zaprojektowała: Szacho- 
wnica gruntów chłopskich może być znie- 
sions, gdy się za tem oświadczy prosta wię- 
„ kszość gospodarzy, przyczem sama wies mo- 
że w części, albo w całości zmienić się w 
pojedyńcze zagrody, stojące pośród gruntów 
jednego właściciela. Szachownica gruntów 
chłopskich z dworskimi powinna być usu- 
nięta sposobem dobrowolnego układu każde- 
go z osobna kmiecia z wlaścielem folwarku, 
a staje się taka ugoda obowiązkową, jeżeli 
albo kmieć, albo właściciel folwarku jej za- 
żąda. Dla osób komasujących grunta przy- 
znane będą na trzy lata ulgi w podatku 
gruntowym i podymnym. Rząd dostarczy 
geometrów i rzeczoznawców, oceniających. 
wartość grantów, przeznaczonych do zamiany. 


15) 


- Książe Savelli. 


ERD 0 w w 


Powieść 
przez 


Konstancyę Okraszewską. 


V. 


(Ciag dalszy). 


To zachowanie, tu obojętność, tu weso- 
lość zraiły go. Czuł się samotnym i przy- 
bitym: wolał by był znaleźć w towarzyszee 
lat dziecinnych przyjaciółkę czulszą i ser- 
deczniejszą. Czyż to być mogło, aby pieniądze 
tylko dawały Olimpii tyle szczęścia ?... 

Wróciwszy do domu, Donna Olimpia 
ujrzała powóz Toniny, stojący przed bramą. 

Wbiegła Szybko na schody i zastała 
przyjgciółkę. Uścisnęły się czule. 

— Czy długo czekasz nu mnie? — za- 
pytala Donna Olimpia. 

— Tak — odrzekľa Tonina — lecz po- 
wiedz mi gdzieś była? Wracasz tak póżno? 

Zdawala sie roztargnioną. 

— Dajesz mi do myślenia — mówiła da- 
lej Tonina podejrzliwie | 

— 0! to nie! zgadnij lepiej kogo spotka- 
łąnt?... 

Spojrzały na siebie.... , 

— fak... tak... Marka Antoniusza ! — 
zawołała Donna Olimpia. } 

— Ob! Oh! bądź ostrożną! Powiedz 
że mi moja droga, jak się odbylo wasze 
spotkanie ?... 


į dziła za kobietę złego gustu. Tego by już bylo 


— A! intryguje cię to? 

— Owszem ! — opowiedz proszę! 

— (6ż ci mam opowiedzieć... Odbylo 
się bardzo dobrze. Byliśmy prawie czuli, tro- 
chę było cierpkości; chwaliłam się moimi 
splendorami, by mu pokazać, że mi jest do- 
brze i bez niego. 

— Powiedz mi otwarcie, 
jeszcze bardzo obchodzi ? 

— To do mnie należy !... 

— Powiedz mi Olimpio, zaprosiłaś go 
do siebie? 

— Przyszedłby bez zaproszenia, jest 
obowiązany złożyć mi wizytę! 

— Twój mąż nie będzie miał ci tego 
zle? 

Donna Olimpia ruszyla ramionami. 

— Co mu do tego! trzeba, żeby się 
mężowie przyzwyczajali do wszystkiego od 
początku, inaczej trudno sobie dać rady z ni- 
mi potem! Wyobraź sobie.... parę dni temu — 
szkoda, żeś nie była obecną przy scenie z mo- 
im mężem — zabawiłla byś się wybornie! — 
Wyobraź sobie... odbył się pierwszy akt.... 


zanadto... Gdybym nawet potrafila udawać — 
a nie było by to łatwem... nikt by temu nie 
uwierzył — uchodziła bym za niemądrą! — 
Daremnie — czyż go nie znasz? Ach gdy- 
byś wiedziala, jaki zabawny, gdy się gniewa — 
jak się jąka wtedy... À 4 

Obie przyjaciółki roześmiały się zno- 
wu. Donna Olimpia przerwała żarty... 

— Marek Antoniusz wydał mi się bar- 
dzo zmienionym. 

RE Biedny Marek Antoniusz! odpowie- 
działa Tonina — życie jego nie jest wesole. 
Sprzedali wszystko co się dało sprzedać, 0d- 
najeli, co można bylo odnająć.... 

— To też teraz ma dumę podupadłych.... 
A to małżeństwo z Amerykanką? 

— Nie nie wiem, zdaje mi się, że się 
rozeszło; nikt o tem teraz nie mówi. Jedni 
twierdzili, że Amerykanka nie miała dość 
pieniędzy — drudzy, że książę nie chciał się 
żenić, inni, że księżna nie chciała zgodzić się 


na synowę bez urodzenia: ma ona pewne za- 
sady. które wcale nie przypadają do nędzy, 


czy on cię 


Za 


w jakiej się znajduje. Jakaś tajemnicza ra- 


Donna Olimpia się roześmiału — przyciska- | cya musi tam być, zdaje mi się. Marek An- 
jąc do twarzy chusteczkę — wymówila na- | toniusz unika świata! 


koniec: 

— Mialam seenę zazdrości! 

— (oś mu na to odpowiedziała? 

— Jal.. przywołałam go do porządku! 
Upewniam cię, że nie będzie próbował innym 
razem ! 

— Olimpio! bądź uważną! 

— O mój Boże! cóż mam począć, nie 
możemy przecie mieć iluzyi! Skoro mój szla- 
chetny małżonek nie jest oślepiony — wie 
dobrze, że i ja mam oczy! 

— Ależ Olimpio! — nie boisz się sądu — 
inni mogliby ci zarzucać. 

— Moja droga elicesz chyba, żebym ucho- 


— Zobaczymy! zmusiny go do polu- 
bieniu życia światowego.... zmusimy go! Ale 
jak to dobrze, żem za niego nie wyszła, miała 
bym tylko przykrości... teraz zaś mam pole 
wolne do zabawy... Przechodząc do innego 
przedmiotu rozmowy, Tonina spytała: 

— Olimpio! masz jeszcze ten biały 
szlafroczek? | 

_ Donna Olimpia zdawala się szukać w 
pamięci. 

— (zy to ten biały — spytała — je- 
dwabny, ubrany koronkami?... tak znam g0, 
lecz jest nie świeży. Chcesz go zapewne na 
model. Potrzebny ci zaraz?... 

— Tak, jeśli ci to nie zrobi kłokotu? 


— (Chodźmy po ten szlafroczek. 

Wstaly i udaly się do gotowalni. 

Donna Olimpia zadzwoniwszy na pannę 
slużącą, kazała jej przynieść suknię na model. 

— Cheę to skopiować — mówiła To- 
nina — tylko każę to zrobić z wełny i u- 
brać futerkiem. 

— Jakżeż można zastąpić koronki fu- 
terkiem, wybierz lepiej inny model, bo ten 
zepsujesz zupełnie. 

— Futro na białej wełnie, jest ostatnią 
modą — odparła Tonina. 

— Wiem o tem. Lecz skopiować tej 
sukni w ten sposób niepodobna, Francesko 
powie ci znowu, że nie umiesz się ubierać! 

— Z niczego nie jest zadowolony 


nigdy. * 

— Tym razem miałby racyę. 

— W każdym razie, chciałabym spró- 
bować. 


— Próbuj sobie moja droga ! 

Tymczasem Donna Olimpia pokazywa- 
lu. przyjaciółce swoje wyprawne suknie, i 
między innemi czerwoną aksamitną. 

— Zmajdź mi kogoś, coby ją kupił, wi- 
dzisz jest nowa... 

Tonina obejrzała suknię, podszewkę i 
spytała : 

— Dla czego chcesz ją sprzedać? 

— Nie do twarzy mi, chociaż podoba 
się memu małżonkowi... 

I tak rozmawiając, Donna Olimpia za- 
częła ubierać się do obiadu. 

— Masz gości dziś wieczorem? 

~  — Nie, będzie tylko Miller. Zostań na 

obiedzie Tonino. 

— Nie mogę, Francesko nie nie wie. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Lwów, 3 stycznia. 


Kuryer Lwowski w nr. 360 z dnia 29 
grudnia z. r. umieścił artykuł wstępny p. t. 
„Zakusy Hohenlohego a Namiestnictwo lwow- 
skie“, w którym zgodnie z interpelacyą p. 
Stapińskiego, wniesioną na ostatniej sesyi 
sejmowej, czyni politycznej władzy krajowej 
zarzuty, jakoby wydanemi rozporządzeniami 
w sprawie ostatnich zajść przy Morskiem 
Oku, stając na straży roszczonych przez ks. 
Hohenlohego praw, wzbroniła zarządowi dóbr 
zakopiańskich wykonywania prawa własności 
a nawet w zasadzie uznała wkroczenie żan- 
darmeryi węgierskiej za uprawnione W da- 
nym razie. 

Zbadawszy całą sprawę u źródła, na 
podstawie autentycznych informacyj 1 aktów, 
stanowczo oświadczyć możemy, iż powyższe 
zarzuty są tendencyjne i oparte na przekre- 
conych faktach. Wszystkie wydane przez Na- 
miestnictwo, a także przez starostwo w No- 
wym Targu rozporządzenia, oparte na re- 
skryptach Ministerstwa spraw wewnętrznych 
miały jedynie i wyłącznie na celu zapobie- 
żenie gwałtownym zajściom u Mor- 
skiego Oka, nie rozstrzygały zaś w niczem 
ani kwestyl własności prywatnej czy posla- 
dania, ani też nie zawierały uznania upra- 
wnienia ingerencyi żandarmeryi węgierskiej 
na dawniej sporne terytoryum. 


Odznaczenie Książąt Kościoła. 


(Telegram). 


Wiedeń, 3 stycznia. Jego Cesarska i 
Król. Apostolska Mość Najwyższem posta- 
nowieniem z dnia 30 grudnia z. r. względnie 
z dnia 2 stycznia b. r. raczył najmiłościwiej 
nadać księdzu Arcybiskupowi dr. Józefowi 
Bilczewskiemu i księdzu Metropolicie 
dr. Andrzejowi hr. Szeptyckiemnu we 
Lwowie godność tajnych radców. 

* E 
* 

Wiadomość o Najwyższem odznaczenfu 
naszych Książąt Kościoła wywoła wszędzie 
radośne wrażenie, społeczeństwo nasze bo- 
wiem nauczyło się w ciągu dotychczasowej 
działalności księży Arcypasterzy lwowskich 
Najprzew. ks. Bilezewskiego i Szeptyckiego 
niezależnie od lch osobistych niezwyklych 
przymiotów, cenić wysoko Areypasterskie ich 
cnoty i ich blogą działalność nnhliczna. 

JE. Najprzew. ks. A 
ski mianowany został Ar 
skim obrządku łacińskiegi 
stanowieniem z dnia 80 
roku, a niemal równocze 
postanowieniem Z dnia 31 października 1900 
roku, mianowany został następcą ś. p. ks, 
Metropolity Kuiłowskiego, ks. hr. Andrzej 
Szeptycki. Wówczas to (nr. 265 Guzety 
Lwowskiej z dnia 20 listopada 1900 r.) po- 
daliśmy obszerne życiorysy Najprzew. Ksią- 
ząt Kościoła, — dzisiaj przypominamy zatem 
tylko najważniejsze daty. | 

JE. ks. Arcybiskup Bilczewski urodził 
się w dniu 26 kwietnia 1860 r.; w r. 1884 
ukończył studya teologiczne na Uniwersyte- 


cia Jagiellońskim i otrzymał święcenia ka- 
płańskie. Promoeyę na doktora świętej Teolo- 
gii uzyskał w Uniwersytecie wiedeńskim, po- 
czem studyował jeszcze w „Uniwersitas Gre- 
goriana* w Rzymie przeć dwa lat, a w „In- 


stitut catholique“ w Paryżu przez jedno 
półrocze. W r. 1890 habilitował się na Uni- 
wersytecie Jagiellońskim w Krakowie na pry- 
watnego docenta dogmatyki, poezem w r. 
1891 został nadzwyczajnym, a w r. 1893 
zwyczajnym profesorem tego przedmiotu na 
Uniwersytecie we Lwowie. W r. 1897 wy- 
brano go dziekanem fakultetu, w r. 1900 zaś 
Rektorem Uniwersytetu. 

Mianowanie ks. Bilczewskiego Arcybi- 
skupem lwowskim obrz. łać. przyjęło społe- 
czeństwo polskie z żywą radością: już po- 
przód ceniono wysoko niepospolite cnoty ka- 
płańskie i niezwykłe przymioty duszy, umy- 
słu i serca nowego Księcia Kościoła, — ży- 
wiono zatem przekonanie, iż nowy Arcypa- 
sterz ożywi najpiękniejsze tradycye staroda- 
wnej stolicy arcybiskupiej Grzegorza z Xano- 
ka. Oczekiwania te spełniły się i oto każdy 
rok nowy działalności Najprz. ks. Areybisku- 
pa zespala bliżej wiernych i społeczeństwo 
nasze z dostojnym Księciem Kościoła. Jak 
żywo JE. ks. Bilczewski zajmuje się dobrem 
duchowem i moralnem swych wiernych, do- 
wodem tego są stosunkowo tak liczne a tak 
piękne jego listy pasterskie i pisma okólne, 
które w swoim czasie ogłaszaliśny w na- 
szym dzienniku. 

Najprzew. ks. Metropolita Szepty- 
cki jest synem Jana hr. Szeptyckiego, e. i k. 
podkomorzego, posła na Sejm i długoletnie- 
go prezesa Rady powiatowej w Jaworowie, 
oraz Zofii z hr. Fredrów, córki nieśmiertel- 
nego twórcy „Zemsty“ i „Slubów panień- 
skich“. Urodził się w dniu 25 lipca 1865 r. 
Gimnazyum ukończył we Lwowie. Po ukoń- 
czeniu studyów prawniczych i uzyskaniu sto- 
pnia doktora praw, po odbyciu jednorocznej 
służby wojskowej, postanowił poświęcić się 
stanowi kaplańskiemu, przeszedłszy na obrzą- 
dek gr. kat. Kościoła. Ukońezył studya teolo- 
giczne u 00. Jezuitów a uzyskawszy stopień 
dr. św. Teologii oraz Święcenia kapłańskie, 
wstąpił do zakonu OO. Bazylianów. W obec 
niezwykłych zalet charakteru młodego kapłana, 
gorącość jego uczuć religijnych, zapału, wy- 
sokiego wyksztalcenia i zdolności, powierzo- 
no mu już wkrótce ważne w zakonie zada- 
nie, w szczególności także odbywanie misyj 
dla ludu. Najw. postanowieniem z dnia 1 
lutego 1599 mianowany został ks. Szeptycki 
rl e _- Gi-wdzNiózieła a neo 


oraz na ukształtowanie się wspólnego poży- 
cia obu katolickich wyznań i obu narodowo- 
ści w naszej archidyecezyi. 

* 

Wraz z całem społeczeństwem składa- 
my obu Najprzew. Arcypasterzem z okazyi 
Najw odznaczenia gorące życzenie: Ad multos 
annos ! 


Lt. K krajowej Rady szkolnej. | Awans styczniowy w c.i k. armii 


RPA 


C. k. Rada szkolna krajowa zatwier- 
dziła dr. Kazimierza, Nitscha, rzeczywistego 
nauczyciela gimnazyum św. Anny w Krako- 
wie w zawodzie nauczycielskim i nadała mu 
tutył e. k. profesora. 


C. k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała Janusza Pryzińskiego zastępeą nauczy- 
ciela w e. k. gimnazyum w Tarnowie. 


0. k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała w szkołach ludowych: Maryę Rose nau- 
czycielką 6-klasowej szkoły żeńskiej w Brze- 
żanach; Józefę Dzieniewieczową nauczycielką 
6-klasowej szkoły żeńskiej w Sniatynie; Wa- 
leryę Palinowską nauczycielką 5-klasowej 
szkoły w Strzyżowie; Helenę Krzaczkowską 
nauczycielką 5-klasowej szkoły żeńskiej w 
Rudkach ; Michała Wójcika nauczycielem 5- 
klasowej szkoły męskiej w Podhajeach; Jana 
Samolewieza nauczycielem 4-klasowej szkoły 
w Zakliczynie; Pawła Dymidasa nauczycie- 
lem 4-klasowej szkoły w Kozowej; Maryę 
Pielecką nauczycielką 2-klusowej szkoły w 
Drohobyczce; Malwinę Arendtową nauczy- 
cielką 2-klasowej szkoły w Ropie. 

Nauczycielami kierującymi szkół 2-kla- 
sowych: Władysława Lewiekiego w Wiązo- 
wej, Michała Arendta w Ropie, Eustachego 
Budzynowskiego w Płazowie, Jana Tohana 
w Ułazowie. 


Nauczycielami i nauczycielkami szkół 
1-klasowych: Juliana Barwińskiego w Sie- 
makowcach, Eugenie Waciównę w Chlebi- 
czynie polnym, Wiktoryę Turzańską w Po- 
rudnie, Stanisławą Podgórskiego w Budyło- 
wie, Stefanie Martyńcównę w Zielonej, An- 
toniego Więckowskiego w Majdanie grani- 
eznym, Józefa Iwańczuka w Oueyłowie, Ju- 
lie Petrinówne w Reszniatem, Maksymiliana 
Chmurę w Jamniey : 


0. k. Rada szkolna krajowa przenio- 
sła: Jama Wszołka, nauczyciela kierującego 
2-klasowej szkoly w Izdebkach, na równo- 
rzędną posadę do 2-klasowej szkoły w Ba- 
ehorzu; Helenę Grodecka nauczycielkę |-kla- 
sowej szkoly w Cikowieach do 2-klasowej 
szkoły w Rzegocinie; Antoniego Krochmał- 
nickiego nauczyciela kierującego 2-klasowej 
szkoły w Niżborgu nowym na posadę nau- 
czyciela 4-klasowej szkoły męskiej w Cho- 
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Budowa szkół. 


C. k. Rada szkolna krajowa udzieliła 
gminie Krasnej w okręgu kałuskim bezpro- 
centowej pożyczki w kwocie 5.000 K. na þu- 
dowę szkoły. 


(Ciąg dalszy). 


Wiedeń, 3 stycznia. Dziennik rozpo- 
reądzeń wojskowych ogłasza: 

Rezerwowymi kadetami zastę- 
pcami oficerów w piechocie, w 
strzelcach i pionierach zamianowani 
zostali następujący rezerwowi kadeci: 
Salomon Gottlieb 57 p., Stanisław Smalaw- 
ski 9 p., Eugeniusz Skulski 9 p., Michał 
Krzyżanowski 55 p, Stanisław Fangor 80 
p. Henryk Słoniowski 24 p., Robert Winter 
10 p., Hilary OCzapelski 30 p., Stanisław Le- 
nartowicz 45 p., Aleksander Kalmutzki 41 p., 
Emil Knopf i Aloizy Haigner 40 p., Fran- 
ciszek Hannus 41 p., Emil Kónig i Emil 
Schnee 40 p., Teodor Naske 95 p., Franci- 
szek Prinz 10 p., Kazimierz Laidler 95 p., 
Józeł Horowski 13 p., Feliks Kalamarski 30 
p., Rudolf Autenstenier i Gustaw Kirehmayr 
56 p., Alfred Raab 90 p., Antoni Hanner 
18 p., Bronisław Zborowski 10 p., Antoni 
Schrottmiiller 58 p., Rudolf Adler 20 p., 
Witold Jaworski 18 p., Kazimierz Krzemiń- 
ski 80 p, Karol Kolbl 90 p., Kazimierz Bartl 
15 p., Leopold Ródling 90 p., Rudolf Laut 
Kotsky 24 p., Edward Biloński 30 p., Buge- 
niusz Andrae z 24 p. przy 2 p. Jan iu- 
prak 15 p., Aleksander Majerski 18 p., Cze- 
sław Długosz 9 p., Otto Maader 24 p., Wa- 
cław Rosek 9 bat. pion., Franciszek Grimm 
20 p., Henryk Endres 24 p., Gottfried Bur- 
sztyn 4l p., Arnold Karplus 30 p., Józef 
Huschek 10 p., Rudolf Gótzinger 58 p., Ka- 
rol Wieser 58 p., Josna Birnbaum 20 p., 
Maufred Stockl 30 p., Fryderyk Klausner 
89 p., Jan Planeta 89 p., Adolf Jampoller 
40 p., Józef Brosig 80 p., Filip Schlesinger 
30 p., Adolf Langrod 13 p., Odon Kormos 
z 40 do 46 p., Karol Motyczyński 13 p., Jan 
Urbański 20 p., Józef Picha 90 p., Herman 
Weisz z 57 do 29 p., Jan Rosek 57 p., Emil 
Knopp 54 p.. Karol Jockel 57 p., Józef Per- 
gelt 57 p., Edmund Gitl 40 p., Alfred Lo- 
renz i Otto Nairz 40 p., Jan Granichstädten 
1 Filip Burger 89 p., August Decker 89 p., 
Rudolf Schneider 57 p., Karol Braun 57 p., 
Artur Epstein 77 p., Edward Lasch, Paweł 
Weinfeld i Rudolf Strictius 77 p., Rudolf 
Harok 56 p., Edward Lisowski 41 p., Alfred 
Kaiser 77 p. Adolf Klèin 41 p., Henryk 
Engländer 77 p., Rudolf Weislein 7? p. 
Adolf Domański 41 p., Andrzej Butz 80 p., 
Franciszek Wickl 30 p., Robert Hofmann 95 
p.. Ryszard Schmitz, Jan Lauer, Emanuel 
Rogenhofer i Ryszard Kaufmann 95 p., Jan 
Kafka 55 p, Wiktor Bogdani 20 p., Wło- 
dzimierz Szezypezyk 30 p.; dalej rezer- 
wowi podoficerowie: Stefan Gawroń- 
= 40 p., Leon Salz 18 p. i Jan Szybałski 

p. 

Rezerwowymi kadetami zastęp- 
cami oficerów: w kawaleryi zamiano- 
wani następujący rezerwowi podoficerowie: 
Henryk Wagner 11 p. uł, August Knirsch 
18 p. drag., Józef hr. Spiegel-Diesenberg 2 
p uł, w artyleryi polnej następujący 
rezerwowi kadeci: Edward Tomasz 32 p. Ayw., 


Ż LITERATURY ZAGRANICZNEJ. 


„NTeptunevale* 
Pawła Bourget. 


RANO 


(Ciąg dalszy). 
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Ale ja z mojej strony przypatrzyłem 
się uważnie tej mapie, o której moi rodacy 
z takiem pociesznem lekceważeniem się od- 
zywali, że powinienbym był uśmiechem na to 
odpowiedzieć. Niestety! —, dawno już prze- 
stałem się uśmiechać, spotykając u nas, od 
małego do wielkiego owo narodowe lekce- 
ważenie wszystkiego, tę nieomylną cechę 
dekadencji! s. 

Przekonałem się, że to zboczenie z 
drogi nie przeszkodzi mi dotrzeć przez Li- 
merick, do Killarney i Kerry, gdzie zamie- 
rzałem pozostać czas jakiś i nazajutrz rano, 
wsiadłem de ekspresu Galway z państwem 
Qorcieux, żeby około drugiej po południu 
wysiąść na stacyi Oranmore, po kilku godzi- 
nach wcale nie zajmującej podróży. Środkowa 
część Irlandyi, przez którą pociąg przecho- 
dzi, jest wielką płaszczyzną zasianą torfowi- 
skami, z rozrzuconymi tu i owdzie zamkami 
w ruinach i bez żadnej innej małowniczości, 
prócz głębi zielonych gajów i lasów. i 

Rozmowa z moimi towarzyszami nie 
rozerwać monotonii krajobrazu, 
zanim dojechaliśmy do koń- 
musiałem oddać im 


zdołała 
a jednak, 
ca naszej podróży, 


pewną sprawiedliwość. To bardzo świeże mał- 
żeństwo posiadało niektóre wady zwykłe tej 
klasie ludzi i otoczenia, w którem żyją: byli 
lekkomyślni, powierzehowni, najdrobniejsze 
ich wyrażenia świadczły o trybie życia głupio- 
marnotrawnem oddanem pospolitym przyje- 
mnościom tego świata, w którym kobiety bawią 
się jak kokoty,a mężczyzni, jak berajterzy. Z tem 
wszystkiem Maks i Germana posiadali zaletę, 
która dla mnie zawsze będzie pociągająca : 
byli pełni prostoty i pełni dobroci. Było w 
nich wiele naiwności, wiele młodości, a prze- 
dewszystkiem, kochali się. Oboje widocznie 
byli bardzo źle wychowani w świecie z gruniu 
popsutym; pewna prawość wrodzona jednak 
czyniła, że ani jedno, ani drugie nie stra- 
ciło czystości serca. Byłem przekonany, na- 
przykład, że Maksym nie podejrzywał wcale 
nic ze strasznej reputacyi swojej matki, a co 
do Germany, dość było popatrzeć na jej błę- 
kitne oczy, które topiła w Maksie, żeby zro- 
zumieć, iż rzeczywiście wyszła za mąż jak 
uczciwa dziewczyna, oddając wybranemu serce 
na zawsze. Sądząc z tej serdecznej, « głę- 
bokiej zażyłości, która ich łączyła, te dwa 
milutkie ptaszki, tak surowo sądzone przez moją 
wezorajszą mizantropię, byli prawdziwymi ty- 
pami Francuzów, tego kraju, w którym mał- 
żeństwa, jeżeli są dobrane, bywają wzorowe, 
a to małżeństwo tak bardzo zapowiadało się 
jako należące do tej drugiej kategoryi, że 
wyjechawszy z Dublinu ze straszną obawą 
tego towarzystwa w podróży, nie żałowałem 
żem pojechał, właśnie z powodu tego towa- 
rzystwa, nawet w takim razie, gdyby „Neptu- 
mevale* zawiódł moje oczekiwania. Ale było 
napisane, że tym razem spodziewane wra- 
żenia nie zawiodą, a nawet przewyższą ocze- 
kiwania. 

Powóz zapowiedziany oczekiwał nas na 
stacyi Oranmore. Był to ear, a oprócz tego 


wózek na przewiezienie rzeczy. Dwaj furmani 
byli w grubej żałobie. Mieli przytem obydwa 
w wyrazie twarzy coś nieprzyjemnego, dzi- 
kiego, co uderzyło nawet Maksyma. Powie- 
dział mi to po. franeusku, gdyśmy siedzieli 
na ławeczce plecami do siebie, on przy Ło- 
nie, a ja przy woźnicy. 

— Ładnie się zaczyna! Ozy pan uwa- 
żał miny tych zuchów? Do ilu lig sądzi pan, 
że oni należą? 

— (o do tego, ręczę, że do żadnej — 
odrzekłem, przypatrzywszy się memu sąsia- 
dowi. — Jest to ezłowiek, który nadto do- 
brze zdaje sobie sprawę z tego co robi, aby 
miał być rewolucyonistą. Spojrzyj pan, jak 
on powozi, spokojnie i umiejętnie i jaki czy- 
sty, jakie jego suknie, bielizna, kapelusz i 
ręce.... 

— Dla czegoż on i jego towarzysz pa- 
trzyli na nas takiemi złemi oczami ? — upie- 
rał się Oorcieux. 

— Może są to po prostu słudzy, którzy 
bardzo kochali swoich państwa — rzekła 
młoda kobieta — i nie są zadowoleni z przy- 
jazdu nowych. Dowiemy się, czy Marya i 
Julian porozumieli się dobrze z tym, które- 
mu powierzyliśmy nasze rzeczy. Ale to pra- 
wda, że nasz człowiek, gdy się mu dobrze 
przypatrzeć, ma minę jakiegoś poczciwego 
dzikusąa.... 

Zapomniałem nadmienić, że para zako- 
chanych uznała za .stósowne zabrać z sobą 
w tę trudną i uciążliwą podróż, pannę slu- 
żącą i kamerdynera bardzo corrects — dwie 
parodye ich samych co do manier i ułoże- 
nia; miny ieh były nie de opisania, gdy 
zobaczyli wózek, na którym jechać mie- 
li, pilnując Sześciu kufrów. — Sześć ku- 
frów na tydzień pobytu w głębi hrabstwa 
Galway ! Bez wątpienia, że ani fertyczna Ma- 


rya, ani elegancki Julian nie musieli w tej 
chwili spoglądać na swego woźnicę z wię- 
kszem zaufaniem, jak ich pan, który nagle 
zapytał furmana : 

— Jak się nazywacie ? 

— Paddy Corrigan, wasza miłość — 
odrzekł człowiek. 

— Jesteście krewnym butler'a, w ta- 
kim razie — zapytał Maksym, posługując 
się anmgielskiem wyrażeniem oznaczającem 
naszego „maître d'hotel“ tak dokladnie, jak na 
to pozwala różnica zachodząca pomiędzy słu- 
żbą w obu tych krajach. Potem, widząc, że 
Irlandczyk patrzy na niego tąk jakby nie 
rozumiał o co chodzi, dodał: — Ależ tak, 
butler, John Corrigan, ten, który do mnie 
pisał... 

— John Corrigan — powtórzył woźni- 
Ga — to mój ojciec. 

— Dlaczego udawał, że nie rozumie o 
kim cheę mówić? — rzekł Maksym po fran- 
cusku i zwracając się do żony : — Zobaczysz, 
że ci wzorowi słudzy są po prostu socyali- 
stami, upokorzonymi, że ich się sługami na- 
zywa. Będzie to tak samo jak w New-Yorku, 
gdzie. jak mówią, są już tylko pomocni- 


I obracając się znowu do woźnicy: 

— Od jak dawna jesteście w. służbie 
u mego stryja! — zapytał. 

— Zawsze tam byłem, wasza miłość — 
odrzekł Paddy — urodziłem się w tym domu. 

— A wasz ojciec? — zapytała Germa- 
na z figlarnym uśmiechem w stronę męża, 
jakby mu chciała powiedzieć; A co! czy nie 
zgadłam ? 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Maksymilian Stein 1 p. korp., Michał Wi-| 


towski 3 p. dyw., Władysław Szajer 32 p. 
dyw., oraz podoficerowie rezerwowi: Rudolf 
Schaffer 2 p. dyw., Gottfryd Kellner 1 p. 
korp., Bruno Schmidt 1 p. dyw.: w arty- 
leryi fortecznej rezerwowi kadeci : Fran- 
ciszek Musiał 2p., Józef Fórstner 3 p., Mie- 
czysław Marek 2 p., Erwin Black 3 p., Ka- 
mil Hermann 3 p., Maryan Szefer 2 p., Fran- 
ciszek Starek 2 p, Mojżesz Liqnornik 3 p., 
Henryk Jurina 2 p, Gustaw Kolba 3 p., 
Emil Uhlirz i Franciszek Bernkopf 2 p., 
Jan Zamecznik 5 p, Natan Goldtiuss 2 p., 
Józef Mączka 3 p., Józef Vratil 2 p. Stefan 
Wyporek 2 p., Gustaw Czuda 2 p., Franci- 
szek Pilnacek 3 p. 

Rezerwowymi kadetami miano- 
wani w piechocie, strzelcach i pio- 
nierach następujący rezerwowi podoficero- 
wie: Juliusz Frnsthaft z 4 w 20 p. p. Hugo 
Patzelt z 36 w 95 p. p., Leopol Pollak 13 
p- p- Józef Göbel 1 p. p., Karol Guhr 1 p. p., 
Antoni Tekal z 49 w Ż0p.p., Wacław Vich 
z 86 w 56 p. p, Mikołaj Mielnik 9 p. p., 
Emil Lustig z 6. bat. strzelców w 15 p. p. 
Franciszek Knauer z 1 w 98 p.p., Bolesław 
Tułej 30 p. p., Wilhelm Wawrosch 1 p. p., 
Marya Strzetelski z 1 w 11 bat. pion., Jó- 
zef Wróbel 18 p. p., Julian Grabowski z 6 
w 9 bat. pion., dr. Alex. Finkelstein z 8 p. 
tyrol. strzel. w 15 p. p., Samuel Berner 90 
p. p, Jerzy Haas 1 p. p, Alfred Brunn z 
28 w 80 p. p., Jan Dumin 9 p. p., Herman 
Mazoch z 5 bat: strzel. pol. w 15 p. p., 
Edward Hakel z 88 w 55 p. p., Aleksander 
Straube 1 p. p., Julian Mudrak 80 p. p., 
Leopold Witzenik 1 p. p, Józef Dubiel z 1 
w 9 p. p, Antoni Podhradsky z 28 w 9 
p. p, Wiktor Dąbrowski 1 p. p., Eugeniusz 
Herman de Valois 30 p. P., Antoni Bałut 
5Y p. p, Stanisław Malina z 4 w 68 p. p., 
Franc. Mazur 25 p. p., Chaim Blass 15 pp., 
Kazimimierz Kaczmarczyk z 4 w 15 p. p. 
Józef Pollak z 8 p. tyrolskich strzelców w 
90 p. p, Władysław Dedio z 4 w 80 p. p., 
Herman Panzner z 1 bat. strzeleów polnych 
w 24 p. p, Jan Weber z 4 p. tyrolskich 
strzelców w 89 p.p., Stefan Altdorffex z 100 
w 62 p. p, Józef Honemann z 8 p. tyrol- 
skich strzelców w 100 p. p., dr. Abraham 
Ressler 57 p. p, Ignacy Jakiemczuk z 4 w 
58 p. p., Jerzy Krzyszkowski 90 p. p., Wła- 
dyslaw Lontocky 54 p. p., Michał Karamon 
z 80 w 55 p. p., Michał Dąbrowski z 80 w 
24 p. p.. Tobiasz Kudela z 1 w 20 p. p, 
Jerzy Kuhn z 80 w 10 p.p., Benjamin Ebel 
i Leon Hermann obaj w 56 p. p, JanGlat- 
ty z 80 w 15 p. p., Edward Lang 80 p. p., 
Bogumił Krbec z 28 w 89 p. p.t Karol Zau- 
ner z 59 w 100 p. p., Piotr Briel z 60 w 
15 p. p, Adolf Reiler z 59 w 100 p. p., 
German Dróssler 1 p. p., Józef Cymbrykie- 
wicz 18 p. p., Leon Gawański z 1 p. tyrol- 
skich strzelców w 2% p. p, Fryderyk Mi- 
kuli 30 p. p.. Bazyli Gwoździk 55 p. p., Leo- 
pold Getz z 30 batalionu strzelców polnych 
w 58 p. p., Bazyli Bereziuk i Feliks Szwed 
30 p. p, Jakób Lippel 18 p. piech. Franci- 
szek Dormus z 85 w 15 p. p. Władysław 
Krzysztów z 84 w 55 p. p., Józef Skadi z 3 
p. tyrolskich strzeleów w 56 p. p., Armin 
Bokor i Bazyli Piniański obaj) 23 p.p., Józef 
Slunsky z 8 w 45 p. p., Jan Stoklaska z 3 
pułku strzelców tyrolskich w 20 p. p., Wil- 
helm Schmidt 1 p. p, Antoni Horak z 73 
w 90 p. p, Włodzimierz Sternberg-Stojałow- 
ski 80 p. p, Józef Komers z 11 w 58 pp., 
Franciszek Minarzik z 11 w 58 p. p., Lu- 
dwik Kozar z80 p.p. i Gustaw Michalezew- 
ski z 30 p. p. obaj w 15 p. p.. Edward fe- 
leński 18 p. pe Józef Mrozek 56 p. p., Mi- 
chal Weissenberg z 8 pułku strzelców ty- 
rolskich w 10 p. p., Leon Pelikan z 88 w3 
p. p., Józef Ficela z 28 w 10 p. p., Józef 
Sikora z 28 w 3 p. p., Franc. Rzepiela 13 
p. p Bazyli Diaków z 84 w 15 p. p., Aloi- 
zy Labowski w pułku kolejowym i telegr. 
Józef Blauhorm z 4 w 24 p. p, Wiktor 
Stein z 22 bat. strzel. pol. w 55p. p, Józef 
Keilich 1 p. p, August Fschner z 36 w 95 
p. p, Jan Neumann z 8 bat. strzel. pol. w 


18 p. p, Józef Keller 15 p. p., Gabryel 
Dubiel 57 p. p., Juliusz Rajczy z 39 w 87 


p. p, Feliks Knapp z 28 w 40 p. p., Ka- 
rol Meystrzik i Juliusz Komlósi z 8 p. tyrol. 
strzel. w 15 p. p., Karol Hernd i Otto Stein- 
hauer z 1 p. p. w 91 p. p., Aloizy Goll z 
86 w 55 p. p, dr. Samuel Dunkelblau 20 
p. p. Edwin Qzeczowiczka pułk kolej. itel., 
Oskar Krause z 8 w 100 p. p., Wiktor Mai- 
wald i Robert Emrich 1 p. p., Otokar Jadr- 
nieczek 100 p. p, Jan Degrassi i Henryk 
Küttner 9 p. p., dr. Wiktor Mititernann i 
Wilhelm Schwarz 10 p, Ryszard Pe- 
schel 1 p. p- Leon Schaffer 54 p. p., Ru- 
dolf Gróger 1 p. p, Józef Orel z 1 w 79 
p. Franciszek Jirasek z 97 w 57 p. pa 
Zygmunt Terlikowski z 2 p. strzel. tyrol. w 
24 p. p., Rudolf Landman z 36 w 57 p.p., 
Alolzy Kraushofer z 8% w 100 p.p., Rudolf 
Domanya z 3 p. tyr. strzel. w 18 p. p., Alfred 
Pollak z 4 w 20 p. p., Teofil Sworzeń 40 p. p., 
Michał Gniady 45 p. p., Karol Krenzinger 
i Franciszek Obermayr z 4 p. tyrol. strzel. 
w 20 p. p, Wiktor Dukat z 49 w 45 p. p., 
Emil Kluckhenn z 22 bat. strzel. pol. w 58 
p. p, Józef Fiala i Otto Keil z 11 w 77 
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p. p. Michat Wołoszyn z 80 w 58 p. pn] 
Henryk Ondraschek 100 p. p., Karol Zalud 
z 85 w 69 p. p., Otto Picha z 35 w 15 p.p., 
Dominik Bukovsky z 11 w 90 p. p., Fran- 
ciszek Souczek z ll w 58 p. p., Rudolf 
Barta z 8 p. tyrol. strzel. w 13 p. p., Max 
Koch z 4 p. tyrol. strzel. w 10 p. p., Jan 
Flora z 49 w 45 p. p., Edwin Heger 1 p. p., 
Wilhelm Lakatos z 1 w 66 p. p., Józef Zo- 
loteńki z 97 w 56 p. p., Otto Janusz z 7 
bat. strzel. pol. w 95 p. p., Juda Bresticzker 
recte Letztergroschen z 80 p. p. i Izrael 
Matfus z 30 p. p. obaj w 58 p. p, Aleksan- 
der Redl z 100 w 39 p. p, Władysław Ba- 
gar z 4 w 20 p. p., Stanisław Krawczyk z 
4 w 57 p. p, Juliusz Jokel z 8 p. tyrol. 
strzel. w 15 p. p, Jan Lubczak z 12 bat. 
strzel. pol. w 9b p. p, Abraham Gelber z 
43 w 10 p. p., Ignacy Kalischer z 43 w 10 
p. p.. Alojzy Beyer z 49 w 15 p. p., Bogu- 
sław Jelinek z 7 w 20 p. p., Karol Hoinkes 
58 p. p. Leon Balicki 15 p. p.. Ludwik 
Pisko 18 p. p., Ferdynand Hala z 35 w 45 
p. p, Walter Schlesinger z 4 p. tyrol. strzel. 
w 07 p. p. (D. n.) 


Z Poznania. 


(Wyjaśnienie p. Kościelskiego w sprawie jego 


rozmowy z korespondentem Kraju. — Żądania 

katolików niemieckich w Poznańskiem. — Roz- 

prawa sądowa o imiona polskie na godłach ku- 
pieckich). 


Donieśliśmy już o rozmowie jaką miał 
członek pruskiej Izby panów p. J. Kościel- 
ski z korespondentem petersburskiego Kraju, 
w której to rozmowie p. Kościelski miał się 
oświadczyć za wprowadzeniem z pomocą pol- 
skich wyborców do sejmu pruskiego kilkuna- 
stu socyalistów, a to celem użycia ich za 
taran przeciw wszelkim zarządzeniom rządo- 
wyni niezgodnym z konstytucyą i ukrócają- 
cym prawa ludności polskiej. 

Ponieważ ogloszenie tej rozmowy wy- 
wołało powszechnie wielką sensacyę, wysto- 
sował p. Kościelski do Dziennika Poznań- 
skiego następujące pismo: 

„Dla uniknięcia nieporozumieji oświad- 
czam, że zdanie, wygłoszone wobec korespon- 
denta Kraju sam nazwałem utopią, i jako 
taką ją wygłosiłem. Pium desiderium dla 
nauczenia rozumu naszych przeciwników, nie 
potrzebuje być postulatem politycznym, i nie 
jest nim. Jest natomiast i ma być miaromie- 
rzem oburzenia na prądy i osoby, do któ- 
rych „po ludzku“ odzywać się nie warto“. 

Józef Kościelski. 

Z głosów pism polskich, jakie odezwały 
się przeciw myśli poruszonej przez p. Ko- 
ścielskiego, warto przytoczyć następujący : 

„Nie jest może utopią myśl wprowa- 
dzenia jednego lub paru posłów socyalno- 
demokratycznych do sejmu pruskiego glosa- 
mi wyborców polskich. To byłoby możliwe 
i nawet łatwe. Utopią wydaje nam sie do- 
piero myśl, że na tej drodze dałoby się skło- 
nić rząd pruski do ustępstw. Wogóle cale 
rozumowanie p. Kościelskiego w tym punk- 
cie nie jest przekonywającem. Rząd pruski 
miałby się przerazić do tego stopnia, żeby aż 
zmienił kurs! Czy to możliwe? Czego miałby 
się rząd pruski tak bardzo przerażać? Kry- 
tyki w sejmie pruskim? Wszak i dziś jej 
podlega, jeżeli nie w sejmie, to w prasie. 
Prawda, że głos z trybuny sejmu brzmi do- 
nośniej, i rozchodzi się po świecie szerzej, 
niż ze szpalt dziennika; ale z tą różnicą 
rząd pruski niezawodnie bardzo prędko by 
sie oswoł. W żadnym zaś razie nie podo- 
bna przypuszczać, że dla usunięcia z sejmu 
niemiłych krytyków, rząd wszedłby na dro- 
gẹ jakichbądź kompromisów. Uważałby on to 
za taki ze swej strony akt słabości, jakiego 
dopuszczać się nie zwykł. 

„Czego innego raczej należałoby się 
obawiać, a mianowicie, że wprowadzenie do 
sejmu socyalistów głosami polskimi, jako 
„trucizny“ mającej odegrać rolę lekarstwa, 
podnieciloby jeszcze bardziej wrogo opinie 
publiczne w Prusaah przeciw Polakom i da- 
łoby rządowi pobudkę nie do ustępstw, ale 
do nowych ograniczeń praw Polaków przez 
ustawy wyjątkowe“. 

Przed kilkoma dniami odbył się w Po- 
znaniu zjazd delegatów Towarzystw Niemców 
katolików w Księstwie Poznańskiem. na któ- 
rem uchwalono po dłuższej dyskusyi nastę- 
pujące wnioski: 

Wszystkie ogłoszenia, zapowiedzi i t. d. 
winny we wszystkich parafiach archidyece- 
zyi, w których są katolicy niemieccy, odby- 
wać się także w języku niemieckim. W nie- 
dziele i święta, kiedy są niemieckie kazania 
ma być niemieckiin katolikom dozwolone 
śpiewanie niemieckich pieśni kościelnych. 
Należy prosić regencyę, aby w miejscowo- 
ściach, gdzie są prebendy, z prebendarzami 
się umówiła w tym celu, iżby oni za kwotę 
ryczałtową przejęli bezpłanie wszystkie fun- 
kcye kościelne dla Niemców katolików. — 
Organem związku wybrano Westpreussisches 
Polksblatt w Gdańsku. 


stycznia 1903. 


Do związku należy 7 Towarzystw, li- 
czących ogółem 366 członków. Członkowie 
są zadowoleni z duszpasterstwa tylko w Kro- 
toszynie, Kościanie i Gnieźnie. Na zebranie 
przybyli delegaci z Krotoszyna, Kościana, 
Gniezna, Inowrocławia, Szamotuł, Jarocina 
i Smigla. 

Przed sądem ławniczym w (Gnieźnie 
toczyła się onegdaj sprawa o imioną pol- 
skie przeciwko kupcom Józefowi Jareekiemu 
i Kazimierzowi Chmielewskiemu z Gniew- 
kowa. Oskarżeni nie chcieli poddali się we- 
zwaniu polieyi, ażeby wypisać na godłach 
swoje imiona w języku niemieckim lub w 
brzmienin łacińskiem. Sąd ławniczy uwolnił 
ich od winy i kary. 


Z pod barła praskiego. 


(Dokument niemiecki o polskim ruchu narodo- 


wym na Górnym Szląsku. — Niedobór w bu- 

dżecie Rzeszy niemieckiej. — Wydatki na cele 

„kułturne” w prowincyach wschodnich monar- 

chii praskiej. — Trzy wiece polskie. — Wice 

socyałistów Polaków w Berlinie. — Zakaz po- 
licyjny). 


Ciekawe szczegóły o polskim ruchu na- 
rodowym na Górnym Szląska znajdujemy w 
sprawozdaniu zarządu m. Katowice za ubie- 
gle pięcielecie (od 1897 do 1902r.) W spra- 
wozdaniu tem czytamy pomiędzy innemi: 

„Kto znał położenie tutejsze przed 20 
jeszcze laty i porówna je z dzisiejszymi sto- 
sunkami, tego przerażą zmiany, jakie się do- 
konaly w tym krótkim okresie. W owych 
czasach robotnik górnoszląski uważał za o- 
brazę, gdy go nazwano „Polakiem*, której 
nie puściłby płazem; ludność górnoszląska 
czuła się niemiecką i nie chciała nie mieć 
wspólnego z Polakami. Na ulicy nie usly- 
szałeś prawie slowa polskiego i nawet dzie- 
ci ludzi, przybyłych świeżo ze wsi polskiej, 
starały się mówić wyłącznie po niemiecku. 
Godeł na sklepach z napisami polskimi nie 
było wcale i nikt nie myślał o zakładaniu 
Stowarzyszeń polskich. Dopiero z przybyciem 
agitatorów z Wielkiego Księstwa Poznań- 
skiego i Prus Zachodnich rozwinęła się naj- 
pierw tajna. a później coraz jawniejsza agi- 
tacya polska, której owoce dają się odczuwać 
coraz fatalniej. Dzisiaj wielu tutejszych dro- 
bnych rzemieślników uważa sie za rdzennych 
Polaków, na ulicy mowa polska rozbrzmiewa 
coraz częściej, dzieci rozmawiają w domu i 
w szkole po polsku i zwiększa się z dniem 
każdym liczba godeł z napisami polskimi. 
W skutek korzystnego położenia geograficz- 
nego naszego miasta, ruch „wielkopolski“ 
rozbił w niem główny swój namiot. W o- 
statnich więc kilku latach Polacy założyli tu 
dwie gazety, cztery Stowarzyszenia i bank 
ludowy, a obecnie przystępują do zorganiza- 
wania Stowarzyszenia wyborczego”. W dal- 
szym ciągu swego sprawozdania magistrat 
Katowie uskarża się na brak odpowiednich 
środków zaradczych i przepowiada bliskie 
spolszczenie tego „rdzennie niemieckiego“ 
do niedawna jeszcze miasta. 

Dla zbierającego się dnia 18 b. m. na 
sesyę poświąteczną parlamentu niemieckiego, 
przygotował rząd preliminarz wydatków i 
dochodów Rzeszy za rok obraclunkowy 1301 
(od 1 kwietnia 1901 do 81 marca 1902), 
który zazwyczaj przedkładano parlamentowi 
dopiero z nowym etatem. Z preliminarza 
tego dowiadujemy się. że niedobór w tym 
roku wynosił nie mniej jak 48,422.764 ma- 
rek. Ogromny ten delicyt pochodzi głównie 
stąd, że znacznie mniejsze niż zwykle osią- 
onięto dochody z poczt, telegrafów i ko- 
lei. W znacznej mierze spowodował teź nie- 
dobór podatek cukrowy, z którego dochód 
zmniejszył się o 5 milionów marek. Reszte 
niedoboru przypisać trzeba zwiększonym wy- 
datkom w poszezególnycl wydziałach mini- 
sterstwa Rzeszy. 

Pomimo niekorzystnego stanu finansów 
pruskich, mają być przeznaczone w przy- 
szłorocznym etacie państwa pruskiego 900.000 
marek w celu kultnrnego podniesienia kre- 
sów wschodnich. Suma ta ma być obrócona 
na doświadczalny instytut rolniczy w Byd- 
goszczy. 

Dalej znajdują się w etacie środki na 
utrzymanie Akademii w Poznaniu, mającej 
być w związku z instytutami naukowemi, 
tam już istniejącemi. Akademia ta ma sie 
stać „środowiskiem calego intelekiualnego 
życia niemieckiego w Księstwie Poznańskiem“ 
i zaspokoić potrzeby duchowe ludności Po- 
znańskiej. Posener Tageblatt z zadowoleniem 
podaje tę wiadomość i podnosi, że podjęcie 
tych środków szerzenia kultnry niemieckiej 
w dzielnicach polskich jest „charaktery- 
stycznem dla kierunku obranego przez poli- 
tyke wladz państwowych ze wzelędu na o- 
chronę i poparcie niemczyzny na kresach 
wschodnieh*. 

Trzy wiece polskie odbyły się w dniach 
ostatnich w Westfalii i Nadrenii: a miano- 
wiele: w Essen, w Lütgendortmund i w Roth- 
hausen. Omawiano na nich kwestyę przy- 
szłych wyborów. Mowcey starali się wyka- 


zać, dlaczego Polacy nie mogą głosować ani 
na kandydatów socyalistycznych, ani cen- 
trowych. Ze wszystkich przemówień wiało 
wielkie rozgoryczenie przeciw centrum, któ- 
rego filary, jak stwierdzono na tych wiecach w 
sposób wprost niegodny katolików obehodzą 
sięz Polakam na obczyźnie w sprawie opieki 
duchownej. 

W Berlinie odbyt się wiec polskiej or- 
ganizacyi socyalistycznej, a zadaniem jego 
było zatwierdzenie unówionych w jesieni 
warunków ugody pomiędzy Polakami socya- 
listami, a niemiecką partyą soeyulistyczną. 
Wiadomo, iż w październiku roku zeszłego 
odbywały się przedwstępne rokowania po- 
między zarządem niemieckiej partyi robotni- 
czej a delegatami polskimi, 4 umówione wtedy 
warnnki ugody potwierdził już w początku 
listopada zarząd organizacyi polskiej, a obecnie 
wiec ogólny miał je przyjąć. 

Zebrani „towarzysze* polsey z wyjątkiem 
pięciu głosowali za proponowaną ngodą. — 
Można więc rzec, że wielką większością zgro- 
madzenie potwierdziło jej warunki. 

A jaka to ugoda ? Ze strony niemie- 
ckiej nie przyznano polskim „towarzyszom“ 
żadnych istotnych ustępstw nie dozwolono 
na jakąśkolwiek swobodę ruchów w kierunku 
polskim ! 

Uznali Niemcy uprawnienie osobnej 
polskiej organizacyi socyalistycznej w grani- 
each Niemiec, ale tylko w celu szerzenia 
agitacyi pomiędzy ludnością polską — rzą- 
dzić się sami nie mogą, gdyż organizacya 
ich ma być częścią składową ogólnej partyi 
socyalistycznej niemieckiej. Innemi słowy, 
socyaliści polscy w Niemezech mają osobny 
ustrój nie jako „Polacy“ lecz jako soeyaliśei 
„niemiecey*, w Niemczech zamieszkali, a 
„mówiący po polsku”. Ponieważ mówią po 
polsku, wolno im agitować po polsku wśród 
ludności polskiej. zresztą zaś mają poddać 
się w zupełności dyrektywie zarządu partyi 
niemieckiej. 

Policya w Berlinie zakazała urządzania 
polskich kursów nauki prowadzenia ksiąg ku- 
pieckich. 

Kursa takie zuprowadziło Towarzystwo 
polskich piekarzy dla swych członków. Nauki 
udzielał bezpłatnie jeden z członków Towa- 
rzystwa. Jako przyczynę zakazu podano uży- 
wanie do nauki polskich podręczników. 'To- 
warzystwo postanowiło wysłać zażalenie do 
ministra przeciwko zakazowi policyjnemu, 
albo na drodze sądowej, idąc do najwyższej 
instancyi, zwalczać zakaz jako nieuzasadniony. 


Z Petersburga. 


o noni 


(Nowy ukaz carski przeciw w. księciu Pawłowi 

Aleksandrowi. — Dwuwiekowy jubileusz zaloże- 

nia m. Petersburga. — Z prellninarza budżeto- 
wego ministerstwa oświaty. 


Prawit. Wiestnik ogłasza, że na rozkaz 
cara został zwinięty dwór wielkiego księcia 
Pawła Aleksandrowicza. Tegoż w. księcia 
już dnia 27 grudnia z. r. wykluczono — jak 
już wiadomo — na wyraźny rozkaz cara z ar- 
mii rossyjskiej. Nastąpiło to wskutek tego, 
iż w. książę wbrew zakazowi cara poślubił 
niejaką panią Pistelkovs, która poprzednio 
rozwiodła się ze swym niężem, inżynierem 
prywatnym. W. książę stryj cara, był wdow- 
cem: małżonka jego z domu księżniczka Ale- 
ksandra grecka. zmarła przed dziesięcioma 
laty. W. książę, który liczy obecnie lat 42, 
jest ojeem dwojga dzieci: 12 letniej Maryi 
i 11 letniego Dymitra. 

W ælu upamiętnienia przypadającej w 
r. bieżącem 200 rocznicy założenia m. Pe- 
tersburga, komisya miejska, w tym celu wy- 
brana, postanowiła wyasygnować 6,000.000 
rb. na wybudowanie 22 domów szkolnych, 
mieszczących po 20 klas: zawiesić przyjmo- 
wanie opłaty w miejskich szkołach początko- 
wych na rok jeden (1903 — 1904); wybu- 
dować szpital na tysiąc łóżek; ufundować no- 
wy gmach dla „dumy* (rady miejskiej) zwró- 
cić się z prośbą do ces. Akademii nauk o 
ogloszenie konkursu na napisanie historyi 
miasta, na co przeznaczono 12.000 rb.; przed- 
stawić „dumie* konieczność założenia szkoły 
handlowej, rzecznej i domu pracy 1 wreszcie 
ustawić w jednej z miejskich alei pomnik 
działaczów społecznych. Na upiększenie mia- 
sta w dzień jubileuszu i wypelnienie pro- 
gramu uroczystości asygnowano do rozporzą- 
dzenła komitetu jubileuszowego 100.000 rubli. 

Według preliminarza budżetowego, mi- 
nisterstwo oświaty przeznacza w roku 1903 
na cele oświaty 40,656.389, a mianowicie : 
na utrzymanie uniwersytetów £,540.000 rubli. 
na gimnazya i inne średnie zakłady naukowe 
6.770.000, na szkoły realne j przemysłowe 
4.120.000, na miejskie szkoły żeńskie imie- 
nia cesarzowej Maryi 2.540.000, na szkoły 
ludowe 6,800.009 na instytuty nauczycielskie, 
seminarya nauczycielskie i szkoły 1.500.000 
rubli i t. q. i 


Nowy ustrój państwowy Czarnogóry. 


Jak już donosiłiśmy w swoim czasie, 
wypowiedział czarnogórski książę Mikołaj w 
dzień św. Mikołaja starego stylu (t. j. dnia 
19 grudnia n. st.) w obecności członków 
ciała dyplomatycznego i dostojników księstwa 
mowę, w której zawiadomił o całym szeregu 
reform administracyjnych i sądowych, zmie- 
niających z gruntu dotychczasową organiza- 
cye wewnętrzną księstwa Czarnogóry. 

Reformy te wchodzą w życie od dnia 
1 stycznia 1908 (st. stylu) i obejmują ustawy 
o następstwie tronu, o organizacji rady stanu 
i ministerstw, o przekształceniu organizmu 
władz sądowych i o ustroju stanu urzędni- 
czego. Ustawy o następstwie tronu nie ogło- 
szono, lecz złożono ją. jako tajny dokument 
w archiwum dworskiem i państwowem. Jest 
to wogóle pierwsza tego rodzaju ustawa w 
Księstwie. Zresztą i dotąd był tron Czar- 
nogóry dziedziczny w rodzinie Petrowiczów. 
Jak wiadomo, jest obecny książę dopiero 
drugim z rzędu świeckim zwierzchnikiem 
państwa. Dawniejszy ustrój państwowy zar- 
nogóry był czysto teokratyezny, co prakty- 
cznie objawiało się w ten sposób, że każdo- 
razowy metropolita był równocześnie głową 
państwa. 

Reformy polityczne utrzymują wprawdzie 
system rządów absolutnych, koneentrujących 
się w osobie księcia, który zostaje nadal je- 
dynym ustawodawcą i wyłąeznem źródłem 
prawa. Rada stanu składa się z następcy 
tronu, metropolity czarnogórskiego, ministrów, 
prezydenta głównej kontroli panstwowej i in- 
nych członków, których książe do zasiada- 
nia w radzie powoła. Rada stanu zbiera się 
na wezwanie księcia. który pod tym wzglę- 
dem nie jest krępowany żadnymi terminami. 
Książę mianuje też prezydenta i sekretarza 
rady, może jednak każdej chwili sam objąć 
jej przewodnictwo. Rada stanu ma głos tylko 
doradczy i uchwały jej nioże książę według 
własnego uznania zmieniać, zatwierdzać, albo 
znosić. Jedną z głównych jej prerogatyw 
jest uchwalania budżetu, ulegającego zresztą 
także zatwierdzeniu księcia. 

Osobna ustawa normuje zakres działa- 
nia ministerstw, których jest obecnie sześć, 
t.j- ministerstwo spraw wewnętrznych, spraw 
zagranicznych, sprawiedliwości, skarbu, woj- 
ny, oświaty i wyznań. Ministrowie mają bez- 
warunkowo utrzymywać wydatki państwa w 
granicach budżetem zakteślonych, a zamknię- 
cia rachunkowe przedkładają z końcem ka- 
żdego roku urzędowi kontroli państwowej, 
który jednak może także w ciągu roku za- 
rządzić skontrolowanie rachunków w poszcze- 
gólnych działach gorpodarstwa państwowego. 

Ale największą zmiane wprowadziły o- 
statnie reformy na polu sądownictwa. Pieczę 
sprawiedliwości, zostającą dotąd przeważnie 
w rękach żywiołu ludowego, oddano sędziom 
koronnym. Pierwszą instancyą są sądy po- 
wiatowe, „kapetarski sudovi“, w których wy- 
rokuje jeden sędzia. Drugą instaneyą są 
„Oblasni sudovi*, t. j. sądy kolegialne, zło- 
żone każdy z 8 sędziów. Takie trybunały 
istnieją w Cetynii, Podgoricy, Niksien, Ko- 
lasinie i Antivari. Wreszcie najwyższym są- 
dem jest „Veliki sud*, złożony z prezydenta 
i 4 członków trybunału. 

Sędziowie są w wykonywaniu swojej 
władzy sędziowskiej zupełnie niezawiśli, a 
ich usunięcie od obowiązków lub zawieszenie 
w służbie może nastąpić tylko na podstawie 
wie ustaw. Mogą natomiast być oskar- 
żeni przed Rady stanu z powodu zaniedba- 
nia obowiązków lub nadużycia władzy. Trze- 
bu dodać, że najwyższy sąd ma odtąd skła- 
dać się wyłącznie z prawników, co ma szcze- 
gólnie doniosłe znaczenie w obec tego, że 
aż do ostatnich czasów największa część wyż- 
szych dostojników sądowych składała się z 
ludzi zupełnie nie tachowych, którzy urzędy 
swe otrzymali najczęściej za odznaczenie się 
na polu walki, albo w ogóle pod względem 
wojskowym. Jedyną pozostałością żywiołu lu- 
dowego w nowej organizacyi sądownictwa 
są t. zw. sądy pokoju. 

Sądy te kompetentne wyłącznie dla spraw 
cywilnych istnieją w całym kraju. Funkcye 
sędziego pokoju spełnia zawsze najstarszy 
członk gminy „sevski kmet“. Instytucya ta 
jest dla wszystkich spraw cywilnych, nale- 
żących do kompetencyi sądów powiatowych 
(t. j. I. instancyi) przymusowa, to znaczy, 
że w każdej takiej sprawie musi przed od- 
daniem jej sądom zwyczajnym nastąpić pró- 
ba pogodzenia stron przed sędzią pokoju. 
Wbrew dotychczasowej praktyce mają sę- 
dziowie urzędować w stroju europejskim i 
bez broni. 

Ustawa o stanie urzędniczym dzieli 
urzędników na 9 klas rangi i zaprowadza 
fundusz pensyjny dla urzędników, ich wdów 
i sierót. Ustawa zawiera także normy postę- 
powania dyscyplinarnego wobec urzędników. 
Nowa organizacya sądowa wehodzi w życie 
od 1 lutego 1905 (st. st.) 
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KRONIKA 


Lwów, 3 stycznia. 


— Na rzecz kolumny Mickiewi- 
cza we Lwowie odbędzie się w niedzielę, 4 
b. m., w sali Filharmonii, koncert znakomitego 
skrzypka Willy Burmestra. Początek o godzinie 
pół do 8 wieczorem. 

Komitet budowy pomnika wyda! następu- 
jaca odezwę: 

Światowej sławy artysta z własnej ini- 
cyatywy przeznacza dochód z trzeciego i osta- 
tniego zarazem swego koncertu we Lwowie na 
uwiększenie funduszów kolumny Mickiewicza. 
Wirtuoz tego rodzaju ami reklamy, ani popar- 
cia nie potrzebuje, gra jego wywołuje wszędzie 
entuzyazm i zachwyt powszechny. Ale leży nam 
mocno na sercu sprawa pomnika największego 
Wieszeza Narodowego, który musi w najkrótszym 
czasie stanąć na Wałach hetmańskich. W imię 
więc tego drogiego nam celu i z naszej strony 
zachecamy publiczność, by wypełniając na nic- 
dzielnym koncercie znakomitego Artysty salę po 
brzegi, złożyła w ten sposób widomy znak czci 
i hołdu dla Wielkiego Geniusza narodowego, a 
zarazem dowód wdzięczności Artyście-cudzoziem- 
cowi, który i ze swej strony zapragnął dołożyć 
cegiełkę do pomnikowego dzieła. 

We Lwowie, 4 stycznia 1908 r. 

Bromisław Radziszewski 
prezes. 
Adam Krechowiecki Michał Rolle 
wiceprezes. sekretarz. 


— C. k. Dyrekcya kolei państwo- 
wych we Lwowie donosi: Za zezwoleniem 
c. k. Ministerstwa kolei z dnia 27 grudnia 
1902 1. 58.070 zaprowadzono z powodu utru- 
dnień ruchowych, wywołanych zamieciami śnie- 
żnemi, z dniem 28 grudnia b. r. aż do odwo- 
łania, na wszystkich liniach c. k. kolei pań- 
stwowych w Gralicyii Bukowinie, jakoteż na ko- 
lejach prywatnych w zarządzie Państwa zostają- 
cych, przy przesyłkach tak w ruchu austro-wę- 
gierskum, jakoteż i między-narodowym, obok 
istnicjących już taryfowych przedłużeń terminu 
dostawy, dalsze czasowe przedłużenia a miano- 
wieie: dla przesyłek zwykłych o 48 godzin, zaś 
dla przesyłek pospiesznych i żywych zwierząt o 
24 godzin. 

— Z Tow. Politechnicznego. Jak 
corocznie, tak i w bieżącym roku odbędzie się 
wspólna uroczystość opłatka dla członków Tow. 
Politechnieznego w poniedziałck, 5 b. m., o 7 
godzinie wieczorem w sali Kasyna miejskiego. 
Zełoszenia przyjmuje kursor Towarzystwa naj- 
poźniej do niedzieli wieczorem. — Składka 5 
koron. 


Stowarzyszenie „Pracy ko- 
biet“ we Lwowie urządza w lokalu swoim kurs 
praktycznej nauki kroju i szycia bielizny dzie- 
cinnej, damskiej i męskiej. Nauka kroju odby- 
wać się będzie we czwartki i poniedziałki od 
godz. 1l—1. ćwiczenia w szyciu we wtorki i 
środy od godz. 4—6. Opłata wynosi 8 koron 
miesiecznie. Na kurs ten zapisywać się mogą 
osoby wyżej lat 15 liczące. Nauka rozpocznie 
się w piątek dnia 15 stycznia b. r. Bliższych 
wyjaśnień udziela biuro Stowarzyszenia przy ul. 
Wałowej 1. 25 IL. piętro. 

— W Czytelni katolickiej odbędzie 
się wspólny opłatek dnia 5 stycznia b. r. 0 go- 
dzinie 7 wieczorem, na który wydział członków 
Czytelni zaprasza. 

— Wspólny opłatek w „Skale* lwow- 
skiej odbędzie się w niedzielę 11 b. m. o godz. 
6 wieczorem na który dyrekcya zaprasza wszy- 
stkich członków. 

— Cerkiew prawosławna we Liwo- 
wie przy ulicy Franciszkańskiej otwartą zosta- 
nie 4 b. m. 

4 Zarząd szpitala wojskowego 
zawiadomił wczoraj policye, że zbiegł stamtąd w 
nocy żołnierz 80 p. p. Salomon Griinspan. 

A Uciekła od męża. Jan Koleśnicki, 
zamieszkały przy ul. Rzeźniekiej 1. 5, doniósł 
wczoraj policyi, że żona jego Rozalia, zabrawszy 
wszystkie ruchomości ze wspólnego pomieszka- 
nia, zbiegła w niewiadonym kierunku ze Lwowa. 

Koleśnieka liczy lat 27, jest niskiego wzro- 
stu, blondynką o czarnych oczach. 

A Kronika policyjna. 4 zamkniętej 
komórki nu rogatece Stryjskiej skradziono p. M. 
W. wczoraj w nocy 15 kur, 8 kaczki i 2 gęsi. 

Zgubiono: pulares z kwotą 172 koron i 
kartkę zastawniczą Banku dla handlu i prze- 
niysłu nr. 28.115. 

— Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie Paulina Zminkowska, wdowa po adwokacie 
krajowym, a matka radcy Dworu przy Najwyż- 
szym Trybunale kasacyjnym w Wiedniu; Michuł 
Job ckspedyent pocztowy, w 49 r. życia, 

W Zakopanem Cypryan Sozański, komi- 
sarz starostwa jasiclskiego, w 48 r. życia. 


Zarząd krakowskiego T'owa- 
rzystwa oświaty ludowej założył w gru- 
dniu 1902 r. 20 nowych bezpłatnych Czytelni 
ludowych w gminach : Rybarzowice (pow. Bia- 
la), Grabno. Przybyławiee (pow. Brzesko), Dem- 
blin, Nieczajna (pow. Dąbrowa), Łużna (pow. 
Gorlice), Siedliska (pow. Grybów), Zarzecze (po- 


wiat Jarosław), Bieliny (pow. Nisko), Gołąbko- 
wice (powiat Nowy Sącz), Monaster (pow. Prze- 
worsk), Boguchwała, Zaczernie (pow. Rzeszów), 
likowce (pow. Tarnów), Graboszyce, Stryszów, 
Tomice (pow. Wadowice), Wierzbanowa (powiat 
Wieliczka), Zarzecze (pow. Bielsk na 'Szląsku 
austr.), Łomna (pow. Cieszyn Szląsk austr.), oraz 
uzupełnił biblioteki w 80 dawniej założonych 
czytelniach — ogółem rozesław 2792 książek, 
wartości 2045 koron. 


— Parcelacya. Wieś Kołodziejówka po- 
łożona o sześć kilometrów od Stanisławowa a 
mająca 640 morgów ziemi ornej i lasów zosta- 
nie rozparcelowaną. Parcelacyą zajmuje się adwo- 
kat stanisławowski dr. Dolżycki. 


— Zamach morderczy. 4 Budape- 
sztu tełegrafują: Na głównej ulicy miasta (An- 
dwassego) popełniono wczoraj po południu za- 
mach na osobę adwokata dr. Ludwika Freunda, 
który przechodził tamtędy w towarzystwie swej 
żony. Sprawczynią zamachu była kucharka Freun- 
dów, Marya Sipos, oddalona niedawno z powo- 
du choroby, która uważając widocznie adwokata 
ża bardziej winnego jej oddalenia, zadała mu 
nożem kucheniym kilka pchnięć w głowę. Adwo- 
kat Freund jest ciężko raniony. Biposową are- 
sztowano. 

— Nowy spis czasopism, zestawio- 
ny przez pocztowe biura dzienników, wykazuje 
4788 pism niemieckich, 914 czeskich, 578 fran- 
cuskich, 469 angielskich, 880 włoskich, 304 
polskich, 160 xrossyjskich, 58 słoweńskich, 58 
kroackich i 43 ruskich. 

— Wilki w mieście. Z Suczawy do- 
szą: W ostatnich dniach z. r. pojawiły się tutaj 
wilki w pobliżu mieszkań ludzkich. Jednego z 
nich ubil przedmieszczanin Edward Malczan wi- 
dłami w chwili, gdy krążył naokoło jego do- 
mostwa. 


— Tragedya miłosna. W Lewel o- 
koło Brucku — jak donoszą 4 Budapesztu 
zastrzelił urzędnik kolei państwowych Purgatho- 
fer, córkę kolejarza Anne  Wieberget, poczem 
sam się życia pozbawił. Przyczyną morderstwa 
1 samobójstwa była zazdrość. 


— Katastrofa kolejowa. Z Moskwy 
donoszą: Dnia 27 b. m. w pobliżu stacyi Ku- 
zniecowo na kolei maoskiewsko-jarosławskiej ma 
wiorście 85 od Moskwy na silnym łuku wysko- 
czył z szyn na całej swej długości pociąg oso- 
howy, złożony z jedenastu wagonów. Parowóz, 
tender, wagon bagażowy, oraz jeden wagon o- 
sobowy trzeciej klasy, spadły z wysokiego na- 
sypu, pioć wagonów następnych zatraymało się 
w poprzek szyn. Maszynista w chwili katastrofy 
zdążył zeskoczyć z lokomotywy i temu tylko za- 
wdziecza swe ocalenie, pomocnik jego jednak po- 
niósł śmierć na miejscu. Znajdujący się w prze- 
dziale slużbowym klasy dwaj konduktorzy są 
bardzo ciężko ranni i lekarze wątpią, aby ich 
można było utrzymać przy życiu. 4 podróżnych 
pięć tylko osób odniosło lekkie rany. Pierwszej 
pomocy ofiarom katastrofy udzielił lekarz przy- 
byly parowcem rezerwowym z Kuzniecowa, po- 
czem wszystkich rannych przewieziono do Moskwy 
i tam umieszczono w szpitalach. 


— Fotografia bez światła. Profe- 
sorowie chemii w Uniwersytecie lipskim, dr. 
Ostwald i dr. Oskar Gross, wynaleźli sposób fo- 
tografowania bcz światła. 

— Na gruźlicę zmuło w Paryżu w 
czasie od 1 stycznia do 25 grudnia z. r. 12.000 
osób. 


— Hojny dar. Malarz holenderski, H. 
W. Mesdag, mieszkający w Haadze, podarował 
narodowi swoją wspaniałą, na miliony szacowa- 
ną, galerye obrazów. Galerya zawiera dzieła naj- 
większych współczesnych mistrzów holenderskich, 
jak: Tsraclsa, braci Maris Bischop, słynnych ma- 
larzy francuskich, Corota, Milleta, Daubignyego 
i imych. Mesdag zastrzegł sobie dożywotni za- 
rząd galeryą, którą zamierza wzbogacać dalszemi 
zakupami. 


— Zamach na szacha perskiego. 
Z Teheranu piszą do Zeit: Dopiero teraz roze- 
szła się wiadomość, ść przed dwoma tygodnia- 
mi, gdy szach jechał z Teheranu do pobliskie- 
go zameczku, jakiś człowiek, przebrany w szaty 
kobiece, usiłował dokonać morderczego zamachu. 
Napastnik ukrywał rewolwer pod szerokim pła- 
szezem, jaki w Persyi noszą kobiety. Policya, 
towarzysząca szachowi. dostrzegła jego ruch, 
gdy wyciągał rewolwer i przeszkodziła na czas 
zamachowi. Aresztowany jest znanym złoczyńcą, 
którego już dawniej wydalono policyjnie 4 mu- 
rów 'Feheranu. 

— Piechotą do bieguna. Dotychczas 
projektowano wyprawy do bieguna północnego 
bądź okrętem, bądź statkiem podwodnym, bądź 
balonem lub wreszcie automobilem. Obecnie Mr. 
de Roy Pelletier z Buffalo postanowił na wio- 
sne ruszyć pieszo do bieguna w towarzystwie 
pewnego Norwegczyka i dwóch przewodników 
Eskimosów. Pelletier był przez wiele lat listo- 
noszem pieszym na Alasce. Twierdzi on, że wy- 
prawa może się zupełnie wyżywić środkami ro- 
ślinnymi. On sam nigdy nie używał mięsa i ni- 
gdy nie czuł mrozu. Pakunki ekspedycyi będzie 
ciągnąć 5 psów na sankach, ktore Pelletier sam 
ciągnął w Yukon. Pelletier jest także dobrym 
fotografem i zabiera z sobą aparat fotograficzny. 


Kronika prowincyonalna. 


— Sambor. (Ochronka dla dzieci ka- 
tolickich). Ostatni dzień ubiegłego roku upa- 
miętnił się w kronice naszego miasta powoła- 
niem do życia nowej instytucyi dobroczynnej o 
charakterze ściśle narodowym. Ks. Mateusz Gro- 
chowski, były proboszez w Milwaukee w Amo- 
ryce, zapisał realność swą wraz z piątrową ka- 
mienicą położoną przy ul. Przemyskiej, w Sam- 
borze wartości około 100.000 koron, Zgroma- 
dzeniu Najśw. Rodziny Marvi, wkładając nań 
obowiązek utrzymywania po wszystkie czasy 
ochrony dla dzieci katolickich, narodowości pol- 
skiej. Już od przyszłego miesiąca obejmą Za- 
konnice powyższego zgromadzenia w zarząd ofia- 
rowaną im realność i przeniosę utrzymywaną 
przez nie ochronę z nieodpowiedniego celowi, 
wynajętego lokalu. Ksiądz ofiarodawea zastrzegł 
sobie pewne warunki dla zapewnienia sobic 
skromnego dożywocia. Wielką zasługę około 
przyjścia do skutku tego zbożnego dzieła, pono- 
szą starosta tutejszy p. Kieszkowski, ksiądz wice- 
marszałek Kulisz, radca Źenegg i ks. katecheta 
Makowiec, a w szezególności Najprzew. ks. Bi- 
skup przemyski dr Sebastyan Pelczar. 


Notatki literacko-artystyczne, 


Mayer-Mahr, pianista, który na kon- 
certach w Berlinie odniósł w ostatnich czasach 
wielki sukees, wystąpi obok Willy Burmestra w 
koncercie niedzielnym. Czysty dochód z tego kon- 
certu przeznaczony jest na dochód wzniesienia 
kolunmy Mickiewicza. 


Z teatru. Repertuar teatralny na przy- 
szły tydzień zapowiada dwa razy „Słodką dzie- 
wczynę”, która stale zapełnia teatr od dołu do 
góry. — We wtorek, z powodu ogólnego zain- 
teresowania się, danym będzie po raz drugi 
„Lohengrin* z p. Męeińskim i p. Korolewicz- 
Waydą. — We czwartek usłyszymy po raz pierw- 
szy w tym sezonie prześliczną operę Pucciniego 
„Cyganerya* z p. Korolewicz-Waydą jako Mi- 
mi — w partyi tenorowej Rndolfa wystąpi go- 
ścinnie po raz pierwszy p. August Dianni, te- 
norzysta opery w Madrycie. 

Artyści dramatu przygotowują się: do wy- 
stawienia nowej 8 aktowej sztuki Zygmunta Ka- 
weckiego p. t. „Widziadła* — zaś w dziale o- 
pery p. Spetrino pracuje wraz z całym persona- 
lan nad wystawieniem opery Webera: „Wolny 
strzelec“, który danym będzie jeszcze w pierw- 
szej połowie stycznia — a następnie Pucciuiegu 
AUGSCHÓ 

Repertuar teatru miejskiego 

we Lwowie. 


Dziś, w sobotę — pierwsze przedstawie- 
nie opery w tym sezonie — „Lohengrin“, ope- 
ra w 3 aktach R. Wagnera. Pierwszy występ 
gościnny Janiny Korolewicz-Wayda, Modesta Me- 
cińskiego, Józefa Szymańskiego i Juliana Je- 
romina. 

Jutro, w niedzielę o godzinie pół do 4 po 
połndnin po raz trzeci „Dług honorowy“, ko- 
medya w 5 aktach Z. Przybylskiego. 

W niedzielę o godzinie % wieczorem po 
raz dziewiąty „Słodka dziewczyna”, operetka w 
3 aktach H. Reinhardta. 


W poniedziałek — po cenach dramatu — 
„Weronika”, operetka w 3 aktach Messagera. 

We wtorek o godzinie 8 po poludniu „Wie- 
czór trzech króli“, komedya w 5 aktach W. 
Szekspira, ułożyła dla sceny Helena Modrze- 
jewska. 

We wtorek o godzinie 7 wieczorem po raz 
drugi „Łohengrin*, opera w 8 aktach R. Wa- 
gnera. Drugi występ gościnny Janiny Korole- 
wicz- Wayda, Modesta-Męcińskiego, Józefa Szy- 
mańskiego i Juliana Jeromina. 

We środę po raz dziesiąty „Słodka dzi- 
wczyna*, operetka w 3 aktach H., Reinhardta. 

We czwartek po raz pierwszy w tym se- 
zonie „Cyganerya”, opera w 4 aktach G. Puc- 
ciniego. Pierwszy gościnny występ Augusta Dian- 
ni, tenora opery w Madrycie, Trzeci występ go- 
ścinny Janiny Korolewicz-Wayda, występ Józefa 
Szymańskiego i Juliana Jeromina. 


Repertuar „Filharmonii“ lwowskiej. 

Dziś, w sobotę, 8 stycznia „Wielki koncert 
Filharmoniczny** ze współudziałem Leopolda Ġo- 
dowskiego, pianisty. 

Program: I. 1. Uwertura do opery „Stra- 
szny dwór". 2. Czajkowski „Koncert“, odegra 
z tow. ork. Leopold Godowski. — II. 1. Saint- 
Saens. Poemat symfoniczny „Młodość Herkulesa", 
2. Czajkowski. Suita z baletu „Dziadek do orze- 
chów”. — LIL I. a) Chopin. „Nokturn G-dur 
(nr. £)*, „Preludyum D-moll“, „Etiuda Gis- 
moll*, b) Weber. Godowski. „Rondo*. 2. Dwo- 
rzak „Gdzie moja ojczyzna”. 

W niedzielę, % stycznia „Koncert Filhar- 
tnoniczny* ze współudzinłen Willy Burmestra 
(czysty dochód przeznaczony na kolumnę Mickie- 
wieza). 


Uwertura do 
„Koncert* ode- 


I. 1. Moniszko. 
5. (yajkowski. 


Program : 
dj Halka". 


gra W. Burmester, — H. f. Czajkowski. Suita 
2 baletu „Dziadek do orzechów. 2. Beethoven. 
„Sonata D-dur” odegra W. Burmester i Mayer- 
Mahr, — JML 1. Wieniawski. Fantazya „Paust”, 
odegra W. Burmester 2. Bizet. Uwertura” Oj- 
Gzyzna”, 


W poniedzialek, © stycznia „Wielki kon- 
cert  filharmoniezny” pod dyrckcyą Ryszarda 
Straussa, poprzedzony odczytem A. Chybińskiogo 
„0 Ryszardzie ĐXtraussie”, 

Program: L $. Beethoven. „Symfonia 
un 5%, — IL 1. R. Strauss. Scena miłośna 7 
poematu „Weursnot*, 2, R. Strauss, Poemat sym- 
foniezny „Don Juant, — I. R. Strauss. Poemat 
symfoniczny „Smierć i wyzwolenie”. 


GOSPODARSTWO I RANDEL 


Losy austr. Czerwonego Krzyża. 
(Tet). Przy wezorajszem ciągnienin losów 
anstryackiego Czerwonego Krzyża padła głów- 
na wygrana 70.000 kor. na s. 120 nr. 22: 2000 
kor. na s. 2098 nr. 15. 


Kolej żelazna Paryż - Pekin. Przed 

kilkoma dniami ukończyła w Petersburgu 
obrady konferencya kolejowa, stanowiąca dal- 
szy ciąg międzynarodowej konfereneyi kole- 
jowej, która w październiku z. r. odbyła się 
w Paryżu i wytknęła główne zasady nowej 
komunikacyi osobowej na linii kolejowej Pa- 
ryż- Pekin. Wnioski obu konferencyj dadzą 
się w głównych zarysach sprowadzić do na- 
stępujących postulatów: Z chwilą otwarcia 
ruchu prawidłowego na kolei wschodnio- 
chińskiej w dniu 1 czerwca 1908 r., mają 
być puszczone w ruch trzy razy tygodniowo 
pociągi pospieszne, utrzymujące komuuikacyę 
pomiędzy głównemi miastami Europy za- 
chodniej a miastami i portami dalekiego 
Wschodu. mianowicie: Dalnij, Port - Arthura, 
lukon (New- (zwang), Władywostok, Tien- 
tsin i Pekin, a następnie za pośrednictwem 
parowców kolei wschodnio - chińskiej, z Na- 
gasaki, Chifoo i Shanghai. 
l Ponieważ odległość pomiędzy n. p. Pa- 
ryżem a portem Dalnij wynosi 12.000 kilo- 
metrów i podróż trwać będzie najmniej dni 
18, przeto głównem zadaniem nowej komu- 
nikucyi kolejowej będzie zapewnienie po- 
dróżnym możliwych wygód. W tym celu po- 
ciągi składać się będą tylko z wagonów sy- 
pialnych 1. i IT. klasy, posiadać maja wago- 
ny-restauracye, rozkład zaś jazdy ulożony bę- 
dzie w ten sposób, aby w glłówniejszych mia- 
stach pociąg zatrzymywał się na parę godzin. 
W ciągu podróży kilkakrotnie zmieniane będą 
wagony: bagaże podróżnych zagranicznych, 
idące transito przez Rossvę, nie będą na ko- 
morze rewidowane: do wagonów nadsyłane 
beda telegramy polityczne i handlowe ros- 
syjskich i zagranicznych Agencyj telegrafi- 
cznych: na większych stacyach wypłacane 
będą przekazy pieniężne, wydawane przez 
miejscowe i zagraniczne oddziały Banku ros- 
syjsko-chińskiego i t. p. Koszt przejazdu z gra- 
nieznej stacyi Aleksandrowa do Dalnjego 
wyniesie w I. klasie 300 rubli, w II. klasie 
200 rubli. Będą też wydawane bilety okrężne, 
umożliwiające powrót morzem dookoła Azyi 
przez Suez. 

Międzynarodowy ten ruch będzie skie- 
rowany głównie na Warszawę i ma dla niej 
z tego powodu bardzo doniosle znaczenie, bo 
może zachęcić przemysłowców warszawskich 
do podjęcia prób celem zawiązania stosunków 
handlowych z nowymi rynkami zbytu. 


Kalendarz rybacki. W styrzniu nie 
wolno łowić raka samca i samicy, natomiast 
wolno łowić wszystkie gatunki ryb. 

Złowione ryby muszą mieć przepisuną 
miarę. pa ~ 

W dnie słoneczne o Tagodniejszej tem- 
peraturze można między godziną Il a 1 Ja- 
pać na wędkę: lipienie, okonie, szcznpaki, 
płotki, czerwionki i bolenie. 


Wiedeń, 3 stycznia. (Kursu giałdy 
wiedeńskiej). Losy: w) procentowe: Austrya- 
ckio zakładu krajowego z oblig. pr. z roku 
1880 3-proc. 265—, Auster. zakl. kr. z obl. 
pr. z r. 1689 3-prc. 26450, Tow. żeglugi na 
Dunaju 100 zł. m. k, 4-pre. ——. Uregul. 
Dunaju z 1679 r. 100 zł. 5-pre. ——, Weg- 
Banku hip. po 100 zł. 4-pre. 258'75, Poży- 
czka serb. prem po 100 fr. 3-proc. 88:—. 
Tureckie oblig. prem. kolej. po 400 fr. 112-90. 
b) bezprocentowe: budapeszteńskie (Basilica) 
5 zł. 18:50, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 
zł. —=i= Clary 40) zl. m. k. ie = Poży- 
czka m. Insbruku 20 zł. 88—, Losy m. Kra- 
kowa 20 zł. 7%1—-, Pożyczka m. Lublany 20 
zł. ——, Ofen 40 zł. 180—, Palfty 40 zł. 
m. k. 171:—, Czerw. krzyża austr. tów. 12 zł, 
——, (zerw. krzyża węg. tow. 5 zl. 26-75, 
Losy fund. Arcyksięcia Rudolfa 10zł. 70—, 
Salna 40 zł, m. k. 240:—, Pożyczka Salz- 
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burga 20 zł. 75:—, Pożyczka St  Genois 
40 zł. m. k. 250—, Losy komunalne miasta 
Wiednia z 1574 r. 429—. 


Giełda towarowa, Cukier surowy łoco 
Aussig 21:40 do 21:50, loco Olomuniee 20:25 
do 20:85, Zoco Berno-Wiedeń 20:— do 20:10, 
na styczeń Toco Aussig 21-40 do 21:50. Cu- 
kier w kostkacl: prima 8875 do 89:—, se- 
cunda 86:25 do 86:50. Spirytus kontyngen- 
towany: Joco Wiedeń 35:80 do 36:20. Nafta 
kaukazka: transito Tryest 8— do 8:50, ga- 
licyjska przeźroczysta 30:50 do 31—. (Ceny 
w koronach). 


Targ zbożowy, 


OOO LN 
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Lwów, 3 stycznia. Waluta koronowa. 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
S$-— do 8'50, pszenica nowa 7:75 do 8—; 
żyto gotowe 6:50 do 6:75, żyto na terminą 
640 do 6:60, owies obroczny gotowy 620 
do 640, owies obroczny na termina 6— 
do 625, jęczmień pastewny 5:25 do 575, 
jęczmień browarniczy 5:76 do 6:25, rzepak 
9:50 do 9:74, Inianka —— do ——, groch 
pastewny 6:50 do 6:75, groch do gotowania 
750 do 10:—, wyku 5:45 do 6:—, nasienie 
Iniane —— do ——, nasienie konopne 
—< do ——, bób —— do ——. bobik 
5:75 do 6:—, hreczka —— do — —, kuku- 
rudza nowa 6:20 do 6:40, kukurudza stara 
——, ib —5=, hig 4 5% Ikilb == do 
— —, koniczyna czerwona 55.— do 15'—, 
koniczyna biała 75— do 125—, koniezy- 
na szwedzka 65'— do 95—, tymotka 25— 
do 52:—. 

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 15:50 do 15:75 za 50 litr. pa- 
ritus Tarnopol na termin 8:10 do 825, wa- 
ranty do —'—, ekskontyngentowy 


—— (lo — =, 


OSTATNIA POCZTA 


Dzisiaj po południu u P. Prezydenta 
Ministrów dr. Koerbera w Wiedniu zbiera 
się konferehncya ugodowa posłów czeskich i 
niemieckich. 

Wedlug dzienników dzisiejsza konferen- 
cya będzie miała charakter wstępnego omó- 
wienia sprawy. Obie strony porozumieją się 
na niej, na jakiej podstawie mają być pro- 
wadzone rokowania i w jaki sposób ma być 
popierana akcya pojednawcza. 

Członkowie niemieckiej partyi ludowej 
i niemieckiej partyi postępowej z Morawii 
odbyli wczoraj w gmachu parlamentu nara- 
dę. Przedmiotem obrad była kwestya, w jakiej 
formie i czy wogóle niemieccy ludowcy ipo- 
stępowcy mają wziąć udział w dzisiejszej kon- 
fereneyi u P. Prezydenta Ministrów. — Ze 
względu na to jednak, że wielu posłów z Mo- 
rawii jeszcze dziś do Wiednia nie przybyło, 
odroczono powzięcie uchwał do dzisiaj przed 
polud niem. 

Fremdenblatt donosi w sprawie ugody 
austro-węgierskiej, że na razie zadowolić się 
należy urzędowem wyjaśnieniem, że przy Za- 
warciu ugody idea politycznej godności wspól- 
nej Monarchii w zupełności zwyciężyła i że 
ważne interesu Austryi we wzajemnym tu- 
kladzie z Węgrami zostały dostatecznie za- 
bezpieczone. Fremdenblatt dodaje wreszcie, 
że szczególy ugody, aż do przedłożenia jej 
obu parlamentom, muszą być zachowane w 
tajemnicy. 4 tego wynika, że tu i ówdzie 
pojawiające się po dziennikach, jakoby dane 
Z treści ugody, nie opierają się na realnych 
podstawach a o niektórych takich informa- 
cyach należy już dzisiaj stwierdzić, że są 
zmyślone. 


Pester Lloyd donosi o powołaniu wy- 
bitnego jurysty wegierskiego Franciszka Cho- 
rina oraz dziennikuza i poety Eugeniusza 
Rakosi'ego do węgierskiej Izby magnatów. 


Takżo Wyyierskie Biuro koresponden- 
cyjne donosi: % kompetentnej strony zaprze- 
czają podanym w pewnym węgierskim dzien- 
niku szezególom ugody, jako nieprawdziwym 
I niezgodnym z rzeczywistością. 


Piszą 4 Poznania: Zdrowie JE. ks Ar- 
cybiskupa Stablewskiego, pomimo, że się 
względnie poprawiło, nie przestało budzić 
poważnych obaw. Ks. arcybiskup, po osta- 
tnim ataku sercowym, prawie weale nie o- 
puścił łóżka. Nowy atak nastąpił przed kil- 
kunastoma dniami, skutkiem zmeczenia na 
konferencyi dziekanów. Przy łożu dostojnego 
pacyenta czuwają doktorowie : Jerzykowski i 
Panieński, oraz siostra i kapelan ks. szam- 
belan Fukomski. Łatwo zrozumieć, że całe 
społeczeństwo tutejsze jest stanem zdrowia 
ks. areybiskupa ogromnie zatrwożone. 


W Dreznie znacznie zaniepokojenie bu- 
dzi stan zdrowia króla. który cierpi na nie- 
zmiernie silną iniłuencę. A powodu sędziwe- 
go wieku (ur. & sierpnia 1832 r.) i wzru- 
szen. którym w ostatnich ezasach chory u- 
legl, stan jest w ogóle poważny. 


Nordd. Allg. Ztg. donosi. że niemiecki 
następca tronn, Fryderyk Wilhelm, stoso- 
wnie do wielokrotnych zaproszeń cara Ros- 
syi, w połowie bieżącego miesiąca uda sie 
na dwór carski z odwiedzinami. ó 


Z Sofii donoszą, że po wyjeździe mini- 
stra hr. Lamsdorffa zapanowało tam bardzo 
gorączkowe usposobienie. — Wszyscy spodzie- 
wają się Już w najbliższym czasie ważnych 
wypadków. 


TELBGRAMY GAZETY LHOWSKIEJ 


Budapeszt, 3 stycznia. Węgierskie 
Biuro koresp. donosi, że przed kilku dniami 
w Nagy Karolyi (komitat Szatmar) w tam- 
tejszym urzędzie podatkowym dokonano wła- 
mania się i skradziono papierów wartościo- 
wych i pieniędzy na kwotę 186.000 koron. 

Drezno, 3 stycznia. W obec pogłosek. 
jakoby wezoraj stan zdrowia króla Jerzego 
pogorszył się znacznie, stwierdzają z kompe- 
tentuej strony, że tak nie było; jednakowoż 
stan zdrowia króla tak z powodu podeszłego 
wieku, jak i moralnych przejść jest w osta- 
tnich tygodniach poważny. 

Sofia, 3 stycznia. Bułgarya wypowie- 
dziala traktat handlowy z Anustro- Węgrami. 

Madryt, 3 stycznia. Heraldo ogłasza 
pismo członka akadamii Cotarello, który o- 
świadczą w niem, że jest autorem owego 
anonimowego listu, którym zawiadomiono 
francuską ambasadę w Madrycie o miejscu 
pobytu Humbertów. Cotarello oświadcza da- 
lej, że nagrodę 25.000 franków rozdzieli po- 
między hiszpańskich agentów, dozorcę domu, 
w którym mieszkali Humbertowie i komitet 
pań dobroczynności w Madrycie. 

Madryt, 3 stycznia. Członek Akade- 
mii Ootarello wyzwał na pojedynek członka 
Akademii Carillo, ponieważ ten zgłosił re- 
zygnacyę z godności członka Akademii, mo- 
tywując swój krok tem, że nie może zasiadać 
w Akademii, ponieważ jeden z jej członków 
jest denuncyantem. 

Lizbona, 3 stycznia. Kortezy otwarto 
mowę tronową, która z zadowoleniem zazna- 
cza, że stosunki Portugalii z mocarstwami 
są nadzwyczaj przyjazne, wspomina 0 serde- 
cznem przyjęciu, jakiego doznał król pod- 
czas podróży za granicą i zapowiada refor- 
my wojskowe. 


Sprawa Humbertów. 


Paryż, 3 stycznia. W Gaułois ogłasza 
p. Gaston Pollonais artykuł, w którym usi- 
luje wykazać związek sprawy Humbertów 
z aferą Dreyfusa. Według niego pułkownik 
du Paty de Clam we wrześniu r. z. chciał 
ministrowi wojny poczynić ważne odkrycia, 
jednakże Andrć nie chciał go wysłuchać. 
Następnie zażądał Paty de Clam, aby go 
przesłuchał sędzia śledczy prowadzący sprawę 
Humbertów : przed sędzią śledczym zazna- 
czył, że wykrył nazwisko autora sfalszowa- 
nej depeszy Panizzardiego, o której — jak 
wiadomo — kursowały w r. 189% dwie wer- 
sye. Paty de Clam zaznaczył dalej, że w ar- 
chiwum sztabu generalnego i w rzędzie tych, 
którzy z calą usilnością występowali w obro- 
nie Dreyfusa, powtarza się często nazwisko 
Humbert. Dalej zwraca Pollonais uwagę na 
to, że komendant Meunier, który zdal wyczer- 
pujące sprawozdanie o depeszy Panizzardiego, 
niebawem po tem został w wagonie zamordo- 
wany. W koneu oświadeza: „Chea calą sprawę 
zatuszować, ale naszem zadaniem jest ją od- 
słonić i podać do publicznej wiadomości“. 


Strejki robotników. 


Barcelona, 3 stycznia. Strejk robo- 
tników z fabryk okrętowych rozszerza się co- 
raz bardziej i przybiera poważny zwrot. Ohę- 
inym do pracy nie pozwalają strejkujący 
pracować, w skutek czego zarządzono wiele 
aresztowań. 


Wypadki w Marokko. 


zaa 


Londyn, 3 stycznia. Daily Telegraph 
donosi z Gibraltaru, że brat sultana maro- 
kańskiego, dowodzący calą, armią królewską 
opuścił dnia 27 z. miesiąca Fez, aby uđe- 
rzyć na powstańców. 

Tanger, 3 stycznia. Ostatnie wiado- 
mości z M'ezn potwierdzają w zupełności 
wiadomość o klęsce sułtana i określają jego 
położenie jako krytyczne. W bitwie, w któ- 


rej zwyciężyli powstańcy, sultan poniósł wiel- 
kie straty. Obecnie ma on posiadać jeszcze 
15000 wojska. Pomimo zwycięstwa i wbrew 
pierwotnym doniesieniom powstańcy nie o- 
blęgają jeszcze Fezu, wpierw bowiem chodzi 
im o niezbędne zaprowiantowanie się. W Fe- 
zie handel po pierwszem zamięszaniu podję- 
to na nowo, jednakże, w skutek bardzo zna- 
cznego podrożenia artykułów żywności, lu- 
dnoścć jest bardzo niezadowolona. 


Zatarg w Wenezueli. 


PONO 


Paryż, 3 stycznia. Matin donosi w pry- 
watnej depesze z Caracas, że silne oddziały 
rządowych wojsk wenezuelskich we wyru- 
szyly wczoraj na spotkanie powstańców, któ- 
rzy idą na Caracas. 

Waszyngton, 3 stycznia. Na wezo- 
rajszej radzie gabinetowej oznajmił sekre- 
tarz stanu Hay, że dotąd nie nadeszła od 
żadnego mocarstwa odpowiedź na ostatnie 
pismo prezydenta Wenezueli, Castra. Zdaje 
się jednak, że przez dalsze rokowania nastą- 
pi ostateczne załatwienie sporu. 


Tełezrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 3 stycznia 1908. Giełda po- 
ranna. (Vorbórse). Godzina 10 minut 30. 
Marki 11%:10, Renta majowa 101-40, Węgier- 
ska renta koronowa 9835, Akcye austryac. 
Zakladu kredytowego 692:50, Akcye węgier- 
Zakładu kredytowego 131:—, Akcye Anglo- 
banku 271 —, Akeye Unionbanku 54650, 
Akcye Bankvereinu 456'50, Akcye Länder- 
banku 400—, Akcye Kolei państwowych 
695*—, Lombardy 61:50, Akcye Kolei Elbe- 
thal ——, Akcye Fabryki broni 809—, 
Akcye tytoniowe —*—, Akcye Alpiny 392-60, 
Akcye Rima Muranyi --——, Akeye Pra- 
skiego Towarzystwa żelaz. ——, Losy ture- 
ckie 11325, Ruble 252:25, 4-proe. Gal. po- 
życzka kraj. z r. 18938 97:50, 4-proc. Listy 
zastawne Banku kraj. 97*—, 56 1. listy Tow. 
kredytowego ziemskiego 96:45. 

Usposobienie : silne. 


Wiedeń, 3 stycznia 1903. Giełda po- 
łudniowa (Mittagsbórse). Godz. 12 min. 80. 
Marki 11712, Renta majowa 101:40, Węgier- 
ska renta koronowa 98:55, Akcye austr. Za- 
kładu kredytowego 69l1-—, Akcye węg. Za- 
kładu kredytowego 73850, Akeye Anglo- 
banku 273:—, Akcye Unionbanku 54%:50, 
Akcye Bankvereinu 45650, Akcye Länder- 
banku 400—, Akcye Kolei państw. 69550, 
Lombardy 61:50, Akcye kolei Elbethal 452—, 
Akcye Fabryki broni —'—, Akcye tytonio- 
we 334—, Akeye Alpiny 890'50, Akeye Ri- 
ma Muranyi 48850, Akcye Praskiego To- 
warzystwa żel. 1530'—, Losy tureckie 11425. 
Ruble 25825, 20- Franki ——, Tramway 


Usposobienie : spokojne. 

Wiedeń, 3 stycznia 1903. Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 min. 80. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 692*—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 789—, 
Akcye Anglobanku 272'-—-, Akcye Unionban- 
ku 54550, Akcye Liindorbanku 399—, Akcye 
Bankvereinu 45625, Ake. Bodeneredit 935.—, 
Akcye galic. Banku hipotecznego 536:—, 
Akcye kolei państwowych 69425, Akcye ko- 
lei Poludniowej 61:50, Akcye Tramway 4) 
——, Akcye Tramway B) —'—, Akcye 
kolei Elbethal 45% —, Akcye kolei Półno- 
cnej 5474 —, Akcye kolei czerniowieckiej 
5635:50, Akcye Alpiny 8390:50, Akcye Rima 
Muranyi 490—. Akcye praskiego Towarzy- 
stwa żel. 1510—, Akcye Fabryki broni 
310:—, Akcye Tureckie tytoniowe 3834-50, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 98:35, 
Renta majowa 101:40, Austryacka Renta koro- 
nowa 100:45, Węgierska Renta koron. 98-40, 
56 l. Listy Tow. kredytowego ziem. 9685, 
4 pre. Listy Banku krajowego 9%—, 4 i pół 
pre. Listy Banku krajowego 101:—, 4 pre. 
Listy Banku hipotecznego 95:75, 4 i pół pre. 
Listy Banku hipotecznego 100:15,5 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 11055, 4-pre. Gal. 
Obligacye propinacyjne 99-45, 4-pre. Gal. 
pożyczka kraj. z r. 1898 98:30, 4-pre. po- 
życzka miasta Lwowa 9487, Losy tureckie 
1183:75, Marki 11%:05, Ruble 25275. 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowiecki. 


Odznaczona złotym medalem i dyplomem uznania na Wystawie wiedeńskiej w roku 1902 
: FABRYKA TUTEK CYGARETOWYCH 


Ja. PRIMI S 


Lwów, ulica Mickiewicza 1. 2 (róg placu Smolki) 


Kawiarnia 
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Nadesłane. 


Dobry Środek domowy. Wśród środków do- 
mowych, które zwykliśmy używać jako bóle uśmie- 
rzające i odciągające nacieranie w zaziębieniach 
it. d., zajmuje Liniment. Capsiei comp., przyrządzo- 
ne w laboratoryum Richtera apteki w Pradza, 
pierwsze miejsce. Cena jest niską 80 szel., Kr. 1.40 
1 2.— za butelkę, a każdą butelkę rozpoznać można 
po znanej kotwicy. 


Zalecamy bardzo „SAMOUCZEK“ 
REUSSNERA, najlepszy podręcznik do bardzo 
łatwej, prędkiej i najiańszej nauki języków 
obcych: Niemieckiego, Angielskiego, Fran- 
euskiego i Ruskiego bez nauczyciela. Prospekt 
i cennik gratis. 

Adres: Dr. Wł. Miłkowski, Kraków. 
(zob. ogłoszenia). 


zapisy 
przyjmuje codziennie od godz. 10-tej przed 
południem do godz. 2-giej 


Stanisław Sachs 


nauczyciel tańców 


asnuta m s: 


n aa 


Bank hipoteczny 
Oddział depozytowy 


przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachu- 
nek bieżący, przyjmuje do przechowania papiery 
wartościowe i udziela na takowe zaliczki. 
Nadto zaprowadzono ma wzór instytucyj 
zagranicznych tak zwane 


Depozyta schowkowe 


(Safe Deposits). 


Za opłatą 25 do 35 zł. a. w. rocznie 
depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan- 
cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem, gdzie bezpieeznie a dy- 
skretnie przechowywać można swoje mienie 
lub ważne dokumenty. 


W tym kierunku poczyził Bank hipo- 
teczny jak najdalej idące zarządzenia. 


Przepisy, odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów, otrzymać można bezpłatnie w od- 


ulica Pańska 1. 17, drzwi Nr. 8.! dziale depozytowym 


iedeńska 


ać 


C. E. uprzyw. galicyjski ukcyjny | Pracownia kuŚnżersz 


poleca l i 
Tutki „Priwus“ białe, niełuszezone z najprzeduiejszej bibułki egipskiej, 


«raz tutk: „Primas“ specyalne kiałe i żółta z 


cuskiej „ABADIE“. 


a i serdaków 


Józefa Handa 


poleca znakomitą kawę, bilardy amerykańskie. 
Lokal otwarty od 5-ej rano do I£-ej w nocy. 


najprzedniejszej bibułzi fran- 


Z poważaniem Karol Uzudżak. 


Przyjechałii de Uwod a 
Dnia 3. stycznia 1962. 


HOTEL GEORGE. 
M. Sapierzyna z Biłki szlacheckiej, 


IBIR, JAK 


we Lwowie, Rynek i. 25, (I. p. w ofie.) | hr. S. Konsrska z Dubieska, F. Bocheński z Muży- 


przyjmuje wszelkie roboty kuśmierskie, odna- 
wia, czyści i farbuje futra. 


>= 


kiad pióciou Kerczyáskich 
Lwów. Halicka 16, polec w wiel- 
kim wyborze gotewą bieliznę 
damską, więską $f dzieciawą orsz 
keidry una wełsianej waris i ma- 
torace włosiem ai0. 


Ubezpisczenia losów 


od strat 
w razie wylosowania najmniejszą wygraną 
na cały rok 1903 
przyjmują 


Sokal & Lilien 


Zlecenia z prowineyi załatwiamy ojd- 
wrona pocztą bez doliezoria prówizyi. 


wc CZA WROC WRO D 


towa, J. Trzopiński z Koshawins, M. Gold z Czer- 
uiowies, W. Gniewosz z Nowosielece, J Berwid 


z Rudnik, S. Szezezański z Przemyśla, M. Jędrze- 
jowiez z D<legówki, M. Frankel z Drohobycza. 


_——— ZA 


| Muwea. 


Zakład narodowy ia. Ossolińskich. 
Biblioteka otwarta codziennie od godziny 9 
rano do godziny 2? po poludniu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — dłsbinet mo- 
net i medali poiskich otwarty jest dla zwie- 
dzających eodzienuie w godzinach urzędowych, 
a nadto we wtorki i piątki także od godziny 
3 do 5 po południu. ri : 
_ Niewstajgca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych wa 
MWG 6, przy placu sw, Ducha i. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codzienuie od godziny 
10 przed pniudnism do godziny 5 po pałudniv. 
Watup Gd osoby kosmiuje w aiadziałe 30 hal. 
w dnie powszednie 60 hal — Dis członków 


waban mi 


CENNIK 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowel 


płacą |ządają 
walutą koron. 
E- hK. 
536 — 5 


Lwów, dnia 3. stycznia 1905. 


I. Akcye za sztukę. 


Banku bip. gal po 200 zł. (400 kor.) 
Bunku gal. dla handlu i przem. i 
po zł. 200 (400 kor.) , . e . — —1300 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w.a. 
wikyidacyi . -ro 
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk. 
(620 er). SAME s 0 - =" |EE 
Kol. Lwów-Ozern.-Jassy po 200 zł. 
w. a. w srebrze (400 kor.) . . 
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł. 
Wa SGEÓOIROCJ* © - . sei a iai- 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 


tem Lipińskiego po 500 kor. . — —|850 — 
Tow. dla gal. przedsięb. clektry- © 
cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) 5e [400 —|420 — 
II. Listy zastawne za 100 kor, = 
Banku h. g. 5% w. a. wyl. z 10% æ |l10 —| — — 
Wo m om haw „ los w BOL «s [100 —j100 70 
» m o» kw  „60lLpo200k. o | 95 50; 96 20 
„ kraj. 4% n» los w 5L l. m [LOL 30/102 — 
NA „ los w 571. e |9% —| 97 70 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw- 
sza emisya) "EB Z ILOG 50 Im 20 
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% 7 
los. w 41" lat . ; . 2196 70| — — 
4%, los. w 56 lat = | 96 30) 97 — 
III. Obligi za 100 kor. = 
Gal. funduszu propin. 4% w. u. 99 20| 99 90 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. S $102 50) — 
Komunalne Banku kr. 5% (2 cem.) © F102 —| — — 
" G n Aila % (3 cm.) = [100 50/101 20 
n n „ 4% (4 em.) 96 30 97 - 
Kol. lokalne dtto 4% po 200 kor. 96 —| 96 7O 
Pożyczki kr. 6% w. a. z. r. 1843 = —| << 
= „ 4% po 200 kor. z ro- 
WS i a ia a ocas 97 60] 98 3 
Pożyczka m. Lwowa 4% po 200 kor. 94 50| 95 20 
h r „ gw „ 200 100 50jL01 20 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) . 74 —| 80 — 
V. Monety. 
DiEtóccsaski . . « . . //, 11 22] 11 34 
20 frankówka . . . . . . . 19 —i 19 20 
100 rubli rosyjskich srebrnych 250 —|254 — 
100 rubli rosyjskich papierowych 252 — 254 = 
100 marek niemieckie > 116 70117 30 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 2. styczniu 1908. 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. | || J 
maj-listopad NS . =. 101.30 101.50 
luty-sierpień 14 101.20 101.40 


earam za OC 


August 


Schellenberg 


Dom bankowy i kentor wymiany 


płacą żądają 
Jednolity dług państwa w srebrze 


styczeń-lipiec . „dł 101.15 101.35 
kwieeień-październik . . . . . 101.15 101.35 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3:2 pr. —— —.— 
D ~ 1860 po 500 zł. ww. 5 pr. 151.25 152.25 

„ 1860 po 100 zł. 5 pr. 182.— 185.— 

„ 1864 po 100 zł. 248.— 250.— 

m „ 1864 po 50zł. . . . . 248— 252,— 
Listy zast. domen państ. 120 zł. 5 pr. 803.— —.— 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. renta złota wolna od podatku 


ZULUN ZOP... s 120.50 120.70 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku za 200 kor. 4 pr. 100.25 100.45 

C. Obligacye kolejowe. 

Kol. Arcyks. Albrechta zu 100zł. 4 pr. 99.60 100.60 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr.. 118.25  — — 
Kol. za 200 zł. mk. 59, pr. (ostemp. 

nkcye a EE = ABORABIZK 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100 

Zł Br 0%, ala, 4%" OASEDE 127.30 128.80 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. 

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 99.50 100.50 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostenp. akcye) 5 pr. . . . 99.45 100.45 

Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 

Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 114—  — — 

w złocie za 200 zł 5 pr. . . .  —— — — 
Kol. Czeskiej zach. za 200 1000 i 

S0DZBÓWE € o 2 na s IGÓZ = 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 zu 400 

Kos A - „ SASERZNNN OUDISOAODIEO 
Kol. bukowdiskiej lokaln. za 400 kor. 

OW... | EDJECENICSGO 200/60 
Kol. galie. Karola Ludwika za 200, 

100 zł. 4pr. . . . « + « « . 99.45 100.45 
Kol. lwowsko-czern-jasskiej z r. 1894 

zn 200 kor. 4 p. . . . - « - (99.60 10060 
Kol. Areyks. Rudolla (Salzkammer- ni 

gut) za 400 marek 4 pr. . -. 148.30 —— 


D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 


Weg. złota renta za 100 zł. 4pr. . —— —— 
w wal. kor. za 200 


Bf we «ac: zło 98.10 23030 

Weg. oblig. prop. za 100 zł. 4%], pr. 86.65 8765 

„ obl. pr. regul. Cisy za 100 zf. 4% 156.50 158.50 

„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 200.— 202.— 

| 8, ©. ud zł (lboskor:) _168.--- 201, — 
E. Obligacye indemnizacyjne. 

Kroacyi i Slawonii za 100 zł. 4 pr. 98.50 90.50 


Węgier za 100 zł. 4 pr. . 98.15 96.15 
F. Inne publiczne pożyczki. 
Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 
«L Fmb o gla= blo, o oe 6) a= 
Poż. regul. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 106.75 —.— 
Poż. kiuj. Bukowiny z r. 1893 los za 
200 Korma a a A 97.40 98.70 


i Syn 


we Lwowie, ul. Karola Zmudwika E. 


DZE EN WE W 


Kupuje i sprzedaje w powyższyra spisie 
kursów notowane papiery wartościowe 


płacą żądają 

Bukowińskie obl. propinacyjne los za A 
TON Ad ai +7 30. 2 D E 
Gal. poż. kr. zr. 1873 za 100 zi 6 pi =c mn 
Mn 2.7, E 2000 A S a TEO 
obl. prop. „ 1889 za 100 zł}. 4 pr. 98.80 99.80 

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za m 
TO ar Ta e 000.0 u BRAD GB 

Ronn włoska za 100 lirów (96 kor.) 

POB. + We . s « a W SZJ = 
Poż. mu prem. za 100 frank. 2 pr. 59.-- 9ł— 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 112.10 113.10 


G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 


(za 100 zł. Nom). 


Anglo Austr. banku los w 30 L. 4 pr.  —— —— 
Austr. zakt. kr. ziem. los w 501. 4 pr. 98.80 98.70 
$ „ obl. prem. z r. 1880 3 pr. 265.— 267.—- 
m 2) n n » 1889 3 pr. 264,50 266.50 
Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 104— 105.—- 
> = x n  lostpr. s0  95.— 
Gal. uke. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 110.55 , —.— 
TE BAW A, joe 100.15 10050 
= sia „ 00WISZARZ00RKO 
OAM. 8. w e Tae © O „05.05 
Gul. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 96.— 96.70 
wm k. »  %4pr los. 4llat 91— —— 
a AA - „n 4 pr. sture . 96.55 —. 
si M a „  4+pr.za200kor. —— —— 
Banku krajowego dla Galicyi Lodom. 
4], pr. 51 lat zwrotne . 101. 102 — 
Banku krajowego oblig. komun. 2 emi- 
BYNODNDŁOW. 2 AKR 103.25 103.25 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. 4! pr. 100.50 101.20 
Banku kr. losy 57, l. za 200 k. 4pr. 96.50 97.50 
Austro-węg. banku 401/, lat los. 4 pr. 100.50 101.40 
A z 3 D0 lat los 4 pr. 100.50 101.50 


IL. Obligacye z prawem pierwszeństwa 

za 100 zł. nom. 
Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —— —.— 
Tow. żegl. par. po Dunaju zw 100 i 


ZAŁ OG E NE Aa: 108.10 109.10 
Tow. żegl. par. po Dun. Km.r.1886%4pr. 11450 115.— 
Kol.póln. ces. Ferd. em. zr. 1886 4 pr. 100.80 101.80 

s mo n L8 Apr.  I00'S0PALOIESO 

CT: 1888 4 pr. 100.75 101.75 

5 „ m atom „ 18014 0050 LSO 
Kolej Lwów-Czem.-Jassy z r. 1884 za 

D002 WWR a abo a 6 o 0 BAD „BELO 
Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300 

zt pra 4.14 4... «0.37. «00.600 0005 
Gal. kol. lok. wschod. za 100 zł. 4pr. —.— —— 
Weg. gal. kol. em. 1870 za 100zł. 5 pr. 107.65 108.65 

bow. p JSTSzaŻU0zł Bpr. 107.65 108.65 

Ww mon  »„ 1887za200zł. 4pr. 98.60 99.60 

J. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł . 15.50 19.50 
Zakład kred. dla hand. i przem. 100zł, —— —.— 
Clary 40 zł. mk. +, aa e. JBń= = 193. 
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. . 83.—  86.— 
Losy miasta Krakowa 20 zł. —— —— 
Pożyczka miasta Lublany 20 zł. . ——  —— 
Palffy 40 zł. mk. a 171.— 179.— 


najkorzystniej. 


= jęz zed — 
> PAY EHN 
PERLA E á 


4 płacą żądają 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. . 


Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . i 2665 27,75 
Losy fund. areyks, Rudolfa 10 zł. 69.—  73.— 
Salma 40 zł. mk. . . : . . 240— 246.— 


Pożyczka miasta Salsburga 20 zł. 

St. Genois 40 zł. mk. . 5 

Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 
s n Tryestu 100 zł. mk. 4'/4 pr. 
„ Tryestu 50 zł. 4 pr. . . 


K. Akcye banków (za sztukę). 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 268.50 269.— 
Peszt. banku handi. 500 zł. „ 25221 = Ż6380S 


Zakł. kred. dla handlu i przem. . 611.— 679.— 
Weg. banku kredyt. 200 zł. A=  720,— 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . 481.— 489, — 
Galie. banku hipot. 200 zł. . 536.— 538.— 
4 „ da handl i przem. 200%.  —— 280— 
Banku dla krajów. koronnych 200 zł. 394.50 395.50 
„  Austro-weęg. 1400 k.. . 1540.— 1550.— 
»  Związk. (Untonbank) 200zł. . 534,— 536, — 


Uzeskiego banku związkowego LOO zl. 247,— 248, — 
Zivnosteńska banka 100 zł... 255,— 256.— 


L. Akeye Przedsiębiorstw transportowych. 
Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. 400.— 402.— 
LN. n»n, »„ keye zakład. 200 zł. 366.— 370,— 
Kolei półn, ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5410.— 5490, — 
Kołom. kol. lok. (ake. pierw.) 200 zl. —. — 
Kol. Lwów-Bełzee (akc. pierw.) 200 zł. 


„  Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. 56L.— 565.— 
„  wschod.-galic.-lokaln. 200 zł. 302.— 400.— 
n państwowych 200 zł. ——— —— 
„ południowej 200 zł. . . . . ——  —— 
n węg. galie. 1 20024... 430— 434 —-. 
Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500zł. mk. 887.— 890.— 


M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. . 696— 705.— 
Galie. karpackie naft. tow. 500 kor. 800.— 810,— 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł.. 376.— 
Pragskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 1475.— 1485.— 


317 — 


Sehodnicy 500 kor. A 2 653.— 637. — 
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków ——  — — 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . 380.— 355.50 
N WEKSLE. 
Berlin za 100 marek 5 pr. . 1.0, A22U, 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. 239.20 289.40 
Paryż zu L00 franków . . . . 55 95.25 
Petersburg za 100 rubli 44, pr. =, — —.— 
Niemieckie banki . R 114.10 14.25 
Włoskie banki . 95.20 95.40 
Francuskie banki 95.05 95.20 
Szwajcarskie banki 95.05 95.20 
0. WALUTY. 
Dukat cesarski > druga be gaj 11.34 
Austr. węg. 8 guld. złota moneta —.— —.— 
20-frankówka . 19.04" 19.07 
20-markó wka RA: 23.41 23.49 
Rosyjskki półimperyał . . . .  — — z 
Niemieckie banknoty za 100 marek 117.071), 117.221, 
Włoskie banknoty za 100 lir 95.25 95.50 
|RMWIERSE Z. o. 2.5274 2.531/4 


Wydawnictwo gazety losowań Radzieja 
Prenumerata rocznie we Lwowie g}, 1-70 
na prowiacyi zł. 1980 z drsuwą 


ada 


Eb ww W. 


—_ Licytacye. 


L. cz. E. 5/1 (26) (10.289 1—3) 

Na żądanie p. Antoniego Weydy, wła 
ściciela dóbr w Parkoszu, zastąp onego przez 
p. Władysława Weydę ads. w Sokalu, odbę- 
dzie się dnia 30. stycznia 1908 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 105 w Nowym Sączu, 
publiczna licytacya dóbr tabulaznych Wojna- 


Adama. De Laveaux własnych, bez przyna- 
leżności "mę 
Nieruchomość Wojnarowa wsźnia, wy- 


stawiona na licytacyę, jest ocenioną na 105.234 


kor. 72 hal. słownie sto pięć tysięcy dwieś-ie 
trzydzieści cztery kor. 72 hal. 

Najniższa cena wynosi kwotę 70.156 kor. 
48 hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzia do skutku, 

„Warunki licytacyjna i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


rowa wyźnia lwh. 764 ks. tab. dla większych | larny, wyciąg katastralny, protokoły ocanienia 
posiadłości objętych masy spadkowej ś. p.|i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 


przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr 60. 

'Pakie prawa, w «bec których niniejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszeze!uą, naieży zgło- 
sié do sądn najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, insezej roszezania lege 
rodzaju co do samej nieruchomości zie ms- 
głyby być już ze skulkiam nodaoszona. 

. Te osoby, dla których jakis prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadsmiane 
będą o dzlszych wydarzeniach tego postępo- 


wazia jedrnie przez przykicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu są du niżej 
wyimienlctecyo i mia wskażą temuż sądowi 
pełaomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
ieży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
Mości. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 28. listopada 1902. 


[10.938 2—3] 


L. cz. E. 1855/2 (4) 
ur. Frischer 


Na żądanie Lei Zises 


Nieruchomości, wystawione nalicytacyę, 
są ocenione a to: ad a) na 31 kor. 50 hal., 


w ielevu, odbędzie się dnia 12. stycznia | ad b; na 450 kor. 


J93 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, licytacya połowy real- 
ności wyk. hip. 1. 879 ks. gr. gminy kat. 
Sielec. 

. Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
Jest ocenioną na 1580 kor. 

Najniższa cena wynosi 1058 kor. 38 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

o skutku. 

„ Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej części nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
Dienia i t.d.) mcże każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

„ Takie prawa, w okec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Halicz, dnia 19. listopada 1902. 


L. cz. R. 16882 (8) [18 1—3] 
. Na żądamie p. Tauby Gleicher w Ha- 
liczu odbędzie się dnia 21. stycznia 1903 
o godz. 12'/, przed południem w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya 
całej realności wyk. hip. 1. 422. ks. gr. gm. 
kat. Meducha. , 

A Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniopą wraz z przynależytościami, na 
1500 kor.. 

Najniższa cena wynosi 1000 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biarze Nr. 8 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopnszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obgenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. | 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 4. grudnia 1902, 


L. cz. E. 1445/2 (5) [20 1—3] 

Na żądanie Banku kupieckiego w Ha- 
liczu, odbędzie się dnia 21. stycznia 1908 
o godz. 11 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya po- 
łowy realności wyk. hip. 1. 178 ks. gr. gm. 
kat. Perłowce. 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest ocenioną na 465 kor. 

Najniższa cena wynosi 310 kor., poni- 
żej tej ceDy sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej części nieruchomosti dokumenta (wyciąg 
tabalarny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej W)mienionym, w bin- 
rze Nr. 8. A 

Takie prawa, w obec który: h niniejsza 
licytacya byłaby niedopu szczalną, należy zgło- 
sić do sądn najpóźniej przy WYZDaCzonym ter- 
minie licytacyjnym. inaczej roszczenia tego 
rodzajn co do samej nieruchomości nie mo- 
giyby być już ze skutkiem pednoszone. 

` "fe osoby, dla których jakie prawa lub 

ciężary na powyższej nieru-homeści bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy Sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż Sądowi! 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. e 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 30. listopada 1902. 


L. cz. E. 1466,2 (4) mali 1—3] 

Na żądanie Banku kupieckiego w Ha- 
liczu, odbędzie się dnia 27. stycznia 1908 
o godz. 11 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya a) 
1/4 części realności wyk. hip. 1. 307 i b) 
całej realności wyk. hip. 1. 308 ks. gr. gm. 
kat. Dubowce. 


Najniższa cena wynosi ad a) 21 kor., 
ad b) 300 kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzia do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nierachomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia togo 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie juź istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadsmiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli ne mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 1. grudnia 1902. 


L. cz. E 610/2 (5) [14] 

Dnia 16. stycznia 1908 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 3 sądu 
tutejszego, licytacya realności w Beniowej 
lwh. 4, z przynaleźnościami. 

Dom z przynależnościami oceniono na 
1440 kor., role z przynależnościami na 2635 
koron. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 2716 kor. 67 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 8. 

Takie prawa w obec, których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania, jedynie przez przybieie 8a tablicy sądo- 
wej, jeżoli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Borynis, dnia 26. października 1902. 


L. ez. E 17842 (3) [38] 

„Na żądanie Kasy zaliczkowej w Zło- 
czowie stow. zarej. z ogr. poręką, odbędzie 
się dnia 20. stycznia 1903 o godz. 107/, 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 46, licytacya ciała hip. 
whl. 208 ks. gr. gm. kat. Knisźe objętego 
z pbud. ik. 73/1 wraz z budynkami gospo- 
darczemi i parcel gr. o lącznej przestrzeni 
1 m. 1338” kwadr. się składającego. 

Przynależaości niema. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest ocenioną na 1800 kor. 

Najniższa cena wynosi 866 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne, niniejszem za- 
twierdzone za sporządzenie których kwotę 
11 kor. 72 hal. się przyznaje i odnoszące 
się do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce 
nienia i t. d) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 45. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lic; tacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjaego powstaną, zawiadamisne 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
Wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienicnego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Złoczów, 7. grudnia 1902. 


L. cz. E. 1522,2 (2) [47] 

Na żądanie Ryfki Ertel cesyonaryuszki 
Naftalego Engelmajera, odbędzie się dnia 
21. stycznia 1908 o godz. 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
6, licytacya realności objętej wyk. hip. 1. 
494 ks. gr. gm. Turka. 

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 689 kor. 
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Najniższa cena wynosi 426 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedsź nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i. t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienienym, w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
tarminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiam podnoszone. 

Tə osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytasyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedyn*a przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Turka, dria 19. grudnia 1902. 


L. cz. E. 563/2 (15) (46; 

Dnia 27. stycznia 1908 o godz. 10 przed 
poludniem w biurze Nr. 11 tutejszego sądu 
odbędzie się heytacys realności pod lk. 98 
i 99 objętych whil. 922 i 2055 gm. Trem- 
bowla wraz z przynałeżnościami. 

Nierushomości te są oesnione a to real- 
ność obj. whl. 922 na 54]i kor. 35 hal., 
przynależności na 219 kor. 40 hal., zaś real- 
ność obj. whl. £055 na 1278 kor. 40 hal. 

Najmższa cena wynosi co do realności 
whl. 922 — 3086 kor. 86 hal, a co do re- 
a!ności whl. 2055 — 844 kor. 94 hal., po- 
niżej tych cn sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dckumenta przejrzeć można 
w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 11. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, iugczej roszezeała tego 
rodzaju eo do samej nieruchoiności nie mo- 
głyby być już ze skatkierm podnoszone. 

Te esoby, dla których jakie prswa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądż 
obaćnie już istniają. bądź w toku postępo- 
wania licyłacyjnego powstaną, zewiadactene 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępa- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sgio- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział H. 

Trembowla, dnia 1'. gradnia 1902. 


L. cz. E. 658 1 (89) (36) 
D:ia 29. stycznia 1908 godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 33 są- 
du tutejszego, licytacya powtórna realności 
lwh. 62 ks. gr. pm. kat. Gorsjowice objętej. 
Nzjn'ższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 324 kor. , 

Warucki lieytacyjne i inne odnośse do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 32. ma 

Takie prawa, w obee których niniejsze 
licytacya byłaby niedopuszczelną, należy zgło- 
sié do sądu cajpóżniej przy wyznaczonym 
tarminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie pis- 
giyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te csoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juź istnieja, bądź w toku postępa- 
wania licytacyjnego powstaną, zawikdzmikne 
będą o dalszych wydarzemach tego postępo 
wańia jedynie przez przybicie na tablicy sado- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu. niżej 
wymienionego i nie wskeżą temuż sadow) 
pełnomocnika do dowyczeń w sieświbi+ sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Jasło, dnia 15. grudnia 1902. 


L. ez. E. 3316/1 (16) (17) 
Dnia 26. stycznia 1903 o godz. 9 przed 
południ*m w sądzie niżej wymie:ionym, w 
biurze Nr. 1, odbędzie się relicytacya poło- 
wy realności objętej wkl. 9838 ks. gr. gm. 
Del:tyn składającej się z pbud i pgr. 

Połowa nieruchomości, wystawicna na 
lieytacyę, jest ocenioną na 175 kor., przyna- 
leżności zaś na 140 tor. 

Najniższa cena wynosi 157 kor. 50 hal 

Warunki lieytacyjna i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy. 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymiemiosym, w 
biurze Nr. 1. , 

Takie prawa, w obse których niniejsza 
licytaeya bytaby niedopw zezalną należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczoaym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej mieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


Te osoby, dis których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obaenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyiacyjnego pewstaną, zawisdamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział TII. 

Delatyn, dnia 6. grudnis 1902. 


Upadłości. 


L. cz. S. 28/2 (1) (10.547 3—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
zezwolił ma otwarcie konkursu do majątku 
p. Judy Bsumwalda nieprotokołowanego wła- 
ściciela składu konfekeyi w Bóbrce. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. Radeę Sądu krajowego we Lwowie 
Garfeina zaś tymczasowym zawiadowcą masy 
pana adwokata dra Zygmunta Lisiewicza we 
Lwowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na su- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 5. stycznia 
1908 o godzinie 10 przed południem w tym są- 
dzie w biurze Nr. 13, przedłożyli dokumenty, 
poświadczające ich roszczenia, wystąpili z wnio- 
skami względem zatwierdzenia tymczasowego 
zawiadowey lub zamianowania innego i jego 
zastępcy i przystąpili do wyboru wydziału 
wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheą wystąpić jako wierzycieli konkurso- 
wi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, cho- 
ciażby eo do mich spór już zawisł, stosownie 
do przepisów ord. konkurs., zgłosili w tym 
sądzie najdalej do dnia 5. lutego 1908 
a na audyencyi likwidacyjnej, na dzień 10. 
lutego 1903 o godzinie 10 przed południem 
w tymże sądzie wyznaczonej, polikwidowali 
je i ustanowili dla nich porządek. 

Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadiościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli 
i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą wy- 
kiuczeni od podziałów uskutecznionych na 
podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym słaży prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zanfania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowi:go. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej*, 

Wierzycieli, którzy nie mieszkają we 
Lwowie lub w pobliżu Lwowa mają wymie- 
nić w zgłoszeniu pełnomocnika do doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego; w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkurso- 
wego ustanowi się dla nich na ich koszt i 
niebezpieczeństwo pełnomocnika dla doręczeń. 

C. k. Sąd krajowy cywil., Oddział VII. 

Lwów, dnia 22. grudnia 1902, 


Konkursa. 


L 127.350. (10.921 3—3) 
Obwieszczenie. 

W eelu nadania stypendyów artystom 
rokującym dobre nadzieje na przyszłość a nie 
posiadającym środków do dalszego kształce ia 
się w zawodzie artystycznym wzywa się ni- 
niejsztm w myśl reskryptu Pana Ministra 
wyznań i oświecenia z dnia 16. października 
1902 L. 82.971 tych artystów z Królestw 
i krajów reprezentowanych w Radzie Państwa, 
którzy pracujące samodzielnia w zakresie po- 
ezyi, malarstwa, sztuk pięknych plastycznych 
i kompozycyi muzycznej chcą ubiegać się 
o stypendyum artystyczne s mogą wykazać 
się warunkami poniżej podanymi, aby wnie- 
Śli swe podania do e. k. Namiestnictwa naj- 
dalej do 1. marca 1908. 

Prawo do ubiegania się o rzeczone sty- 
pendyum mają z wykluczeniem uczniów szkół 
pięsnych jakoteż artystycznych rękodzielni- 
ków tylko artyści s.modzielnie tworzący. 

W podaniu należy : 

1. przedstawić przebieg d tychczasowo- 
go kształcenia sę tak ogólueg» jakoteż fa- 
chowego w zawodzie "artystycznym, tudzież 
wykazać swoje osotiste stos'znki (miejsce uro- 
dzenia i przynależności, wiek, stan, miejsce 
zamieszkania, stosunki majątkowe, rodzinne 
WL. doj, 

2. podać, w jaki sposób kandydat za- 
mierza użyć uzy kane stypendyum w celu 
dalszego kształeenia się; 

8. wymienić i dołączyć okazy swoich 
prac artystycznych, z których kazdy ma być 
zaopatrzony im eniem i nazwiskiem autora. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 27. grudnia 1902. 


(10.918 3 ~ 3) 
URS 
na posadę ekspydyenta 3 klasy 3 stopnia 
przy e. k. Urzędzie pocztowym w Mszanie 
obok Bartatowa z ryczałtem 532 koron na 
służącego. 

Podania należy wuleść najpóźniej do 12. 
stycznia 1908 do e. k. Dyrekcyi poczt i 
telegrafów we Lwowie. ) 

Lwów, dnia 24. grudnia 1902. 


L. 136.441 I. 
KONK 


L. cz. Praes. 5500. 4. 8.52. (10.922 3—3) 
KONKURS. 

Przy sądzie krajowym w Krakowie 
opróżnioną została posada dozorcy więźni 
z rocznną płacą 800 kor., dodatkiem akty- 
walnym 300/, od tejże płacy i umundurowa- 
niem. 

Podania o tę posadę ułożone w myśl 
rozporządzenia Ministerstwa obrony krajowej 
z dnia 12. lipea 1672. l. 95. Dz. u. p. 
wnieść należy do 1. lutego 1908 do Pre- 
zydyum sądu krajowego w Krakowie. 

Kraków, dnia 29. grudnia 1902. 


L. 15.669/2 [10.924 2—-8] 


KONKURS. 

Są do obsadzenia posady woźnych z 
systemizowanymi poborami przy sądach po- 
wiatowych w 

a) Chrzanowie, 

b) Makowie, 

e) Żywcu. 

Podania o powyższe lub przy innych 
sądach opróżnić się mogące dla wysłużonych 
podoficerów zastrzeżone posady woźnych 
wnosić należy do 4. lutego 1908 do Prezy- 
dyum Sądu a) krajowego w Krakowie, b), 
e) obwodowego w Wadowicach. 

Prezydyum Sądu wyższego. 

Kraków, 30. grudnia 1902. 


$ 


i 
KÓNKURS 
na posadę inspektora policy, zarazem 
inspektora straży ogniowej przy gmi- 

nie miasta Czortkowa. 

Wnosić podania należy na ręce 
burmistrza najdalej do dnia 15. stycznia. 
1903 zaopatrzone następującemi do- 
wodami: 

1. Nieprzekroczenie 40 roku wieku. 

2. Dowód uzdolnienia, wymagany 
i przepisany rozporządzeniami Wydziału 
krajowego z dnia 20. maja 1898 Nr. 
88 i z 4. marca 1899 Nr, 34 d. u. k. 

3. Egzamin kursu straży pożarnej. 

4. Dotychczasowe praktyczne za- 
jęcie udowodnione poświadczeniami. 

Do posady tej, na którą dopiero 
po roku zadowalającej służby nastąpić 
może stabilizacya, przywiązane są na- 
stępujące pobory: 

a) płaca roczna 800 koron. 

b) ryczałt na umundurowanie 80 
koron. 

c) wynagrodzenie za instruowanie 
straży pożarnej i dozór nad rekwizy- 
tami pożarnemi 120 koron rocznie. 

Czortków, 30. grudnia 1902. 
Burmistrz: Ludwik Noss. 


BE 2117 EA 


L. 8436 [30 1—3] 
KONKURS. 

Magistrat król. woln. miasta Sam- 
þora rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę budowniczego miejskiego z pła- 
cą roczną 2800 koron, dodatkiem 
czynnej służby 500 koron i 4 pięcio- 
leciami po 200 koron. Ubiegający się 
o powyższą posadę winni wykazać: 

1. Prawo obywatelstwa austry- 
ackiego, 

2. Oprócz szczegółowych kwalifi- 
kacyi rozporz. Wydziału krajowego z 
29. maja 1891 L. 67. Dz. u. kr. prze- 
pisanych wykazać również że posiadają 
dokładną wiadomość języków krajo- 
wych i języka niemieckiego w słowie 
i piśmie wszczególności wymaga się od 
kandydata ukończonych nauk tech- 
nicznych wydziału budownictwa lub 
inżynieryi oraz egzaminu rządowego 
ewentualnie koncesyi na budowniczego. 

3. Pierwszeństwo będą mieć ci 
kandydaci. którzy wykażą się przynaj- 
mniej trzechletnią samoistną praktyką 
w dziale budownictwa. 

4. Posada niniejsza nadaną zosta- 
nie na rok pierwszy prowizorycznie 
poczem nastąpić może stałe zamia- 
nowanie. 


& 


5. Podania należycie udokumen- tL. ez. P. 451/2 (5) 


towane wnosić należy do Prezydyum 
tutejszego Magistratu w terminie do 20. 
stycznia 1903. 

Sambor, dnia 28. grudnia 1902. 


L. cz. Prez. 23.337 [82] 
KONKURS. 
Posada praktykanta rachunkowego 


przy departamencie rachunkowym e. 
wyższego sądu krajowego we Lwowie jest 
do obsadzenia. 

Ubiegający się o tę posadę wniosą w 
drodze przepisanej należycie udokumento- 
wane podania do 30. stycznia 1903 do Pre- 
zydyum e. k. wyższego Sądu krajowego we 
Lwowie. 

Prezydyum e. k. wyższego Sądu krajowego. 


L. 147.804 
Ogłoszenie konkursu. 

W obrębie e. k. galicyjskiej krajowej 
Dyrekeyi skarbu jest do obsadzenia więcej 
posad służbowych; przy; ewideneyi! katastru 
podatku gruntowego, a mianowicie: 

1) w vamborze, 2) Zborowie, 3) Ty- 
śmieniey, 4) Starejsoli, 5) Uhnowie, 6) Du- 
kli, 7) Monasterzyskach, 8) Krościenku i 9) 
w Bukowsku, dla powiatów pomiarowych: 

1) Sambor I., 2) Złoczów II., 3) Tłu- 
macz I., 4) Stary Sambor IL, 5) Rawa IH., 
6) Krosno Il, 7) Buezacz I., 8): Nowy 
Targ III. i 9) Senok III. 

Ewentualnie będzie do obsadzenia wię- 
cej posad geometrów ewidencyjnych Żgiej 
klasy. 

Na wypadek gdyby wskutek przenie- 
sień opróżniły się powiaty pomiarowe 1) Ży- 
daczów II., 2) Sanok II. i 3) Nowy Targ 
II. wyznaczone zostaną dla tych powiatów 
pomiarowych nowe stanowiska służbowe 1) 
w Zurawnie, 2) w Rymanowie, 3) w Ozar- 
nym Dunajeu. 

, Starsi geometrzy i geometrzy ewiden- 
eyjni, którzy życzą sobie przeniesienia w 
równym charakterze służbowym na jedno z 
powyższych miejse służbowych, jakoteż kom- 
petenei o posadę geometry ewidencyjnego 
Żgiej klasy winni wnieść należycie udoku- 
mentowane podania do c. k. Prezydyum kra- 
jowej Dyrekcyi skarbu w terminie trzytygo- 
dniowym. 

C. k. galie. kraj. Dyrekcya skarbu. 


Lwów, dnia 20. grudnia 1902. 


[50] 


Kuratele. 


L. ez. P. 416/2 (10) (10.634 3—3) 
Wasyla Marka z Bucowa uznaje się 
marnotrawny m. 
Kuratorem ustanawia się Wasyla Chtieja 
z Bucowa. 
0. x. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Przemyśl, 26. listopada 1902. 


L. cz. P. 490,2 (12) 10.844 3—38) 
OBWIESZCZENIE. 

Dmytra Łucyka Daayiy z Tłumacz 
uznano marnotrawnym. Kuratarem ustano- 
wieno Miebała Łacyka Dinytra. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłumacz, dnia 10. grudnia 1902. 


L. cz. P. 347/2 (7) (10.665 3—3) 
Dmytra S:koryaa syna Petra z Kryczki 
uznsje się marnotrawnym a kuratorem jego 
Andryj Samulak. 
C. k Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sołotwina, 1. października 1902. 


L. ez. P. 275/02 (4) (10.836 3—3) 
Adolf Sobel wiaściciel realności w Ja- 
rosławia został uznany inarnotrawcą. 
Kur:torem jego ustanowiozo Mojż-sza 
Sobla włeściciela realności i kupca w Jaro- 
sławiu. i 
C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł IV. 
Jarosław, dnia 23. grudnia 190%. 


L. cz P. 450/2 (4) (10878 3—3) 
Hryńka Stefanów uznano marnotrawcą, 
kuratorem jego ustanowiono Wasyla Jacy- 
szyba z Leśnik. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1II 
Brzeżany, 25. października 1902. 


L. cz. P. 452/2 (3) (10.873 3—3) 
Tomasza Hurysza uznano marnotrawcą, 
kuratorem jego ustenowiono Hryńka Procaka 
z Augustówki. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzeżany, 12. listopada 1902. 


(10.910 3--3) 
Ołeksę Pyłypyszyna uznano marnotrawcą 
kuratorem jego ustanowiono Emila Mańdzijs 
z Rybnik. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Brzeżany, 1. listopada 1902. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. A. 466/2 (3) (10.852 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kozowie podaje 
do wiadomości, że Basia (ioida Stadtimeuer 
zam. Weiss z śozowy zmarła bez pozosta- 
wiema rozporządzenia ostatniej woli. 

Do spadku powołany jest Józef Weiss 
a gdy miejsce jego pobytu nie jest zvanem, 
wzywa się go aby w rzesiągu roku licząc 
od daty tego edyktu zgłosił się w tut. sądzie 
i wniósł oświadczenie do spadku gdyż w 
przeciwnym razie zostanie przewód spadkowy 
przeprowadzonym ze zgłaszającymi się spad- 
kobiercami i z ustanowionym dia niego ku- 
ratorem adw. Dr. Friedem z Kozowy. 

Kozowa, dnia 4. listopada 1902. 


L. cz A. 264/2 (5) (10.890 3—3) 
Wzywa się Wawrzyńca Sliwę z miejsca 
pobytu nieznanego, aby do roku oświadczył 
się do spadku po ojcu Janie Sliwa, bo ins- 
czej postępowanie spadkowe sąd przeprowadzi 
z jago kuratorem Walentym Sliwą z Harty. 
C. k. sąd powiatowy, Oddział I. 
Dynów, dnia 2. września 1902. 


Km. 


L. cz. T. 6/2 (2) (10.754 3—3) 
Obwieszeżenie. 

C. k. Sąd obwodowy na prośbę Izaaka 
Reinholda wdraża postępowanie amortyza- 
cyjne względem zaginionej książeczki wkład- 
kowej powiatowej Kasy Oszezędności w Qor- 
liceach Nr. 486. na kwotę 506 kor. 75 hal. 
opiewającej i wzywa każdego w którego po- 
siadaniu ta książeczką zuajduje się, aby j 
w przeciągu sześciu miesięcy od dnia trze- 
ciego ogłoszenia edyktu w (iazecie Lwo- 
wskiej sądowi tutejszemu przedłożył gdyż po 
brzskuteczaym upływie tego terminu książe- 
czka w mowie będąca na ponowne żądania 
Izaaka Reinholda za uimorzoną uzsang będzie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Jasło, duia 6. grudnia 1902. 


L. cz. A. 30/60 1. 18/00(15) (10.793 3—3) 

Wzywa się niewiadortych 4 miejsca po- 
bytu, K.tarzynę Kra.zkowską, by ds spadku 
po Aleksandrze Wesołowskim 1 Iwaua Oleś- 
nego ty do spadku po Annie Oieśnej w cig- 
gu rozu się zgłosili, gdyż inaczej usta :owie- 
ny dla nich kurator spadek przyjmuje a przy- 
padające dla- nich części w Sźądzia co ich 
Śmierci pizechowane beig. 

C. k. Sąd powiatowy. 


Założce, dnia V. października 1902. 


L. ez. A. 169,2 (12) ( 0917 8 —3) 

Dnia 9. marca 1902 w Sinkuwis zmarł 
Wasyl Palij bez przostawienia ostatniej woli, 
a z mocy ustawy powołany jest takża syn 
jego Miebał Palij 

Gdy miejsce pobytu Miebała Patij: nie 
jest znanem przeto wzywa się go, by w cią- 
gu roku od daty tego edyktu w sądzie się 
zgłosił i oświadczenie do spadku wnióst gdyż 
w rasie nis zgłoszenia się p stępowanie spad- 
kowe z ustanowionym dlań kuratorem Roma- 
nem Tofanem ze Sińkowa i z oświadezo- 
nymi spadkobiereami przeprowadzone z0- 
stanie. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddziaż II. 

Zaleszczyki, dnia iż grudnia 1¥0 2. 


L. cz. A. 144/3 (2) (10.823 3-—-3) 

C. k. Sąd powiatowy Oddział IV. w Tur- 
ce podaje do wiadomości, że dnia 21. lutego 
1902 zmarł w Wołezem Wasyl Baran Ty- 
miński syn Andryjs z pozostawieniem pi- 
samnego kodycyla z daty Wołcza 16. lutego 
1902, w którym przeznaczył dla syna swego 
Andryja tylko legat w kwocie 400 koron. 

Gdy Andryj baran syn Wasyla z życia 
i miejsea pobytu nie jest zaanym, wzywa się 
go, sby w przeciągu rogu od daty tego edy: 
ktu zgłosił się w sądzie i wniósi oświadeze- 
nie do spadku, gdyż w przeciwny:n razie 
zostanie przewód spadkowy przeprowadzony 
zs zgłaszającymi się spadkobiercami i z usta- 
nowionyrm dlań kuratorem Semianem Sony- 
czem z Wołczego. 

Turka, 17. września 1902. 


L cz. T. 26,2 (1) (10.812 3—3) 

Na żądanie Jonasza Haber wdraża się 
postępowanie amortyzacyjne względem zagi- 
nionych w pierwszych dniach listopzda br. 
weksli a to: 1. akeepiowany przez Bitelę Na- 
gelberg i Leona Sommera ua 300 kor. opie- 
wający, wystawiony w Stanisławowie dnie 
10. Ipea 1902 w 6 miesięcy od dnia wysta- 
wienia płatny, zresztą niewypełniony który, 


i gdy akceptanci mieszkają w Heyszku powiatu 


;tłumackiego, jako nie mający osobnego miej- 
| sea płatności byłby płatny w Hryszku pow. 
i Tłumacz. Ź. z daty Stanisławów 1. kwietnia 
1902 na 60 kor. opiewający, płatny w dwa 
miesiąca po wystawieniu, przez Jana Czeme- 
ryńskiego w Haliczu akceptowany, «resztą 
nie wystawieny i 8) z daty Halicz 2. listo- 
pada 1899 na 110 kor. opiewający 28. lute- 
go 1900 płatny przez Klwarda Jonezaika 
w Halicza akceptowany zresztą nie wysta- 
wiony i wzywa każdego posiadacza ażeby 
w ciągu 14 dni od dnia piatności swoje pra- 
wa zgłosił inaczej weksle za amortyzowane uzna- 
ne zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stanisławów, dnia 14. listopada 1902. 


E;=cz 1. IE<$2 (15 (10831 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy Oddział JI. w Rze- 
szowie wdraża na żądanie Samuela Holländra 
kupca w Tarnowie postępowanie amortyza- 
cyjne weksiu z daty Rzeszów 12. grudnia 
1901, daia 30. września 1902 płatnego na 
kwotę 1000 koron opiewającego przez Samu- 
ela Hol ändra akceptowanego, który te we- 
ksgł Samuelowi H llśadrowi w Tarnowie za- 
ginąć miał i wzywa się posiadacza tego we- 
kslu aby weksel ten w przeciągu 45 dni li- 
cząc od duia ogłoszenia t:go edyktu w urzę- 
dowej gazecie lwowskiej w tut. Sądzie złożył 
lub prawa swe do tego wekslu wykazał, gdyż 
po bezskutecznym upiywie powyższego czaso- 
kresu weksel ten na ponowne żądanie Samu- 
els Hollindia w Tarnowie za umorzosy inie- 
ważny uznacy zostanie 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział LL. 

Rzeszów, dnia 18 grudnia 1902. 


L. cz. T. 75/2 (2) (10.919 2—3) 
0. k Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
wdraża na prośbę Ludwika bar. Wattraanna 
postępowanie amortyzacyjse co do książeczki 
| wkładkowej gal. Kasy oszczędności Nr. 136.796 
i na 1600 kor. na nazsisko Ludwika br. 
Wattinaana opiswającej i wzywa miuiejszem 
każdego posiadacza, aby wzmiankowaną ksią- 
żeczkę w przeciągu sześciu miesięcy, licząc 
ed dnia ostatniego ogłoszenia tego edyktu 
w Gazecie Lwowskiuj tutejszemu sądowi tem 
pewniej przedłożył, wzgiędnie prawa swe dv 
niej wykazał, albowiem w razie nie przedło- 
żenia książeczka ta po upływie wyż określo- 
nego terminu na powtórne Żądacie proszące- 
go za Umorzomą uznaną zostanie. 
C. k. Sąd krajowy cywilny. 
Lwów, dnia 17. grudnia 1802. 


le TV. 114/246) (10.877 2—3) 
Na wniosek T-ofila Ciążkowskiegoi Se- 
weryny Dabrowskiej wdsaża się pos'ẹep:wanis 
amortyzacyjne co do zaginionej książeczki 
procentowej do książeczki wkładkowej kasy 
oszezędzości miasta Tarnopola Nr. 178 22% 
Ba imię Tecfila Ciążkowskiego wystawionej 
i ma kwotę 466 kor. 48 b. opiewającej 
'| wzywa się wszystkich, którzyby tę książe- 
|czkę posiadali, ażeby w przeciągu 6 miesięcy 
iiczze odadniu ostatniego ogłoszenia edyktu 
swe pawa zgłosili, gdyż inaczej, książeczka 
ta pozbawiona pędzie wszelkiej mocy prawnej. 
i 0. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Tarsoprl, dnia 8. grudnia 1902. 


W ez A. 67/2 (H (10.887 2-—-3) 

0. k. Sąd poaiatowy w Budzanowie po- 

daje do =iadomości, ża daia 8. grudnia 1861 
zciarł Mich. Rupa w R marówce bez po- 
zostawienia rozporządzenia ostatni j woli. 

Do spadku po uim powołany jest z usia- 

wy syn Jaun Rapa. 

Szd nie znając pobytu Jans Rupy wzy- 
| Wa go aby w ciągu jednego roku, licząc od 
| deia poniżej wyrażonego, zgłosit się w tymże 
j sądzie i wniósł cświadczenie się do spadku, 

w przeciwnym, bowiem razie spadax byłby 
przeprowadzony Z  dziedzicaini zgłaszającymi 
się i v kurstorew, Jakóbes: Bojezukiem z Ro- 
masówki dla niego u-tanowion;y m. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Budzanów, dnie 6. listopada 1902. 


Í L. cz. A. 59, 82, 104, 247, 380 i 895/2 
i [10932 1-- 3] 

O. k. Sąd powiatowy w Borszczowie 
Oddziai II. zawiadamia : 

1) że 5. grudnia 1901 zmarł w Kors- 
lówce Elo Barad, pozostawiwszy pisemne 
| ostatniej woli rozporządzaaie, 
| 2) ża 28. stycznia 1902 zmarła w Za- 
łuczu Warwara Burdenna, bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia, 

3) że w Wołkowcach w roku 1888 
zmarł Oebsa Hrycyk, bez pozostawienia 
ostatniej wcli rozporządzenia, 

4) że 18. marca 1902 zmarł w Bor- 

szezowie Hersch Kawałek,  pozestawiwszy 
ustne rozporządzenie ostatniaj woli, 
5) że 28. marca 1901 zmarł w Wol- 
| powcach Dmytro Kuzyk syn Petra, bez po- 
' zostawienia ostatniej woli rozporządzenia i 
| wreszcie 


¿i 


6) że 27. kwietnia 1902 zmarła wydo podatku osobisto-dochodowego $$. 156 do sicramyro 40 Toro Yepes BJaCIB IHOJTATKOBY | Je owe sapajykeHa Buraki sieratyTB, 


Borszezowie Maryanna z Bojezuków Zachar- 
czuków z pozostawieniem ustnego ostatniej 
woli rozporządzenia. l 
Gdy miejsce pobytu ad 1) Sebeindli 
Barad, Sury zam. Sternschein i Antschia 
Barada, ad 2) Paraszki zam. Moroz, ad 3) 
Hańki Atamańczuk, ad 4) Schmiela, Boru- 
cha i Ozarny Kawałków, ad 5) Hnata Ku- 
zyk, Maryi Kindrat, Michała Kuzyka: i mie- 
Jetniego Piotra Kuzyka, ad 6) Rozalii zam. 
Świdzińskiej nie jest znanem, wzywa się 
ich aby w przeciągu roku licząc od daty 
tego edyktu, zgłosili się w tutejszym sądzie 
i wnieśli oświadczenie do spadku, gdyż ina- 
czej spadek będzie przeprowadzonym ze 
zgłaszającymi się spadkobiercami i kurato- 
rami ad 1) i 6) adw. dr. Friedem, ad 2), 
3) i 4) adw. dr. Dorundiakiem i ad 5) Wa- 
sylem Wasylów dla nich ustanowionymi. 
Borszczów, dnia 1. sierpnia 1902. 


L. 147.458. 110.806] 
OBWIESZCZENIE 
o przedkłsdaniu tasyj do podatku osobisto- 


dochodowego i podatku rentowego na rok 
1903 


W myśl $$. 188 i 202 ustawy z dnia 
25. października 1896 dz. p. p. Nr. 220 
względnie artykułów 18 i 21 rozporządzenia 
wykonawczego do działu III. oraz artykułów 
29 i 48 rozporządzenia wykonawczego do 
działu IV. tejże ustawy wyznacza c. k. kra- 
jowa Dyrekcya skarbu do przedkładania 
fasyj w celu wymiaru podatku osobisto-do- 
chodowego i podatku rentowego na r. 1903 
termin do 31. stycznia 1908. 

Co do obowiązku opłaty tych podatków 
i przedkładania dotyczących fasyi zauważa 
się w szczególności eo następuje: 

1. Do opłaty podatku rentowego obo- 
wiązane są wszystkie osoby fizyczne i mo- 
ralne pobierające dochód określony w $. 124. 
powołanej ustawy z wyjątkiem osób wymie- 
uionych w 125. odnośnie do dochodu 
w tym paragrafiis bliżej określonego. 

Osoby, których łączny dochód (ze 
wszystkich źródeł) mie przenosi rocznie 
1200 koron obowiązane są do przedłożenia 
fasyj w calu wymiaru podatku rentowego 
tylko w tym razie, jeżeli zostaną do tego 
przez władzę podatkową indywidualnie za- 
wezwane. 

Osoby z dochodem łącznym (z jakich- 
kolwiek źródeł) po nad 1200 koron rocznie, 
obowiązane są natomiast do przedłożenia 
wspomnianych fasyj już wskutek niniejsze- 
go obwieszczenia, bez względu na wysokość 
dochodu, podatkowi rentowemu podlegające- 
go, oraz bez względu na to, czy zostały lub 
niezostały przez władzę podatkową do prze- 
dłożenia fasyi zawezwane. 

W myśl $ 139. ustawy wyżej powo- 
łanej uwolnione są jednak od obowiązku 
przedłożenia fasyi do podatku rentowego, 
o ile nie zostaną do tego przez władzę po- 
datkową specyalnie zawezwane, te osoby, 
które : 

a) opłacały już podatek rentowy w po- 
przednim roku podatkowym, 

b) nie zmieniły od tego czasu swojego 
miejsca zamieszkania, 

c) nie uzyskały wyższego dochodu. 

W takim razie nastąpi wymiar podatku 
rentowego na rok 1903 bez fasyi od takiej 
samej kwoty dochodu, jak w roku poprze- 
dnim. : 

W razie ustania poboru podatkowi ren- 
towemu podlegającego, wskazanem jest prze- 
to dla uniknięcia ewentualnego wymiaru po- 
datku na rok 1908 donieść o tem kompe- 
tentnej władzy podatkowej I. instancyi 
w terminie wyżej wyznaczonym. 

Zresztą zaznacza się, że obowiązek 
przedkładania fasyi w celu wymiaru po- 
datku rentowego, dotyczy tylko tych docho- 
dów temuż podatkowi podlegających, do któ- 
rych niə odnoszą się postanowienia §. 138. 
powołanej ustawy co do ściągania i odwo- 
żenia podatku rentowsgo przez dłużnika do- 
chód dotyczący wypłacającego. 

2. Do opłaty podatku osobisto-dochodo- 
wego obowiązane są wszystkie te osoby 
fizyczne wymienione w §. 158. ustawy, któ- 
rych dochód temuż podatkowi podlegający 
1200 koron rocznie przenosi, z wyłączeniem 
jednak osób, wymienionych w §. 154, usta- 
wy odnośnie do dochodu w tym paragrafie 
bliżej określonego. 

Osoby, których dochód nie przenosi 
rocznie 2000 koron, obowiązane są do prze- 
dłożenia fasyi w celu wymiaru podatku oso- 
bisto-dochodowego tylko w takim razis je- 
żeli zawezwane zostaną do tego indywidu- 
alnie przez władzę podatkową lub przez 
przewodniczącego komisyi szacunkowej. 

Osoby z dochodem rocznym ponad 
2000 koron przedłożyć winny wspomnianą 
fasyę już wskutek niniejszego obwieszczenia, 
bez względu na to, czy zostały, lub nie zo- 
stały do przedłożenia fasyi Zawezwane. 

3. Sposób obliczenia dochodu i spo- 
rządzenia fasyj określają eo do podatku ren- 
towego $$. 128—180 i 138 ustawy oraz 
artykuły 13—16 i 20 rozporządzenia wyko- 


nawczego do działu III. tej ustawy, zaś CO:cmï xo nogargy peHTOBOTO O Ekixsko He 


171. i 202. ustawy oraz artykuły 32 i 35 
wzgłędnie 3—28 rozporządzenia wykonaw- 
czego do działu IV. powołanej ustawy. 

Tak fasyę w celu wymiaru podatku 
rentowego, jak również fasye w celu wy- 
miaru podatku osobisto-dochodowego przed- 
kładać można bądź pisemnie na przepisa- 
nych drukach, bądż też zezaawać ustnie do 
protokołu u właściwych władz podatkowych. 

Dochód z poszczególnych źródeł zezna- 
wać należy w walucie koronowej w rubry- 
kach fasyi na ten eel przeznaczonych. 

Potrzebne druki udzielane będą stro- 
nom interesowanym bezpłatnie przez władze 
podatkowe I. instancji. 

Do odbierania wspomnianych fasyj po- 
wołane są w regule te władze podatkowe I. 
instancyi, w których okręgu obowiązany do 
opłaty podatku rentowego, lub podatku 
osobisto-dochodowego stałe mieszka. 

Co do osób moralnych obowiązanych 
do opłaty podatku rentowego powołaną jest 
do przyjęcia dotyczącej fasyl ta władza po- 
datkowa I. instaneyi, w której okręgu osoba 
moralna ma swcją siedzibę. i 

Wyjątki od tych zasad określają ĉo do 
podatku rentowego ustępy 2 i 3 $. 182, zaś 
co do podatku osobisto-dochodowego ustępy 
218 $. 176. ustawy. 

Osoby, które osiedlą się w ciągu roku 
1908 w jednym z krajów reprezeatowanych 
w Radzie państwa a posiadają dochód pod- 
legający podatkowi rentowemu i podatkowi 
osobisto-dochodowamu obowiązane będą w 
myśl $$. 145 i 228 ustawy donieść o tem 
właściwej władzy podatkowej w przeciągu 
dni 14 po osiedieniu się dołączają” przepi- 
saną fasyę. 

To samo dotyezy tych osób, które 
uzyskają w roku 1903 stałe pobəry służbo- 
we przenoszące rocznie 1200 koron. Osoby 
te dopełnić winny wspomnianego obowiązku 
najpóźniej w daiach 14 po uzyskaniu doty- 
ezących poborów. 

Niedopełnienie tego obowiązku stano- 
wi zatajenie podatkowe. 

W jakich zresztą wypadkach dopuszcza 
się kontrybuent obowiązany do opłaty po- 
datku rentowego lnb podatku osobisto docho- 
dowego ukrócenia lub zatajenia podatkowego 
i jakim z tego powodu podlega karom okre- 
ślają $$. 239 i 248, oraz $$. 241. i 244. 
ustawy. 

Kontrybuentów, którzy faspe do wy- 
miaru podatku rantowego lub podatku oso- 
bisto-dochodowego na r. 1903 zeznawać chcą 
protokolarnie wzywa się, aby to we własnym 
interesie dla uniknięcia natłoku i powstają- 


cej stąd straty czasu — jak najrychiej 
uskutecznili. 
Dotyczy to w szczególności fasyj do 


podatku osobisto dochodowego, co do któ- 
rych upoważniono władze podatkowe do 
wyznaczenia w miarę potrzeby kontrybuen- 
tom do ustnego zeznawania fasyj odpowie- 
dnich terminów. 

Gdzie przeto zarządzania takie nastą- 
pią, zecheą strony interesowane we własnym 
AE do nich jak najściślej się zastoso- 
wa 

Lwów, dnia 10. grudnia 1902. 

C. k. krajowa Dyrekcya skarbu. 

Zubrzycki. 


Hd. 147.458. 
OIIOBINIEHE 
o nperturajrakio Qaenii AO Ioxarky penro- 
BODO Í HOMATKY OCOÓNCTO-JONOFOBOTO Hà 
pik 1908. 

Əriymo 8 HocraHoBami S$. 138 i 202 
zakona 3 AHJ 25. sortna 1506 a. 802 B. 
8. 4. AR Takow aprunyais 181 21 posmo- 
pakena BUKOHABYOTO yo HMI. wacrm ak 
1aprakyny +9 i 45 posuopstqkeHdA BHKO- 
masoro go IV. uacrx sraganmoro Barona 
BH3HAYAE IM. K.* kpeeBa Mupernaa ckapóy 
go npetraraksr pacHii xo uogarwy pemTo- 
BOTO 1 OCJÓKCTO - TOXOTOBOTO Ha pik 1903 
pesuneńqb go 31. ciuma 1903. 

Wo. MO OÓSBABKY OILIAdYBAHA THX 
NMOTATKIB 1 NPERKIATAHA AOTHYHHX QacHh 
BBeprac CA yBary Ha cairyloui [OCHAHOBA: 

1. [o oruiasyBaBA Ioqaricy pPeH'PoBoro 
OÓ0BABAHI CyvB BEI ocoóm Qiamaki i UpaBHi, 
ROTp1 IoÓHpalorB' AOXix osiauennii usume 
B §. 124 sraranoro sakoma 8 BHIMKOM THX 
oció, o Korpmx roBopurr es B $. 125 xo- 
THUHO jJOXOTY B GiM $. [25 6xuame 03Ha- 
HeHOTO. 

Ocom, koTpux uiauit poxią (8 Bcix 
epe) He BHHOCH1% pi4Ho Bazme ak 1200 
KOPOH O6OBABUHI GYTE HO HIpeiKJIaraNA pa- 
Gull B HIM BUMIPIOBAHA IOTATKY peHTOBOTO 
TIILKO B TÜM pasi, ecm BieramyTR 0 Toro 
BaBiaBAHi OKpeEMO 4epe3 BAACID NO;TATKOBY. 

Ocom, Korpux niami x0xią (3 BAX 
stepe.r) Śirsuie as 1200 kopoH pismo BHHO- 
GH'T6 OÓOBA3UHi CYTE MO IpeRJIORERA 3TA- 
AABO1 QacHi ye B! HueJiloR Cero OMOBI- 
WEHA 663 OTAAJY Ha BUCOTY ĄOXOAY ULLA 
TAROHOTO IOMATKOBA PEHTOBOAY, AE Tarom 
e3 OTJIaMy Ha Te um ix J0 Ipe okena 
þacuï BIACTB IOJATKOBA 3aBi3BAJlA UM Hİ. 

Ilo mucan §. 139 sakoma yBiABHGHI 
Cyrk O1Hak BIĄ OÓOBA8KY IpearokeHa $a- 


|eneqUAJAILHO Bİ3BAHİ, Ti ocoÓm, KOTPİ : 

pr. a) ODLIARYBAJH BWE NOATOKE pEeHTO- 
Bu B morepeaFiM poni NOJATKOBIM, 

| 6) He 3MIHHAK B TİM Haci CBoro Mi- 
CUA 3AMENIEAHA, 

B) He yBHCKAJIM IIOMHO;KEHA GBOfX 0- 
XOJGIB. 

B Tarim pasi euirye Busip moxarky 
peHToBoro na piw 1903 óea acn Big Ta- 
KOI CaMOÏ KBOTHM AK B poni moiepexHiu. 
B pasi yeramA moóopy NOXaTROBA PEHTOBO- 
My NIJIADMO4OTO ECTE HpoTe yMierHe JJA 
YBHKHeHA EBEHTYAIBHOTO BUMIPDY NOTATKY 
Ha pie 1908 „roHeecrh 0 wim komrereHrHiM 
BJIACTU NoOJxaTKOBIŃ J-oi iBcraanmi B pe- 
YEH BH3I1e BA3HAAEHIM. 

Bnpouiu 3a8Hadac CA MO OÓ0BA30K 
uperrajadd acut B DJAM BHMIpIOBAHA 
NOArky peHmTOBOro MOTHYATE WLIBKO THX 
OXOJIB DIĄIATAOYHX TOMY IOJATKROBM, O 
Korpux He BITHOCATE CA NOCTAHOBM §. 138 
BTATAHOTO 3AKOBA, INO TO CTATAHA i BIĄBO- 
WEHA MOJATRy PEHTOBOTO Yepes TOBIKHMKA, 
korpuii BAMIA1YE XOTUHMIA TOKI. 

2. Zło omiasyBuka loxraTky ocoókeTro- 
0X0,[OBOTO OÓOBA3ZHI CyTB% BCI, Ti ocoóM 
Qismuni osHuadeni B $. 153 sarkoma, koTpux 
OXIA IIIMTATAIOJAH TOMY HOJATKOBA Hepe- 
HocuTB pimo 1200 Kopoi 3 BURJAIOUCHEM 
oció, o Rorpux óÓeciąa B §. 154 sakona, 
ZXOTM4HO qoxody B ciu $. 6mmsaiie o3Hade- 
HOTO. 

Ocoón ROTPAX AOXIĘ He BHHOCHTB 
nag 2000 kopom piuHo oÓoBA3aHi CYTB 40 
upezylowkeAd QacHi B niMA BHMIDIOBAHA OCO- 
ÓMCTO-JFOXOJJOBOTO, WTLIEKO B Takim pasi, Ko- 
JU IX x0 Toro oKkpeMO B8ABISBAJlA B.JIACTB 
IOJQUEKOBA, 260 MpegCigaTeJb ROMICII ONIHO- 
aHoi. Oeoóu Rorpux XOXIĄ BHAOCHTK BM3- 
me ax 2000 ropom pi4Ho MATS npez.to- 
wun sragany dQacmo] Ges oraagy Ha Te, 
YM IX 40 TOTO Bl3B&HO YM HÏ. 

3. B akit cnoció oĝuncase CA JOXiĄ 
1 AK HAIEKATE BHJIĄĘŅKYBATHE ÓQacHi yga- 
Bylotb m0 O uojarty  peHTOBoro S$. 
128—130 i 135 sakoma i aprukyam 13—16 
i 20 posnopaşwena BUKOHBaBYOro mo MI. 
HAGTA, A INO [O NOĄATKY OEOÓHCTO - 40X040- 
Boro $$. 156 xo 171 i 202, sakoma ak Ta- 
Kok aprmzyam 32 i 38 BaruaqHo 3—28 
HNpENHCIB BUKOHABUAX 40 IV. uacru 3ra- 
ĄAUOTO BAKOHA. 

Tar acai B nirm BzuiproBaHa MO- 
ZAAEKY OCOÕACTO - FOXOJTOBOPTO MPERA 
MORHA A60 MHCHMERHO Ha HPHNACAHHX [0 
Toro 1pysax, aĝo Tako JIOTaBATH YGLHO 
O 1IpoTOKOdAY y BAIAGTUBHX BJACTE MO- 
AATKOBHX. 

Ilorpiósi Apyku Maitb óyru BMABAHÄ 
GropoHam iHTepecoBaHuM ÓeENIATHO qepe3 
BJIAGTM HOJATKOBİ I-oi iAcraAnai. 

Jlozią 8 uooquHowux :xepet sisHaBa- 
TH BAIEKANB B BALIOWI KOPOHOBIII B pyópu- 
kax Ha ce upmsHaueHnx. „Jo upuHuMaBA 
NOBHBINMX HACA NOKIAKAHA COTE B 3APAJŃ 
BJIACTŁ HOJATKOBA I- jï iAcradnui, B Korpoi 
owpysi ocoóa JO on.IadyBaHA Horacy pen- 
TOBOTO aĝo OEOÓKCTO-ĄOXOĄ0BOTO OÓOBABAHA 
1peBa.ro MEMKE. 

Io zo oció upaBinx OÓOBA3UHMX MO 
ONIAMYBAHA NMORATKY PEHTOBOTO INOK.IAKARA 
€GTE 40 NpHAArA „TorUuHol acini Tora 
BJACTE UOĄWIKOBA |-oi iHcridnHi B Korpoi 
okpysi oeoóa UpaBHa mae Ociqok. Buiwkn 
BIĄ THX UDpHNHCIR NOFAITE MO MO NMOTACKY 
peHroBoro yerynu 2 i 38 $. 182 a mo go 
NOJATKY OCOÓHETO-ĄOXOXOBOTO Ż i8 $. 176 
BAKOHA. 

Ocoón, korpi s nporary powy 1903 
NoceAATK CA B OJHIM 3 KRpalB JACLYNIEFKUX 
B Papi nepsasniń, a nociraors qoxią Wig- 
IAvalouiii NOaTEOBA PeHATOBOMY a60 OGOÓN- 
CTO-TOXOXOBOMY, OÓOBA3AHI ÓYAYTE MO MH- 
cam $$. 145 i 228. sakoma ZOHecrHA O TIM 
NORAWKOBIA BIACTH B peuAHNu 14 qHEBEIM IO 
8aMeMKAHIO Í KoMYUMTN NpiLMCALY QACHIO, 

Te came Mators szpiaaru B p. 1903 
NOJLYSUTE Gradi cHymóoBi moóopu, ECM 
OHH BUHOEHLE Ólwie aw 1200 ropom 
piumo. 
Tori ocoőm MAIOTŁ AOMOBHATH celt OÓ0- 
BA30K HaiinisHiime B yga 14 Ho moaye- 
HO LOTHAHMX nNoÓopiB. 

Xro cero 0ÓoBasky He AONOBEHTE 
Tofi crae CA BHUHHUM NpOBHHM BADACHA IMO- 
ZATKOBOTO. 

B aknx „aIBLIMX CIYJAAX MOJATHAR 
oóoBaaaHnii JO ONJAYYBAHA NOATKY pen- 
TOBOTO aĝo OCOÕJCTO - [OXOM0BOrO MONY CRAE 
CA yROPOTEHA HOJATKY, 260 3ZATAEHA TOTO: 
i ARMM BIH BAHIA TOTO KapaM Hire, Ha 
ce ykasByłoTh $$. 239 i 243 a 'rako SJ. 
241 i 244 B3aRoHa. 

BsuBae CA nojqargukis, korpi XOXAT 
BIOJEATH NPOTOKOApHO haczi M0 BMMIPIOBA- 
HA NOXATEy peHroBoro, aĝo OGOÓHETO-;10X0- 
AĄ0BOTO Ha pik 1903, aór B BAACHIM IH'repe- 
Gi, AR Hafickopme ce spoóram, INOÓM VHH- 
gHyTu uiariituroi raora i Eenorpiógoi erpa- 
TH uacy. 

Jlormamre ce IreperoBci« d$acnii 0 
HOJATKY OCOÓMETO - TOXOLOBOTO WMO JO KO- 
KPAX yMOBAKHEHO BAACTA MO;WTKOBI GCAM- 
6m Toro 3UXOJTNJIi norpeĝfa, BHSHWYMTA HO- 
MATHAKAM BIYUOBIJAÄ peH „0 yGrHoro 
3AABIIOBARA QacHii. 


3BOJLATb inrepecoBaHi CTOpOHA B GBOIM BJA- 
eHiu IgTepeci OpMAEpPKyBATM CA THX sapa- 
IReHb AK HaÄtTouniime. 
JI6BIB, gua 10. rpyama 1902. 
IĮ. x. kpaeBa J[upeknaa ckapóy. 
3y6pnnkih. 


Zi. 147.458 
KUNDMACHUNG 
betreffend die Kinoringuug der Bekentnisse 
zur Rentensteuer und zur Personale:nkorm- 
measteuer für das Jahr 1908. 

Ia Gemaissheit der $$. 188 uad 202 
des Qiesztzes vom 25. Octoser 1893 R. G. 
Bl. Nr. 220 beziehungsweise dar Artikel 18 
uad 21 der  Vollzugsvorschrift zum IM. 
Hauptstiicke und der Artiksl 29 uad 48 der 
Vollzugsvorschrift zum IV. Hauptsticke dre- 
ses Gesetzes wird zur Einbringung der Be- 
kenntnisse zur Rentansteuer und zur Perso- 
ualeinkommensteuer für dass Jabr 1903 der 
Termin bis zum 3l. Jänner 1903 festgesetzt. 

Bezůglich der Pflicht zur Eatricbtang 
der erwähnten Steuern uad der Eiabrie- 
gung der betreffenden Bekenntnissa wird 
folgendes bemerkt : 

1. Aur Eatrichtung der Rentensteuer 
sind slle jene physische uad juristische Per- 
sonen verpflichtet, welehe das im $. 124 
des Gesetzes erwiahnte Einkommen bezie- 
hen — mit Ausnahme der im §. 125 be- 
zeichneten Personen, rücksichtlich des; in 
diesem §. näher bezeichaeten Einkommens. 

Jene Personen, deren (resammtain- 
kommea (aus allen Kinkommensquellen) den 
Batrag von 1200 Kronen jährlich nicht 
überschreitet, sind zur Einbringung das Be- 
kentnisses zur Rentensteuer nur in dem 
Falle verpflichtet, wenn sie hiezu von der 
Steuarbehórde individuell aufgefordert wor- 
den sind. 

Alle jens Personen dagegen, deren 
Gesammteinkommen mehr als 1200 Kronen 
jäbrlich beträgt, hsben; das erwihate Be- 
kenntnis schon im Folge dieser Kundma- 
chuag einzubringen, ohne Rücksicht auf 
die Höhe des, der Renteasteuer uaterlie- 
gendza Kiukommens und ohne Richsieht 
darauf, ob sie zur Einbriagung des Be- 
zeantaisses Von dər Steuerbehórde aufge- 
fordert worden sind oder nicht. 

Gəmäss $. 139 des (resstzes sind je- 
doch von der Uberreichung des bszeichna- 
ten Bskenatnisses, insoferne sie nicht von 
der Steuerb:hórde insbesondere dazu aufge- 
fordert worden sind — jene Steuerpflichtigen 
befreit, welche 

a) im vorangegangenen Steuerjahre 
bereits Rəntensteuer entriehtet, 

b) inzwischən ihren Wohnsitz nicht 
verändert und 

e) keine Vermehrung der Bezüge er- 
langt haben. 

In diesem Falle findet die Steuerbe- 
messung für das Jahr 1903 von demselben 
Eiakommen wie im Vorjahre — ohne ein 
Steuerbekenntnis stait, 

Tm Fale des Aafbórens des renten- 
steuerpflichtigen Bezug»s erszheint es daher 
behufs Vermeidung einer eveaturllen Steuer- 
vorschreibuny für das 1903 g=botea hisvon 
der zustindigan Steuarbehórde I. Iastanz 
innerhalb des oben festgesetzten Termines 
Mittheilung zu machen. 

Im Ubrigen wird bemerkt, dass die 
Pflicht zur Kinbringung des Bekenntnisses 
zuc Bentansteużr nur jene dieser teuer 
uaterliegenden Bezüge betrifft, auf welehe 
sich die Bestimmuagen des $. 133 des Ge- 
setzes betreffend den Abzug und die Ab- 
fuhr der Reutensteusr durch den dea fra- 
glichen Bezug auszabienden Schuldner — 
nicht beziehen. 

2. Zur Katrichtung der Personslein- 
korumen-teuer sind alle jene in $. 158 des 
Geseizes genznnte physische Personen ver- 
pflichtet, deren st-uerpflichtiges Finkommen 
mahr als 1200 Kronea jährlich beträgt — 
mit Ausnahme der im §. 154 des Gesetzes 
erwähnten Personen riieksichtlich des in 
dissem $, näher bezeichten Einkommens. 

Personen deren Einkommen den Be- 
trag von 2000 Kronen jährlich nicht übər- 
szhreitet — siad zur Einbringung des Be- 
kenntnisses zur  Personaleinkommensteuar 
nur in dem Falle verpflichtet, wenn sie hie- 
zu von der Steuerbehórde, oder von dem Vor- 
sitzenden der Schadtzungseom:ssion individuell 
aufgefordsrt worden sind. A 

Alie Personen dagegen, deren Ein- 
kommen mehr als 2000 Kronen jäbrlich be- 
tragt, haben das erwiihute Bekenntnis schon 
in Folga disser Kundmachung vorzulegen, 
ohne Rücksicht darauf, ob sie hiezu aufge- 
fordərt worden sind oder nicht. 

3. Auf welches W-ise dus Kinkommen 
zu ermitteln ist und die Bekenntnisse zu 
verfassen sind, bestimmen hinsichtlich dar 
Reatensteuer die $$. 128—1830 uad 186 des 
Gesetzes, beziehungsweise die Artikel 18— 
16 und 20 der Vollzugsvorschrift zum IH. 
Hsuptstu'ke dieses Gesetzes, hiasiehtlich 
der Personaleinkommensteuer dagegen die 
$$ 156—171 und 202, wie auch die Artikel 
32, 33 beziehungsweise die Artikel 3—20 


der Vollzugsvorechrify zam IV. Hauptstiieke , 


des bezogenen Gesetzes. 

Die Bekenntnisse zur Rentensteuer, 
wie auch jene zur Personaleinkommensteuer 
können entweder schriftlich auf vorgeschie- 
benen Drucksorten, oder mtiadlich bei den 
zuständigen Steuerbehórden zu Protokoll 
abgegeben werden. 

Das Einkommen aus den einzelner 
FEinkommensquellen ist in den betreffenden 
Rubriken der Bekenntnisse ia der Kronen- 
währung anzugeben. 

Die nöthigen Drucksorten werden den 
Steuerpflichtigen unentgeltlich seitens der 
Steuarbehórden I. Instanz berufen in deren 
Sprengel die zur Entrichtung der Renten- 
steuer, oder der Personaleinkommensteuer 
verpilichtete Person ihren ordentlichen Wohn- 
sitz hat. 

Hinsichtlich der zur Entriehtung der 
Rentensteuer verpflichteten juristischen Per- 
soner ist in dieser Beziehung jene Steuer- 
behórde I. Instanz zuständig, in deren Spren- 
gel sich der Sitz der juristischen Person 
befindat. 

Ausnahmen von diesen Regeln bestim- 
men hinsichtlich der Rentensteuer die Ab- 
sitze 2 und 3 des $. 132, hinsichtlich der 
Personaleinkommensteuer die Absitze 2 und 
8 des $. 176. des Gesetzes. 

Personen welche im Laufe des Jahres 
1908 in einem der im Reichsrathe vertrete- 
nen Kónigreiche und Länder ihren Wohn- 
sitz nehmen werden, und im Genusse eines 
der Rentensteuer oder der Personaleinkom- 
mensteuer unterliegenden Einkommens ste- 
hen, werden hievon binnen 14 Tagen nach 
der Einwanderung der zuständigen Steuer- 
hehórde die Anzeige -— unter Anschluss 
des vorgeschriebenen Bekenntaisses zu er- 
statten haben. 

Dasselbe betrifft auch jene Personen, 
welche im Laufe des Jahres 1903 feste, 
1200 Kronen jährlich tberschreitende Dienst- 
beziige erlangen werden; diese Personen 
haben der erwäbnten Pflicht längstens bin- 
nen 14 Tagen nach Erlangung der betref- 
fonden Bezüge nachzukommen. 

Die Nichterfüllung dieser Pflicht in- 
volvirt eine Steuerverheimlichung. 

In welchen sonstigen Fällen der zur 
Entrichtung der Rentensteuer oder der Per- 
sonaleinkommensteuer Verpfl:chtete einer 
Steuerverheimlichung oder Steuerhinuterzie- 
hung sich schuldig macht und welchen 
Strafen derselbe aus diesem Anlasse unter- 
liegt, bestimmen die $$. 239 und 243 be- 
ziehungsweise die $$. 241 und 244 des (ie- 
setzes. 

Jene Steuerpflichtigen, welche ihr Be- 
kenntnis zur Rentensteuer oder zur Perso- 
naleinkommensteuer für das Jahr 1908 
miindlich einbringen wollen, werden einge- 
laden, dasselbe in ihrem eigenen Interesse, 
um späteren Parteiandrange und Zeitverluste 
vorzubeugen möglichst bald zu thun. 

Dies betrifft insbesondere die Bekenn- 
tnisse zur Personaleinkommensteuer hin- 
sichtlich welcher die Steuerbehórden ermiich- 
tigt wurden nach Massgabe des Bedarfes 
zur Anufnahme mündlicher Bekenntnisse 
entsprechende Termine festzusetzen. 

Wo solchə Anordnungen getroffen 
werden, mögem die Parteien in ihrem erge- 
nen Interesse sich genau darnach richten. 


Lemberg, am 10. Dezember 1908. 
K. k. Finanz-Landes-Direction. 
Zubrzycki. 


L. cz. E. 2653/2 (8) (10.857) 

W sprawie epzekucyjnej Towarzystwa 
kredytowego w Podhajeaci toczącej się przed 
e. k. sądem powiatowym w P.dhejcach 
przeciw Lewiemu Horowitz o 1300 kor. ma 
być doręczoną uchwała z dnia 22. września 
1902 liczba czynności E. 2653/2 (2), którą 
dozwolono przymusową liytacyę realności 
whl. 1 7 i 1748 gm. Podhajce objętych dłu- 
Żnika własnych 

Ponieważ viewiadomo gdzie Lewi Ho- 
rowitz przebywa, ustanawia się w celu strze- 
żenia jego praw, kuratora w osobis Pana 
Porfirego Jaremowicza e. k.  Notaryusza 
w Podhajcach. 

Tenże kurator zastępywać będzie Le 
wiego Horowit:a w rzeczonej Spra wie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


Podhajce, dnia 4. grudnia 1902. 


L. 94.258. [55] 

W myśl ustawy z dnia 11. kwie- 
tnia 1903 dz. ust. i rozp. kraj. Nr. 21 
Wydział krajowy postanowił uchwałą 
z dnia dzisiejszego uwolnić pierwszą 
galicyjską fabrykę ram, listew i obra- 
biania drzewa w Tarnopolu dra Rości- 
sława Piątkiewicza i Leizora Sommer- 


steina od wszelkich dodatków do po-. 
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datków z wyjątkiem państwowych na; % 


czas od 1. kwietnia 1902 do 31. marca 
1912 r. 
Lwów, dnia 23.. grudnia 1902. 


Z Rady Wydziału krajowego Królestwa 
Galicyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem. 


Maszałek krajowy. 
Zastępca : 
Pilat. 
Członek Wydziału krajowego : 
Romanowicz. 


L. 159.728,02 
OBWIESZCZENIE. 

Według rozporządzenia król. węgier- 
skiego Ministerstwa rolnietwa z 24. grudnia 
1902 1. 118.267 wzbronione jest: 

z powodu panującej zarazy pysko- 
wo-racicowej wprowadzanie zwierząt raci- 
cowych (bydło rogata, owce, kozy i świnie) 
z politycznego powiatu Nowy-Sącz do Wọ- 
gier. 

Natomiast znosi się wszystkie poprze- 
dnio wydane zakazy przywozu zwierząt ze 
wszystkich innych powiatów  Galicyi do 
Węgier. 

Co się podaje do powszechnej wiado- 
mości wskutek reskryptu c. k. Ministerstwa 
spraw wewnętrznyeli z 29. gradnia 1902 
L. 53,872 w ślad za reskryptem tutejszym 
z 1. grudnia 1902 L. 144.820. 


Z e. k. Namiestnietwa. 
Lwó, dnia 3. stycznia 1908. 


Firmy. 
L. ez. Firm. 361/2 (10.909 1—3) 
Obwieszczenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II. ogłasza, ża w roku 1908 wpisy 
do rejestru handlowego w dzienniku „Oen- 
trallbiatt für die Eintragungen in das Hau- 
de!sregister* i w Gazecie Lwowskiej, zaś eo 
do rejestru stowarzyszeń zarobkowych i go- 
spodarczych tylko w Gazecie Lwowskiej ogła- 
szane będa 


Stanisław ów, dnia 15. grudnia 1902 


L cz. Firm. 431/2 
Obwieszczenie. 
Wykreślono w rejestrze dla firm spółko 


(10.895) 


wych. 
. Siedziba firmy : Diatkowce (pow. Koło- 
wyja). 

i Brzmienie firmy: (łartenberg et Küb- 
nel. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: Młyn wal- 
cowy i turbinowy (Turbinenwalceemihle in 
Diatkowce). 

Z powodu rozwiązania spółki 
ku 1898. 

Data wpisu: dnia 17. listopada 1902. 


C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział lI. 


Kołomyja, dnia 14. listopada 1902. 


w ro- 


L. cz. Firm. 579 (2/2) 
Wpis firmy pojedynczej. 

Wpisano do rejestru dla firm  pojedyn- 
czych. 

Siedziba firmy: Dzwiniac”. 

Brzmienie firmy : Mojżesz Sonnenschein, 
przedsiębiorstwo dzierżawy gruntów i gorzelni 
w Dzwiniaczu. 

Posiadacz (1.): Mojżesz Sonntnschein 

Wpisy szczegółowe: Firmę podpisywać 
będzie następująco: Mojżesz Sonnensch:in 
przedsiębiorstwo dzierżawy gruntów i gorzelni 
w Dzwiniaczn. 

Data wpisu: Tarnopol, 10./12 1902. 


C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział Ù. 


Tarnopol, dnia 7. grudnia 1902. 


(10.845) 


G. Zi. Firm. 562. Splk. I. 44/9. (10.844) 

Eingetrazen wurde im Register für Ein- 
zelfirmen. 

Sitz der Firma: Skała a) Zbrucz. 

Firmawor*lant : Israel Seiddmann & Isaak 
a A a aeherische Ólf.brik in Skała 
a) Z. 

Ausgetreten : Isaak Schwarzbach, Kauf- 
mann in Skała. 

Nunmehsiger 
Se'dmann. 

Alle übrigen Eintragungen gelóscht. 

Datum der EintragunZ: Tatnopol, 3. 
Dezember 1902, 

K. k. Kreis- als Handelsgericht, 

Abth silung IV. 
Tarnopol, am 549. November 1902. 


Alleininhaber: Israel 


Doniesienia prywatne. 


Instrumenty muzy ezne ak 
samogrające jakoleż zo 


Konografy 
tylko najlepszego rodzaju 
doskonale funkeyonnjące po 
rozmaitej cenie. Ograne 
i nieograne walcy pierwszej 

jakości. 
Dostarcza się na raty miesięczne od 2 K. 


Harmonie akordowe 


gi w bardzo begatym wyborze, 
jj doskonałe instrumenty we 
wszystkich cenach. 
Dostarcza się na raty miesięczne od K. I'50, 


Cytry 


í instrumenty z korbą | 
(z nutami metalowemi do wymiany. 

> od 20 K. wyżej. 
Dostarcza się na raty miesięczne od 2 K. 


p, Gramofony 
| \ na duże i małe płyty. 


x Najdoskonalsze rodzaje 
teraźniejszości o nie- 
zniszezalnych płytach 

2 z twardej gumy. 

Spłaty miesięczne bardzo dogodne. 


Spisy płyt we wszystkich językach. 


Kalliston- wszelkiego rodzaju : 
PR akordowe, harfowe, due- 
zast Sipke zyl towe, koncertowe, cytry- 
ś da tańca. gitary i t. p. 


Dzwonki i bębenki przynależne 
można ewent. USURAĆ. 


Na raty miesięczne od 2 K, 


x Cenn 75 do 150 K., Wszelkie rodzaje automatów do 
Dostarcza się na raty miesięczne po 5 do 8K, wrzucania drobnej monety. 


BIALi FREUND, we Wiedniu XIEH,. 


Ilustrowane katalogi na żądanie gratis. 


Kolej lokalna Lwów-Kleparów-Janów 
podaje do wiadomości 
iż przy losowaniu akcyi Towarzystwa kolei lo- 
kalnej Lwów-Kleparów -Janów, które się odbyło 
w dniu 31, grudnia 1902 roku zostały wyloso- 
wane do splaty następujące numera: 
Nr. 11, 266, 586, 592, 633, 670, 808, 876, 914, 
1202, 1519, 1453, 1496, 1687, 2295, 2363, 2538, 
2643, 2762, 3465, 3554, 


Właściciele powyższych wylosowanych 21 sztuk 
akcyi otrzymają w dniu 1, lipca 1903 roku za 
każdą akcyę 400 koron, jak również kwit użyt- 
kowania (6renusschein) w zamian za wylosowaną 


akcyę. 
a Rada nadzorcza. 


_ILUSTRACYA POLSKA 


Tygodnik ilustrowany 
pod redakcyą Ludwika Szczepańskiego w Krakowie 
rozpoczyma nowy rok wydawnictwa. 
Najlepsze i najtańsze pismo dla rodzin polskich nie liczące 
się z szablonem cenzuralnym pism warszawskich. 
30 aktualnych ilustracyj w każdym numerze 


Powieści 


oryginalne: „PRUSKI HUZAR* wstrząsająca ńrama'ycznością powieść współczesna Artura 
Gruszeckiego, „W NASZEJ LETNIEJ STOLICY“ wielce zabawna nowela osnuta na tle 
współczesnych stosuaków zakopiańskich. 


Artykuły literackie, popularno naukowe. Mody ilustrowane. Sport. 


Abonament kwartalny sB koron B® halerzy. 
Skład główny na Lwów: 


W agencyi St. Sokołowskiego, w Pasażu Hausmana | 9. 


Premium bezplatne „Ilustracyi Polskiej“ 


Każdy mowy abonent otrzyma począ kowe arkusze powieści „Pruski Huzar“ i „W naszej 
letniej stolicy“; Każdy roczny i póiroczny abonent otrzyma bezpłatnie senzacyjną 
powieść H. J. Welsa „Gdy śpiący się zbudzi“ z 12 jlustracyami. 


Abonenci „lłustracyi Polskiej* mają prawo nabywać wspaniałe Album „Wawel, 
Katedra i zamek po restauracyi* zu cenę 5 koron (cena zwykła 8 koron). Dzieła takiego, 
obrazującego naszą świetność narodową, literatura nasza nie posiadała. „WAWEL“, tekst 
przez dra J. Żuławskiego i Józefa Nekandę Trepkę, ilustracye kolorowe St. Tonudosa 
i Henryka Uziębły — 50 czarnych ilustracyj — na najlepszym kredowym welinie — 
oprawa w płótno angielskie pomysłu H. Uziębły. Dla abonentów „Tlustracyi* 5 koron. 
(z przysyłką 5 koron 70 hałerzy). 


„ILUSTRACWA POLSKA“ nie ogląda się ani na rosyjską ani 
na pruską cenzurę, jest zatem jedynem ilustrowanem pismem, 
które wiernie obrazuje bieżące życie literackie i spoleczne polskie. 
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jestrowany we wszystkich cywilizowanych państwach. 
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Przeciw gruczelom, Szkrofułom, wemscy angielskiej, wyrzutom skórnym, reuma- j E AE Bierze się na kawałek waty dostateczną ilość 
tyzmowi, słakości plu”, 5211, zastzrzałema kaszluwi, kokluszowi, jukoteż dla wzmocnienia z £, Wd e 
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Oczyszcza i wytwarza krew i soki odżywcze, pobudza apetyt. Wzmacnia ustrój w najkrót- % Prawdziwy tylko z zielonym znakiem ochronn icy i 
szym czasie. Powinien przeto zamiast wszelkich ivnych preparatów być użyty. Smak nadzwyczaj % kajaca na której 3 wi da o ua k kapslą Q 4 
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Otrzymać można we wszystkich aptek:ch. Skład główny we Lwowie w aptekach pod grada przy Rohitsch-Sauerbrunn. 
„Złotą gwiazdą” Dr. „M. Mikolascha ui. Kopernika, pod „Stebnym Orłem* Zygmunta RSS A a zx PAA "sad 
i pod „Aniołem Stróżem* ul. Pańska j. 21. Unikać naśledowanńi i zważać na zielony znak ochronny Zakonnica, zare- 
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P/ŚMO ILUSTROWANE DLA KOBIET 


Rozpoczynając 45 rok wydawnictwa, Redakcya „TYGODNIKA MÓD i POWIEŚCI" podaje do 
wiadomości zarys zmian i reform, jakie postanowiła przeprowadzić w piśmie z nadchodzącym rokiem 1908. — 
Reformy te polegają: 

Na rozszerzeniu objętości pisma, 

Na zwiększeniu współpracownietwa, 

Na ważmyeh ulepszeniach w dziale mody, 

Na wprowadzeni: stałej rubryki, która p. n.: 


„Poradnik dla kobiet“ 


tworzyć ma informacyę jak najwielvstronniejszą, jakiej życie kobiety w rodzinie i na zewnątrz tej rodziny wymaga. 


Przekonani jesteśmy, że ta nowo wprowadzona część pisma pojęta obszernie i gruntownie, wyświidczy 
rzeczywiste usługi. 
Poradnik dla kobiet obejmować będzie: 
Informacye z dziedziny hygieny, 
Dział pedagogiczny, 
Informacye dotyczące pracy, dostępnej kobiecie, 
Dział technologii gospodarskiej i przemysłu domowego, 
Wreszcie część kulinarną. 


Nadto zwiększamy treść pisma © 4 strony 
i_obniżamy cenę prenumeraty na 3 X. kwartalnie, z przesyłką 3 X. 60 h. 


Dział literacki obejmuje Beletrystykę, Sprawozdania krytyczne z literatury własnej, Ruch umysłowy 
obcy, Kwestye społeczne, Najwybitniejsze zadania chwili bieżącej, Postęp wiedzy i sztuki, szereg stałych ko- 
respondencyj z Paryża, Londynu i Włoch, Stałą rubrykę kronik miesięcznych. 

Dział oryginalnych powieści. 
Niezależnie od podwojenia usiłowań naszych, aby te tylko wzory sukien, okryć i w ogóle strojów, 


kobiecych, (około 2.000 rysunków rocznie) okazywały się w piśmie naszem, które wytrzymać będą mogły jak 
najsurowszą krytykę dobrego smaku, zamierzamy tygodniową 


planszę móð odtąd dawać kolorowaną 


w mniemaniu, że linia i kształt połowicznie tylko wywiązują się z zadania, barwa zaś, jako dopełnienie jest dla 
oka warunkiem prawie niezbędnym. 


Wreszcie nadmieniamy, że ilekroć moda przyniesie zasadniczą jaką zmianę w kroju sukien, która dla 
naszogo Świata kobiecego stanowić może nowość, tylekroć dołączymy jej 


Formę z bibułki 


wraz z niezbędnemi, wedle okoliczności, objaśnieniami w tekście dla mód przeznaczonym niezależnie od 
dwunastu wielkich arkuszy z krojami i wzorami robót kobiecych. 


Warunki prenumeraty: 


we Lwowie: w Galieyi z przesyłką pocztową: 
Kwartalnie . . . . . . 8 kor. — hal. Kwartalnie . . . . . . 8 kor. 60 hal. 
Półrocznie . . . . . . 6 kor. — hał. Półrocznie . . . . « . 7 kor. 20 hal. 
Rocznie . . . . . . . 12 kor. — hal. Rocznie 000. . . 14 kor. AO Lan 
Redaktor: 


Jan. SkiwskEi. 
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Prenumeratę na Galicyę przyjmują: 


Główna ekspedycja Tygodnika Mód i Powieści we Lwowie, Pasaż Haugmana 9, oraz wszystkie księgarnie. 


Numera okazowe i prospekta wysyła gratis Główna ekspedycya we Lwowie. 
»Gazeta Lwowska« Nr. 3 z dnia 4. stycznia 1908. 


ISMO, które istnieje blizko pół wieku, wcieliło swój program i wyra- 
zilo swój cbarakter w kilkudziesięciu tomach roczników, znanych szer- 


szemu ogółowi. Mówić więc o tem, cm jest i czem pragnie być 
Tygodnik byłoby tylko powtórzeniem rzeczy wiadomych powszechnie. 
Możemy tylko zapewnić, że nie zatrzymamy Się ca miejscu, lecz będziemy 
dążyć do tego, aby po pierwsze na szpaltach naszych znalazło miejsce wszystko, 
co w dziedzinie literatury i sztuki pojawi się najdoskonalszego; po drugie zaś 
będziemy się starać o wprowadzenie wszelkich możliwych ulepszeń techni- 
cznych. 


Niezależnie od „CHŁOPÓW“ Włady:łewa Reymonta, których pocza- 
tek mega otrzymać nasi prenumeratorzy, ukażą się w Tygodniku dalsze po- 
wieści h'storyczne Stefana Zeromskiego, z cyklu 


„POPIOŁY*, 
MROK“ 


powieść z czasów Sobieskiego Adama Krechowieckiego. 


Między innemi posiadamy w tece nowele: A. Dygasińskiego „CHAM“, 
Hajoty „30. WRZESNIA“, G:bryeli Za “s: ej z cyklu „MODLITWA 
PANSKA:, Kazimierza Tetmajera z cyklu uowel góralskich. 


Wacław Siercszawski w ciągu roku p. hędzie nam nadsyłał szereg 
swych wrażeń i obrazków z podróży: 


„Z Warszawy przez Mandżuryę do Japonii“ 
zillustrowanych fotograficznie przez autora. 


Z większych prac zaraz z N. R. 1908 sos oszniemy studjum Stanisława 
Witkiewicza p. t. „„DZIWMY CZŁOWIEK, i sereg artykułów pref. 
S. Askenazego z cyklu „WCZASY HISTORYCZNE: 2 następnie 
studyum Ignacego Matuszewskiego p. t. „CHOROBY UCZUCIA 
ESTETYCZNEGO". 


Po za tem mamy w najbliższym czasie zapewnione w różnych działach 
współpracownictwo Ig. Balińskiego, A. Bieńkowskiego, Wł. Bogusławskiego, 
Al. Brfieknera, T. Ohoińskiego, I. Chrzanowskiego, W. Czermaka, I. Dątrow*- 
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skiego, G. Danilowskiego, E. Jankowskiego, K Glińskiego, J. Kallenbacha, 
Jana Kasprowicza, J. Kochanowskiego, M. Konopnickiej, B. Koskowskiago, 
A. Kraushara, L. Krzywickiego, H. Radziszewskiego, St. Krzemińskiego, E. 
Lubowskiego, B. Lutomskiego, M. Massoniusa, L. Móyeta, Wł. Mickiewicza, 
Or-Ota, J. Oehorowicza, E. Orzeszkowej, W. Prokescha, Bol. Prusa, W. Rab- 
skiego, A. Rembowskiego, H. S'enkiewicza, W. Sobieskiego, Ks. Sporzyńskiego, 
S. Szezutowskiego, ©. Walewskiej, J. Weyssenhoffa, J. S. Wierzbickiego 
i wielu innych. 


Jako premium bezpłatne, każdy prenumerator otrzyma 


12 TOMÓW DZIEŁ, 


SIENKIEWICZA, 


których zbiór stanowić bedzie nėjzupełniejszə ze wszystkich dotyche:asowych 
wydań pism znakomitego pisarza naszego. 


Z nowym rokiem 1903 roztoczniemy w dodatkach druk 


KRZYŻAKÓW, 


utworu, który dotychczas nie pojawił się w taniem wydaniu. 


W dziale artystycznym współpracownietwo wszystkich wy- 
bitniejszych artystów polskich. Konkursy artystyczne. Obok 
rysunków oryginalnych i raprodukcyi dzieł najznakomitszych malarzy i rzeź- 
biarzy, dodamy w r. 1903 bezpłatnie 


4 PREMIA ARTYSTYCZNE, 


odbijane przeważnie kolorami i nadające się do oprawy. 


W styczniu roku 1903, damy kolorową reprodu:cyę interest jacego 
treścią obrazu Wsaława Pawliszaka p. t, 


KSIĄŻĘ JÓZEF POD RASZYNEM, 


a w II kwariaie r. p., pełna uroczystego nastroju, nagrodzona na krakow- 


skim konkursie T. S. P. 
MODLITWĘ 


Piotra Stachiewicza, w drzeworycie J. Holewińskiego. 


Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicji z Bukowina przyjmują: 


cowna ekspedycja „Tygodnika Ilnnstrowanego" we Lowie, Arelcqa Dziegników i Inseratów, 


Pasaż Hiausmana 9, 


oraz wszystkie ILsięsarnie i Kantory piserru. 


Warunki prenumeraty „Tygodnika Ilustrowanego“ 


z dodatkiem powieściowym w arkuszach i 12 tomami dzieł Sienkiewicza i 4-ma Premiami Artystycznemi 


we Lwowie: 
6 kor. 380 hal. 
13 kcr. 60 hal. 
2v kor. 20 bal. 


Kwartalnie . Kwartalnie . 


Półrocznie . Półrocznie . 


Rocznie . Rocznie . 


w Galicyi i Bukowinie z przesyłką pocztową: 


w Krakowie: 
7 kor. 20 hal. Kwartalnie 6 kor. — hal. 
14 kor. 40 hal. Półrocznie . 12 kor, — hali 
28 kor. 80 hal. || Rocznie . 24 kor, — hal. 


BEE" Pragnący cirzymać Dzieła Sienkiew cza w bardzo pięknej oprawie (2 porbelm Sjenkiewiezn ua »kłaiea) dopłacają za tom tylko 40 hal., 
t. j. kwartalnie za 3 tomy 1 kor. 20 hal., półroczaie za 6 tomów 2 kor. 40 hal, rocznie za 12 tomów 4 kor. 80 hal, należytość tę prosimy nadsyłać 
razem z prenumerałą. 

Pierwsze 48 tomów Sienkiewicza z iat ubiegłych, — mogą nabywać nowi prenumeratorowie za dopłata 52 kor. bez oprawy, zaś 71 kor. 20 hal. za tomy w oprawie. 
Ozdobne okładki do oprawiania półrocznych kompletów „Tygodnika* można nabyć w cenie 3 kor. 20 hal.; na opakowanie okładki dołączyć należy 40 hal. 
BE Komplet 48 piewszych tomów Henryka Sienkiewicza noże być nabywany seryami: po 12 tomów, za nadesłaniem w 4 ratach po 13 kor. za tomy 


bez oprawy, zaś w cprawie po 17 kar. 80 hal. 
Numery okazowe i prospekty wysyła gratis: 
` Główna Ekspedycya „Tygodnika“ we Lwowie: Agencya Dzienników i Inseratów, Pasaż Hausmana 9, 
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Tatarar W. QAR i 2 wić p użyciu mojego 
Skład we Wiedniu. I. Habsbnrggasse la. Prospekty gratis. z 


Posyłka okazowa 12 sztuk opłacone za K. 3, także za zaliczką. Hass- x uchem. 


SG WDŁEEWY PO WW WU W 
+ 2 À 8 , S 
$ wefr i Mlieko sterylizowane 3 
— 

poleea s 
4 3 = + < 
$ Mleczarnia Przeworska 
4 Lwów, ph Smolki BD. i ul. Refmeńska 8 


210000000011111 
Mr 


Wystawa w Paryżu Złoty 


sf piski WA AE i! 
iż) bor d asf E SS 5, 


czernidłio do bucików, użjlepsze rniało w Św 


rychło cząrię òlva: i utrzymuje skóże trwale Fabryka założona w r, i832 


'6G19, Ćzję 


Stb Akrycziy Wiedeń L, Schuberstrasse 31. 
ME szędzie do nabycia. 


| 


cen biletów kolejowych do wszystkich 


bez wyjątku stacej kolei w Galicyi, 
) 


Bukowinie, całej Austryi i zagranicę 


podaje 
Kuryer kolejowy. 


Do nsbrcia: Biuro dzienników, Pasaż Hausmana 9, 
oraz w księgarniach i trafikach. 


Nowosé! 
Zanidziwiający instrument, 


TEROMBIIN O. 


Na wycie zkoch, pieszych kołowych vaj Feselszy (awarzysSz. 

Gra do tańca d akonpani je do śniewu. 

Trombino kosztuje ze wskazów' 4 łatwą do zrozumieni : l. gat nek dosk: - 
nale niklowany z 9 tonami zi 3:50, IL gatunek doszousle ni losony z 18 
tona'si zł 6-—. Nuty do I. grtunku 30 et. nuty do II. gatunku 50 ct. — Iioxs la się za pobraniem 
pocztowem jedynie tylko 


Pierwsza krajowa fabryka wyrobów z papieru 


S. W. NIEMOJOWSKIEGO 


Lwów, Gmach hr. Skarbka 


(dawne sle sejsuów e) 


AARAANA 


poleca 


Koperty, papiery listowe, tniki | blimki cygareiowo I 1. p. 


Do nabycia w sklepie przy pl. Meryaesim 1. 8, oraz w innych 
handlach papierowych «e Lwowie i na prowincji. 


< 


Cenniki i wzory wysyła się odwrotnie. 


ARAAGAAARRANRAAIAIANIA 
gO 02000 aaa aaa Aae 


5 
2} 
Komitet Wystawy pojitechnicznej ws Lewowie 


zarządził, żeby w restzuracyi wystawowej podawano wyłącznie tsiko 
lwowskie piwo, chcąc w ten sposób poprzeć przemysł krejowy 
i przekonać Publiczność, 


ee 


© 
© 
© 


9 
0), 
©) 
O 
9) 
D 
a 
? 
®© 
D 


Że piwe nassa może zastąpić drogie piwa 
zbytkows, sprowadzane z zagranicy. Próba ta udała się tak dalece. 
że po zamknięciu wystawy uznał komitat za stosowne zaszczycić nas 
następującem pismem : 


Poświadczamy niniejszem z przyjemnością, że podawane w restau- 
racyi Ra placu Wystawy w czasie jej trwania piwo Iiwewskiego Towa- 
rzystwa akcyjnego browarów co do jakości swej zadowalało uczę zezających 
tamże wystawców i szerszą Publiczność najzupełniej, tak dalece, że ogólnie 
je uznano za nieustępujące w niczem najlepszym gatunkom importowanego 
do Lwowa piwa obcego. 


; 
$ 


Miło nam podać do ogólnej wiadomości powyższe uznanie i za- 


chęcić P. T. Publiczność do przekonania się o dẹbroci naszego piw=. 
Lwowskie Towarzystwo akcyjne browarów. 
o99o92 999999999 SOQOV 


STOSOWNY PODARUNEK NA GWIAZDKĘ! 


| Ciąguieni* aieodwałalnie 


Główna wygrana 
= 15, stycznia 1903. | koron 40.000 koron 


ramme e WZ 
Losy stowarzyszenia przemysłu artystycznego po I kor. polecają: M. Jonasz, Kitz i Stoff, M. Klarfeld, 
Jakób Stroh, Kormann i Feigenmann, Samuely i Landau, Schütz i Chajes, August Schellenberg 
i Syn, Sokal i Lilien, dumy bankowe we Lwowie. | 
me 


See T 


Na wszystkie 
bez wyjątku pisma codzienne niiejscowa, zamiejscowe, wie- 
dańskie, zagraniczna, tygodniki, illustracye artystyczne, 
piema humorystyczne, mody, żurnale, przyjmuje prenume- 
rate £ ssiejseu lub wysyłka ra prowineyę, po 

cenach redakcyjnych 
Asenoyo dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego 

Lwów, pasaż Hausmana 9. 

PES Ogłoszania do wszystkich pism najtaniej. "TaĘ 


HEC O kr Ph] 
WEA 46.231 ch 


ia r SPE G BS - > 


Zoe PETRY PTH 
a Zaletowa przez Towarzystwe lekarskie krakowskie R 
|. Szczawa alkaliczno - sodowa, zawierająca części składowe chemiczne, jak 
SRA | 0 dumoż = ZA GRY Z zez 
NYOUa DI a, 
a EN E I nad. Ardy 


wyrobu zaszcgo, pod kontrolą Komisji przemysłowej 
Towarzystw: lekarskiego 
używaną bywa w zgadze. kurczach i przewlekłych katarach 
żłądka z dobrym skutkiem. 
SEP Cena flaszzi w Krakowie 30 halerzy. "GBĘ 
De nzbycia w aptekach i drogueryach, skład dla Lwowa w aptece 
J. Weniórskiego. 
Q © e 
Rząca i Chmarski w Krakowie 


właściciele fabryki wód mineralnych. 
a ASEE WRA A RAS RHAN ZF W RĄK ZAK AE AA KA ARAK x 
. 28 OE KDE JA © Ze dk da x x 


u dać aber mia zal ed = wór nx Miar mł W m da Ia LB 10-30-1087 


m m CRA PARAFOWANE A PORA 


rzy zmianie roku 
oleca si 
Majstarsze Ar w mP. 1887 


fiiuro dzienników i ogłoszeń 


Ludwika Plońna 


(dzierżawca Sokołowski) 


we Lwowie ul. Karola Ludwika 9. 
i przyjmuje abousia*nt na wszystkie pisma krajowe, wiedeńskie dzienniki, i zagraniczne, 
ilustrowane, beletrystyczne, hsmorysiyezie, Żurnale mód i t. p. po cenach oryginalnych, 
ręczą: za puskiualną dostawę własnywi kolporterami. Czasopisma keletrystyczne, 1lustrowane 
i żurnalo mód wysyła się także na prowinerę. również przyjmuje ogłoszenia do 
wszystkiech pism po nejtańszych cenzch. 

Kziemniki wychodzące vano w Wiedniu dostarcza 
i sprzedaje numerami pojedynczymi tego samego dnia 
do w;óż do jedenastej wieczorem. 


Zaproszenie ds przedpłaty na 


(kc r a i KC a 


wy 


Rok V-ty. 


1993 r. 
(Dawniej „MELOMA%*), 


Miesięcznik miody ne fortepian 2 Uezpłalnym dodatkiem literackim 
pod iedskcyąę Aygmunt: Noskowskiego. 


Dzisł nutowy obejmeje wszystkie rodzaje twórczości muzycznej swojskich 
i zagranicznyed sompozsteró*, to jest wyjątki z oper, utwory klasyczne, salo- 
nowe, do tańta i na 4 ręce. 

Czasopismo daje rocznie 200 stronie nut dużego formatu, wartości w handlu księgar- 
skim przeszłe rb. 25. ; 

W roku 1908 „NOWOSCI MUZYCZNE” drukować będą utwory fortepianowe, nagro- 
dzone na ogloszonym przez redukcyę konkursie imienia Konstantego księcia Lubomirskiego 
dla polskich kompozytorów. p 

Program dzialu literackiego: artykuły muzyczno-pedagogiczne, sprawozdania ze sceny 
i estrady, biogralię artystów, kronika muzyczna, ilustracye i odpowiedzi od redakcyj. 

„NOWOSCI MUZYCZNE“ przy współpracownietwie powag artystycznych, mają za 
główne zadanie: obok rozwoju twórczości swojskiej muzy; obronę interesów naszych 
muzyków ua każdem polu ich działalności. 

Prenumerata wynesi: 
We Lwowie i na prowincyi z przesyłką pocztową: 
Kwaralnie 4 kor. Półroeznie 8 kor. Rocznie 16 kor. Numer pojedynczy 1 kor. 40 hal. 


Ekspedycya dia Lwowa i Galicyi: 
Biuro dzienników Sokołowskiego, Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


UWAGA. Nowo-przybywający abonenci, którzy wniosą roczną przedpłatę na 
„NOWOSCI MUZYCZNE: przed Nowym Rokiem, otrzymają bezpłatnie trzy poprzednie 
zeszyty, zawierające nut wartości 10 do 15 koron. 


Adres Redakcyi i Administracyi: Warszawa Warecka 15. 
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Rzadka 


okazya! 


Srecyalny skřiad linoleum: i cerat 


“vre LWOWIE, 


uulica Sykstuska i1. 


p 


sprzedaje chodniki ceratowe w najlepszy: gatunku po zmiżomej cenie tylko w poniedziażki, wtorki i śwody: szerokość 70 em. metr 75 ct., szerokość 90 em. 
metr 90 et. i połeca następujące specysiności: Dywany z linoleum, chodniki, przedściółki przed umyralnie, obrusy na stoły jsdalno w każdej wielkości, fartuszki 
damskie i ćzieciz=ne, prześcieradi» gumowe i t. p. 


IEF" Otwarto 


w Pasażu Mikolascha 
ee. ulicy Izrętsej 


Najnowszy francuski 


Chromo-fFotoskop 


Świat i życie w barwnych 
obrazach plastycznych. = 
Widoki natury — podróże = Stolice świa- 
ta = Wyprawy naukowe == Wypadki histo- 
ryczne = Obrazy z postępn cywilizacyi = 
Sztuka i nauka == it), it0. 

== Zmiana obrazów co tygodnia — 


00 28. grudnia 
Norwegya i Szwecya. 


Vy stęp LO ctb. 
Otwarte od 10-tej rano do t6-tej wieczór. 


Droknsz sgis zoms 


od wyraza peiiiem 3 halerzy, tHastyra 
petitam å halermy. 


stycznia roipoczynają się zajęcia w ogród- 
/e ku dziecięcym i szkole chłopezyków M. Bielska 


ulica Pańska 5. 
grieży miód desorewy kuracyjny, własna 

parieka, 5 klgr. 6 kor. 60 hal. franko. Odbiorey 
bardzo zadowoleni. Karzemiowiaz, em. NAUCZ. IWRB- 
czany gl. 


Ng'a pateka. czysty. twardy, ładny, desero- 
wy i kuracyjny 5 kilo wraz z puszką opła- 
cony, Z powodu świąt tylko za 6 koron za zaliczką 
wysyła Teodor Gang, Denysów. 


| a aad 


aść ma odmrożenie! Jest to jedyny 

środek sporządzony ze starych przepisów do- 
mowych, który leczy stanowczo każde odmrożenie. 
Wysyła opłatnie z+ nadesłaniem 1 K. W, atu ski 
Jezierzany koło Buczacza. 


SALENPZ AC anoo oe 


Ke chce mieć na zimę dobrą, ciepłą koł- 
drę niech się uda z zaufaniem do specyalnej 
pracowni kołder i materaców 


JÓZEFA SCIEIUSTERA 
Lwów, ul. Kopernika 1. b. (D 
Kołdry na wełnianej wacie po zł. 350, 4, 5, 6, 7, 
8, 9, 10, 11, 12 do zł. 14. 


PEE, ODC 


100 —300 zł. miesięcznie 


zarabiać mogą osoby każdego stanu we wszyst- 
kich miejscowościach pewnie i uczciwie, bez 
kapitału i bez ryzyka przez sprzedawanie 
prawnie dozwolonych papierów państwowych 
i losów. — Oferty przyjmuje Ludwik Oster- 
reicher, VIII., Deutschegasae 8, Budapeszt. 


Meble gięte. 


racia Torcystza św. Franciszka posis- 
gujacy ubogim, Lwów, ulica Kleca- 
rowska 15 -— wózek zabiera mebie do 


naprawy i rezwozi naprawione i nowo: 


zAKGUiORE. 


NOWOŚĆ 
Acetylenowa lawpa kieszonkowa 


wygodna w kieszeni, z wiel- 
kiem wspaniałem światłem do 
oświetlenia ciemnych miejsce, 
schodów, piwnia i t. p. Pra- 
ktyezna, trwała i tania. Cena 
za poprzedniem nadesłaniem 
gotówki IA. I*20, za zaliezką 
50 h. więcej, 3 sztuki IA. 3, 
8 sztuk KA. 6, Porto oddziel- 
nie. Ignaz Kaun, Wie- 
deń, II. Lilienbrungasse 17. 


Fattingera 
ciasto dla psów 


iP dk z żyłe: mięsnyci:. 

Uznany za najdrowszy pokarm dla psów 
wszelkiej rasy. Bardzo smaczny, czysty, 
przytem wydatny i tani. 50 kilo 22 koron 
5-kilowa paczka pocztowa 3 koron. Prospekta 
bezpłatnie. Fattinger i Sp. Wiedeń IV., 
Wiedener Hauptstrasse Nr. 3, Otrzymać 
można we wielu sklepach, 


Ostrzega się przed naśladownictwami. 


L | moje 


Pasaj Hansma, 


Lwowskie 


Photo-Plasticon 


(46 razy pramiewane), 
Od 4. do 10. stycznia de widzenia na 
wielostronne żądanie 
Podróż przez Świat w 30 minut. 
Wstep ZE ef. 


KOPERNICRE i SYN 


optyoy i meohanicy, 
Lwów, place Halicki, polecają 


po cenach najtańszych okulary, ewikiery, lornety, 
barcmetry, ciepłomierze, mikroskopy, drzwonki ele- 
pak Rz ktryczne ete. 


Naprawy najta- 
niej i najrychlej 
Zamówienia 
z prowincyi za- 
G~ łatwiamy punk- 

tuainie. 


We wszystkich księgarniach sprzedaje się dzieła 

pedagogiczne Renssnerm do bardzo prędkiej 

i najłatwiejszej nauki obcych języków bez nauczy- 
ciela, z objaśnieniem wymowy i kluczem, p. t. 


amouczek 


Polsko-niemiecki kurs wstępny (Ele" 
mermtarz) 18, 36 i 60 et. — Kurs I. 90 
ct. — Kurs II. zł. 240. 

Polsko-francnski kurs I. zł. 180. — 


Kurs IL zł. 480. Gramatyka pol-; 


sSko-=franeunska zł. 380. 
Polske-angielski kurs I. zł. 1:123, — Kurs 
IT. zł, 1:80. 
Pelsko-rnski kurs L zł. 210. Kurs II. zł. 2:70. 
Amierykański przewodnik z rozmówkami 
angielskiemi et. 75. 
Główna sprzedaż w księgarni 


Dra Wi. Milkowskiego w Krakowia. 


Przeszło ośmnaście tysięcy 
alementarzy polskich 


oraz kilka tysięcy książek, broszur i pism 
ulotnych w ciągu roku rozesłało bezpłatnie 
1 franko „Towarzystwo wiecowe', którego 
siedzibą jest miasto Toruń, w różne strony 
Prus królewskich i przyległysh powiatów, 
szezególnie zaś w okolice, nzjwięcej zagrożo- 
ne garmanizacyą. 

Ponieważ popyt na elementarze jest 
bardzo wielki a kasa towarzystwa nie posiada 
funduszów, tylko długi, przeto polecamy „To- 
warzyst*o wiecowe* « fiarności Rodaków, mia- 
nowicie przy ckupywaniu powinszowań no- 
worocznych, na których rozsełce niepotrzebnie 
tyle pieniędzy zabiera poczta. 


Sksrbnikiem „Towarzystwa. wiecowego* 
jest ks. prob. dr. Pobłocki w Niedźwie- 
dziu (Bahrendorf p. Briesen W/Pr.). 
Ofiary na elemeutarze przyjmuje także re- 
dakcya naszego pisma. 

Wszystkie pisma polskie uprasza się o 
łaskawe powtórzenie powyższego artykuliku. 


m maca 


Odbyt, jakim cieszy się oddawna „ia 
utrzymywana w moim Magazynie E al 
Herbxe43 Bo 


: Monopol z Rączkkę, zpowodował = 2 
nieuczeciwą konkurencyg do naśladowania i „ask 
używanych u mnie opakowań pod wuglę: 7 
dem barwy i jakości papieru, względnie <: 24 
nawet do podrabiania mej marki ochronnej. = — 


Nieuczciwe te manipulacye mające na celu 
wprowadzenie w błąd Szanownej Publiczności, po- 
ciągają za sobą ten skutek, że Szanowna Publi- 
czność nabywa w dobrej wierze zamiast mej 

Herbaty, 
towar mniejszej wartości. 


W obee tego upraszam Szanowną Publiczność 
na prowineyi pragnącą nabywać 
Hierbatę y 
z mego Magazynu pochodzącą, aby dokładnie uwa- 
żała na oba powyższe znamiona. 
à Ażeby dociec naśladowanych etykiet odemnie 
nie wychodzących, postarałem się o to, że wszystkie 


p WNE O — AAA O PZ TAD ACH 


j 


Hierbaty 
są od 1. lipua b. r. opakowane w papier, na któ- 
rym znajduje się wredny znak: 
Monopol z Rączką. 
Na okoliczność tą pozwalam sobie zwrócić 
szczególniejszą uwagę Szanownej Publiczności. 
Celem przekonania się o istnieniu wzmianko- 
wanego wodnego znaku, należy etykietę moją wziąć 
i pod światło. a przez całą szerokość widoczne okażą 
się słowa: 
Monopol i Rączka. 


Herbata, 
która nie jest opakowaną w papier zaopatrzony wyż 
wspomnianym wodnym znakiem, nie pochodzi z mo- 
jego Magazynu. W razie nabycia jej, proszę przesłać 
mi etykietę z herbaty, a zarazem podać łaskawie 
gdzie nabytą Została. 


Z MAGAZYNU HERBAT i WIN 
Juliusza Grossego w Krakowie. 


p PE aaa | RÓ a | Z YA OZ a 
Z drukarni Wł. Łozińskiego, ul. Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr. 527. 


| Epilepsja. 
TOREO RUG NÓŻ. BUS ERY: R MPE TE PEAELEĘ Z. 
Kto cierni padaczkę kurcze i t. p. stany ner- 
wowe ni-ch zażąda graiis detyczącą broszurę 
ze Schwanen-Apotheka, Frankfurt a. M. 


e t zZnAEZOMIIE W Sma- 
ELTRA Vu i aromatyczną 
wonią herbata Congo zł. 1.60, Scu- 
chong zł. 2, Souchong zbiór majo- 
wy m. 3, Kaysow zł. £ za vół | 


Przeprowadzenia 


ke 


nn sze 
Kadet, 


uah wozy Ë i 
Gwarancya za całość. 


52 włiesnych wczów moabiowych veteni. 


CARO i JELLINEK 


1 Wiedeń, Schottenring 2%. 
TF "= | Rudspeszst, Arany Janos uteza 34. 


l mię o a a e ly Lwów, Jagieliańska 22. 
idmunda Riedla. Lwów, i Eo 408. 


AOLO OZILOZOIOIOIOIOEO OOTOLO IOA 
Oddział towarowy 
Lwowskiej Filii 
Bantu galic. dla handlu i przemysłu 


we Lwowie. 


Err 
FB 
ee 


Dsstarcza wyborowy węgiel kamienny 
z pierwszerzędnych krajowych i górnoszląskich 
kopaiń franco do każdej stacyi kolejowej i przyj- 
muje zlecenia w biurze swem we Lwowie, uliea 
5 Jagiellońska 1. 3, L piętro, a na węgiel krajowy 
© także przez swych zastępców pp. 
A. Kaczorowskiegń w Rzeszowie, 
k Wiikelma Arnolda w Stanisławowie, 
| Dawida Tanzesbauma w Przeworsku. 
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EMDE y TEAL AE AO E ARK ZW 


Każdej gospodyni 
można powinszować, która ze względu na 
zdrowie, oszczędność i przyjemny smak używa 
IKathreinera Kneippowskiej kawy  słodowej. 
Upraszamy uprzejmie przy zakupnie nie źądaćtylko>kawy slodowej< 


jodnak wyraźnie: «=» Kathreinera == Ilneippowskiej kawy słodowej 


J] 


i zważać na oryginalne opakowanie jak tu niżej uwidocznione. 


| A _ Cena za pakiet 50 halerzy. _ 


Zawartość ^0% fre mów. 


5% . "AARTARA RZ 
ea Fabryki Madlreinera kay 
Monachium. 
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(Zarządca Wł. J. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


